
STAN POGODY
Dziś będzie pogodnie i przyjemnie. 

Jutro bedzie częściowo pochmurniej i go­
ręcej.

Dziś najwyższa temperatura 85 stopni, 
najniższa w nocy 68 stopni. Słabe wiatry 
południowo-wschodnie.

Wschód słońca o godzinie 5:18, zachód 
o godzinie 8:16. POLISH DAILY ZGODA
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KALENDARZYK
Dziś poniedziałek, 25 lipca .— Jakuba 

i Krzysztofa.
Jutro wtorek, 26 lipca — Anny i Mie- 

rosławy.
Pojutrze środa, 27 lipca — Pantaleona, 

Natalii i Aurelii.
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W Kanadzie Padał 
Wczoraj Śnieg-

Montreal, Kanada. —(UP).— 
Co najmniej w dwóch stro­
nach północnej Kanady padał 
wczoraj śnieg, gdy w Mont­
realu temperatura dochodziła 
do 96 stopni, najwyżej w tym 
roku.

Śnieg był wczoraj raporto­
wany' na Resolute Bay przy' 
wyspie Cornwallis, 1,100 mil 
na zachód od miejscowości 
Churchill, oraz na wybrzeżu 
Labradora. Co należy tam do 
niezwykłych zjawisk o tej po­
rze w roku.

Eisenhower Miał Się Zgodzić Na “Nowe Locarno”
Kara Śmierci i Więzienia Za “Gadulstwo”wPolsce™*^

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

—POLSCY 
—UCZENI 
—W WALCE 
—Z RAKIEM

♦ ❖ *
Polscy uczeni biorą czynny u 
dział w zbiorowej walce z cho
robą raka!

♦ ♦ ♦
W londyńskim szpitalu św. 

Bartłomieja uruchomiono u- 
rządzenie atomowe zwane 
akceleratorem liniowym, słu­
żące do leczenia złośliwych no­
wotworów a przede wszyst­
kim do badania skutków ra­
dioaktywności na żyjące orga­
nizmy.

Kierownikiem badań przy 
pomocy akceleratora liniowe­
go w tym szpitalu będzie war­
szawianin prof. dr. Józef Rot- 
blat wychowanek uniwersy­
tetu warszawskiego i doktor 
dwóch uniwersytetów angiel­
skich.

+ + ♦
Jednocześnie z Polski nad­

chodzi wiadomość, że w War­
szawie dobiegają końca prace 
nad budową polskiego akcele­
ratora liniowego.

♦ ♦ +
Pracami tymi kieruje, prof. 

A. Sołtan. badacz fizyki jądro­
wej. Projekt akceleratora wy­
konał inż. Lech Bobrowski, 
Polski akcelerator ma być od­
dany do użytku za 3 miesiące. 
W angielskim akceleratorze 
wytwarza się napięcie 15 mi­
lionów' wolt, w polskim — 3 
miliony wolt.

* ♦ *
Pierwsze żądanie jakie speł­

niać będzie angielski akcelera­
tor — badanie skutków radio­
aktywności na żyjące organiz­
my jest nader ważne ponie­
waż poza spostrzeżeniami, ja­
kie zebrano po wybuchu pier­
wszych dwóch bomb atomo­
wych na miasta japońskie w 
r. 1945 mało wiemy o sku­
tkach promieniowania atomo­
wego na tkanki ludzkie a zwła­
szcza na cechy dziedziczności 
o czym teraz tak dużo się dy­
skutuje po wybuchach atomo­
wych w' Ameryce w r. b.

+ ’+ +
Akcelerator jest urządze­

niem skomplikowanym ale je­
go zasadniczym członem jest 
długa rura w której jest próż­
nia. Na jednym końcu rury 
jest źródło elektronów: żarzą­
ca się nitka metalu tungste- 

(Dokończenie na Str. 2fcj)

Szyby Lecą, Gdy 
Dżetowce Latają

Londyn. (DP) — Po raz 
dziewiętnasty w’ ciągu roku 
szkła cieplarni ogrodnika p. 
Greena, w Bishops Waltham 
(Hants.) zostały rozbite, gdy 
samolot odrzutowy przelaty­
wał na wysokości około 250 
stóp nad jego domem. 30 szyb 
w oknach cieplarni pękło a od­
łamki posypały się na pana 
Greena i jego dwóch pomocni­
ków.

. Podobny wypadek zdarzył 
się dwa tygodnie temu. Wtedy 
nad cieplarnią przelatywał sa­
molot, który przebił tak zwa­
ną barierę dźwięku.

W Tym Celu Był 
Zaaranżerowany 
Proces Pokazowy
Jak Skazani Zostali 
Na Śmierć Dwaj 
Bracia Idzikowscy
Londyn. (DP). — Przed są­

dem wojskowym w' Ostrow­
cu Świętokrzyskim w Polsce, 
jak donoszą, zapadły dwa 
wyroki śmierci na podstawie 
sfabrykowanych przez Bez­
piekę zarzutów, wmówio­
nych w' aresztowanych zna­
nymi sadystycznymi komuni­
stycznymi metodami urabia­
nia ofiar na “procesy poka­
zowa”, w tym, wypadku dla 
ostrzeżenia mas ludności 
przed “gadulstwem”. Co w 
praktyce powinno wyrażać się 
w' zupełnym milczeniu — u- 
nikaniu rozmów na temat ko­
munistycznej gospodarki i po­
rządków.

W odbytym w' Ostrowcu 
Świętokrzyskim, jak już by­
ło podane w krótkiej wiado­
mości dla zagranicy przez ra­
dio warszawskie, na śmierć 
skazano Napoleona Roberta 
Idzikowskiego i brata jego 
Wiesława; Adam Stępień ska­
zany został na bezterminow e 
więzienie, a dwie oskarżone 
kobiety — Wiesławra Idzikow­
ska i Sabina Kozera — po 9 
lat.
Zeznania Świadka Bezpieki

W drugim dniu rozprawy 
doprowadzony został z aresz­
tu Jerzy Pytkowśki. Zezna­
wał on w charakterze świad­
ka i opowiadał o swych spo­
tkaniach z Napoleonem Idzi­
kowskim, który zwierzał mu 
się ze sw'ych kłopotów. Pod­
czas jednego ze spotkań w re­
stauracji Kameralnej, Idzi­
kowski jakoby nad ranem 
“po zakończonej libacji” za­
proponował mu, aby dostar­
czał za pieniądze informacji 
z fabryki gdzie pracuje. Świa­
dek twierdzi, iż Idzikowski 
jakoby potem próbował go 
szantażować.

Wiesław Idzikowski przy­
znał się przed sądem do rze­
komego dostarczania infor­
macji, twierdził jednak, że 
informacje te były bez żad­
nego znaczenia. Wyjaśniał, 
iż powodował się chęcią zdo­
bycia pieniędzy na mieszka­
nie. \
Przyznała Się, Że Jest 
“Wrogiem” Komunizmu

Wiesława Idzikowska o- 
świadczyła sądowi, iż “dzia­
łalność szpiegowską prowa­
dziła z wrogości do Polski lu­
dowej”.

Cel zorganizowania proce­
su pokazowego nadawanego, 
jak już donosiliśmy, nawet w 
sprawozdaniach dźwiękowych 
radia, uwidacznia się w ko­
mentarzach prasowych na 
nmrginesie procesu. Bezpieka 
chce przestrzec publiczność 
przed “gadulstwem”. Temat 
ten powtarza się we wszyst­
kich sprawozdaniach. Pod­
kreśla się że formą działania 
“siatki” Idzikowskiego było 
“wykorzystywanie gadatliwo­
ści pracowników różnych in­
stytucji, którzy w rozmowach 
przy wódce dali z siebie wy­
ciągnąć interesujące szpie­
gów wiadomości i w ten spo­
sób udało się szpiegom zdo­
być szereg ważnych wiado­
mości z dziedziny gospodar­
czej i wojskowej. Komentarze 
przestrzegają przed “łasze­
niem się” na zagraniczne ar­
tykuły luksusowe. Idzikowski 
idąc do Polski rzekomo zao­
patrzył się w zegarki, szyfo­
nowe chustki, perfumy i ny­
lony, którymi jakoby płacił za 
informacje.
Rozmawiali o Obrabiarkach

Informacje zebrane rzeko- 
|mo przez Napoleona Idzikow- 
jskiego, ca które kładziono 
i szczególny nacisk w procesie 
! obejmowały szczegóły doty­
czące polskich obrabiarek 
(milling machines), opis hu­
ty w Ostrowcu z rzekomym 

i uwzględnieniem “działów,

17 Miesięcy 
Za Szpiegostwo

Frankfurt, Niemcy. — (UP). 
— Piękna, 29-letnia rozwódka 
niemiecka, Ursula Schmidt, zo­
stała skazana przez amerykań­
ski sąd wojskowy na 17 mie­
sięcy wiezienia za uprawia­
nie szpiegostwa przeciw Sta- 
nońi Zjednoczonym na rzecz 
Związku Sowieckiego.

Schmidt rozwijała swą dzia­
łalność szpiegoską od roku 
1951 do 1953, będąc stenogra- 
fistką amerykańskiej bazy lot­
niczej U. S. Rhine — Main Air 
ase. Szpiegostwo jej pole­
gało na wydawaniu Sowietom 
tajnych dokumentów bazy lot­
niczej.

38-miu Niemców 
Decyduje w Bonn 
o Wodzach Armii
Komitet Może 
Odrzucić Każdego 
Wyższego Oficera
Bonn, Niemcy Zachodnie. 

(DP) — Parlament zacho­
dnio - niemiecki zatwierdził 
dziś ustawę tworzącą komitet' 
doradczy do nadzorowania 
nominacji wyższych oficerów 
przyszłych niemieckich sił 
zbrojnych.

Ustawa, która wymaga je­
szcze zatwierdzenia przez izbę 
wyższą, uchwalona została 
głosami wszystkich partii łą­
cznie z opozycyjną partią soc­
jalistyczną przeciw głosom 
prawicowej’ partii niemiec­
kiej.

38-osobowy komitet będzie 
mógł zgłosić veto pyzeciwko 
nominacji oficerów od stopnia 
pułkownika w górę.

Komitet obejmuje 11 ofice­
rów', jednego byłego admirała, 
trzech profesorów i dwie ko­
biety, jak również funkcjo­
nariuszy państwowych i sa­
morządowych.
Bundestag Narzucił Tę 
Ustawę Adenauerowi

Wojskowe ustawodawstwo 
przedstawione przez rząd nie 
przewidywało utworzenia ta­
kiego komitetu. Większość w 
Bundestagu narzuciła j’ednak 
rządowi tę ustawę.

W dyskusji poseł wolnych 
demokratów. Mende powie­
dział, że rozpatrując kandy­
datury oficerów komitet po­
winien zwrócić szczególóną u- 
wagę na zachowanie się dane­
go oficera w 1945 r. i później. 
Wyraził on ubolewanie, że nie­
którzy byli oficerowie po wol­
nie przystąpili do radykal­
nych grup politycznych i a- 
takowali nawet funkcjonariu­
szy. Dla nich nie ma miej’sca 
w nowej armii niemieckiej.

300,000 Osób Na 
Zamknięciu Kongresu 
Eucharystycznego

Rio de Janeiro, Brazylia. 
(UP). — Papież Pius XII, 
przesłanym przez radio prze­
mówieniem w języku portu­
galskim, dokonał wczoraj 
zamknięcia 36-go Międzyna­
rodowego Kongresu Euchary­
stycznego. W ostatnim dniu 
na głównym nabożeństwie 
było około 300,000 osób, w 
tym sporo pielgrzymów z o- 
koło 50 innych krajów.

W ostatniej procesji, prócz 
różnych organizacji religij­
nych, wystąpiło 4,000 księży 
i 5,000 zakonnic. Na kongres 
przybyło 22 kardynałów.

których zniszczenie miało 
spowodować unieruchomie­
nie całej huty” i notatki do­
tyczące struktury smitarno- 
medycznych jednostek woj­
skowych.

Z okoliczności ujawnionych 
na procesie wynika, że Na­
poleon Idzikowski został are­
sztowany wskutek denuncja­
cji przez jednego z mieszkań­
ców pogranicza.

Rosja Nabiera 
Amerykę Na 
Konferencje
Amerykanie Godzą 
Się Na Nie, Choć 
Są One Bezowocne
SEOUL, KOREA — (CT) — 

Połudnowo - koreański 
minister spraw zagranicznych 
Y. T. Pyun, będąc zapytany w 
sobotę co sądzi o konferencji 
Wielkiej Czwórki w Gene­
wie oświadczył, że jak on wi­
dzi, “Stany Zjednoczone są 
wodzone przez Rosję po bezo­
wocnych konferencjach”

Pyun powiedziak do dzien­
nikarzy amerykańskich na 
konferencji prasowej, że Sta­
ny Zjednoczone pozwalają się 
wodzić po takich konferenc­
jach “mimo faktu, że są 
ostrzeżone i wiedzą, że te kon­
ferencje będą uwieńczone fi­
askiem”.

Takie konferencje nie robią 
korzystnego wrażenia dla Sta­
nów Zjednoczonych. Ameryka 
— powiedział min. Pyun — 
“cźyniąc wszystko dla uni­
knięcia otwartej walki z So­
wietami, wykazuje bardzo sła­
bość wobec komunistów'”.

Nehru Zrywa 
z Portugalia

1 New Delhi, Indie. (UP). — 
Premier indyjski Nehru naka­
zał poselstwu portugalskiemu 
zamknąć drzwi i wynieść się 
do S-go sierpnia. Jednocześ­
nie Nehru przyrzekł, iż roko­
wania jego z rządem Portu­
galii o wyspę Goa, będącą 
portugalską posesją kolonial­
ną przy zachodnim wybrzeżu 
Indii, będą “toczyły się poko­
jowo”.

Wariaci Zabili 
Dozorcę

Lima, Ohio. (WC) — Pięciu 
ludzi znajdujących się w szpi­
talu wariatów usiłując się wy­
dostać z tej instytucji zamor­
dowało jednego z dozorców, 
który usiłował przeszkodzić 
im w ucieczce.

Bez Mołotowa 
i Bez Żukowa

Berlin, Niemcy Wschodnie. 
(UP). — Nikita Chruszczów, 
“l?oss” Partii Komunistycz­
nej ZSRR, oświadczył tu w 
wygłoszonej mowie, że “pro­
blem niemiecki może być je­
dynie rozwiązany, jeśli Niem­
cy będą dopuszczeni także do 
udziału w rokowaniach”.

Chruszczów i sowiecki pre­
mier Bulganin zamierzają 
“zabawić kilka dni” we 
wschodnim Berlinie dla prze­
prowadzenia wyczerpujących 
rozmów z komunistami nie­
mieckimi.

Marszałek Żuków, który 
konferował poufnie z prezy­
dentem Eisenhowerem, i mi­
nister spraw zagranicznych 
Mołotow, otrzymali w Gene­
wie samolot “nr. 2” (bez żad­
nego luksusu) i wraz z baga­
żami zostali odprawieni 
wprost do Moskwy. Co wielu 
poczytuje za danie dowodu w 
oczach świata, że Żuków i 
Mołotow należą do “drugiego 
rzędu” na Kremlu, a nie do 
pierwszego.

Adenauer Widzi 
“Sukces”

Muerren, Szwajcaria. (UP). 
— Bawiący tu na wywcza­
sach kanclerz żachodnio-nie- 
miecki Konrad Ad nauer o- 
znajmił, że konferencja Wiel­
kiej Czwórki w Genewie była 
“sukcesem”... ponieważ mo- 

j carstwa zachodnie nie odstą- 
i piły od swych obligacji w 
| stosunku do Niemiec i w ogó- 
jle nic się nie zinio iło, z wy­
jątkiem przełożenia dalszych 
rokowań z najwyższego na 
niższy szczebel.

Grzeczna Odpowiedź: Niet!
-

Miasto Cambridge Springs Proklamowało 
“Tydzień Mickiewiczowski”, Od Wczoraj

Smutny Finał 
Pijackiej Zabawy

Greensboro, N. C. —(UP).— 
Niejaki Russell M. Murray, lat 
33, znalazł się w sobotę, za kra­
tami, oskarżony o zamordowa­
nie 29-letniej kobiety, pani 
Aleese W. Everhart.

Murray broni się przed tym 
zarzutem. Utrzymuje on, że 
był to jedynie “wypadek”. We­
dług- jego relacji, pani Everhart 
— po dłuższym wspólnym po­
pijaniu — położyła na swej 
głowie talerz i miała rzekomo 
wezwać go, aby “spróbował 
talerz zestzelić z jej głowy.” 
Wobec tego, on zmierzył z 45- 
kalibrowego rewolweru i pal­
nął. Niestety, chybił. Zamiast 
w talerz, kula ugodziła w czo­
ło panią Everhart, kładąc ją 
trupem na miejscu.

Władze nie dowierzają tej 
historii.

W Dowód Uznania Dla Narodu Polskiego 
i Kolegium Związkowego, Które “w cią­
gu 43 Lat Wykształciło Tysiące Młodzieży” 
—Mówi Foster Eimers

Cambridge Springs, Pa. — 
(KW) — Burmistrz miasta 
Cambridge Springs, p. Foster 
Eimers, proklamował “Ty­
dzień Mickiewiczowski” od 24 
lipca do Igo sierpnia.

Proklamacja, datą 18 lipca, 
podkreśla zasługi narodu pol­
skiego i zasługi Kolegium 
Związkowego, oraz zwraca u- 
wagę na Polskę dzisiejszą w 
sowieckiej nięwoli, walczącą 
o swą niepodległość. W swej 
urzędowej proklamacji bur­
mistrz Eimers oświad c z y ł 
między innymi jak następuje:

“Ponieważ sto lat temu, i 
zmarł w Konstantynopolu, 
wielki poeta i patriota Polski 
Adam Mickiewicz, który do o- 
statniej chwili życia walczył 
bohatersko o wolność naro­
dów :

“Ponieważ dzielni synowie 
i córki Polski biorą czynny u- 
dział w rozwoju kulturalnym 
i gospodarczym naszego kra­
ju — począwszy od pracowni­
ków w hutach szklanych z r. 
1608 w kolonii Jamestown, 
Virginia, poprzez dnie Boha­
terów Wojny Niepodległości, 
generałów Kościuszki i Puła­
skiego, aż do asa podniebnego 
naszych ostatnich czasów, po­
rucznika Franciszka Jarec­
kiego ;

Ponieważ w roku 1912, w 
obecności Prezydenta Stanów 
Zjednoczonych, Williama Ho­
ward Taft’a, zostało założone 
w Cambridge Springs Kole­
gium Związkowe (Alliance 
Colege), które w ciągu 43 lat 
wykształciło tysiące młodzie­
ży, w tym wielu z naszego 
miasta i okolicy.

“Dlatego ja, Foster Eimers 
burmistrz miasta Cambridge 
Springs, w roku diamentowe­
go jubileuszu Związku Naro­
dowego Polskiego, opiekuna

Piorun Uderzył 
w Namiot

Londyn. (DP)—Nad hrab­
stwem Kent przeszła silna bu­
rza. Ulewny deszcz zalał wiele 
domów. Piorun uderzył w słup 
od namiotu na przedmieściach 
Ramagate, 9 chłopców pora­
żonych piorunem przewiezio­
no do szpitala.

Kolegium Związkowego, ogła­
szam okres od 24 lipca do 1 
sierpnia 1955, “Tygodniem 
Mickiewicza”, zwracając u- 
wagę wszystkim naszym mie­
szkańcom na przykładne życie 
Adama Mickiewicza i na dzi­
siejszą Polskę, która w dal­
szym ciągu walczy aby wy­
zwolić się z pod obcej, dykta­
torskiej niewoli. — życzymy 
równocześnie narodowi pol­
skiemu szybkiego wyzwole­
nia się z fiężkiej niewoli oku- ! 
panta. — Foster Eimers, Bur- i 
gess.”______________

ZefonC.HulJ.Eks- I
Sekretarza Stanu

zbudo- 
Dzięki 
wyższe 
następ-

Podwyżka Płacy 
w Biurach U. S. Steel

Pittsburgh, Pa. (DP) — 
United States Steel Corp., po- 
daje do wiadomości, że za­
mierza podwyższyć płacę 
swych pracowników biuro­
wych o $9.20 do $22 tygodnio­
wo. Płace podwyższone były­
by wstecz do 1 lipca. Naj­
wyższa podwyżka tygodniowa 
wynosiłaby $142.26, za dwa 1 4-_ a*no a rro

Washington, D.C. —(UP)— 
Ubiegłej soboty o godzinie 9- 
ej rano zmarł w szpitalu Ma­
rynarskim w Bethęsda, pod 
Washington ejn, 83-letni Cor­
dell Hull, który blisko 12 lat 
pozostawał na stanowisku se­
kretarza za administracji roo- 
seveltowskiej od 4-marca, 1933 
do 27 listopada, 1944 roku, czy­
li najdłużej ze. wszystkich 
Amerykanów w historii Sta­
nów Zjednoczonych.

Przyjaciele zmarłego powia­
dają, że stan jego zdrowia po­
gorszył się znacznie po nagłej 
śmierci jego małżonki w dniu 
26 marca, 1954 roku. Hull 
przebywał ostatnio w szpitalu 
Marynarskim od maja bieżą­
cego roku, po doznanych w 
poprzednich latach, oraz z po­
wodu niedomagań żołądko­
wych, trudności oddechowych 
i udarów serca. Jeden z leka­
rzy,, który był świadkiem jego 
wielokrotnego przybywania i 
opuszczania szpitala, powie­
dział o nim, że był on chyba 
jedynym z ludzi “posiadają­
cym pięć żyć jak kot”.

Hull urodził się w chacie z 
drewnianych kloców 
wanej w Tennessee, 
swej pilności, osiągął 
wykształcenie, będąc 
nie w swym życiu prawnikem, 
żołnierzem, senatorem i dyp­
lomatą. Sprawy światowe in- 
tersowały go do ostatnich dni., tygodnie $284.52. 
Śledził je w pismach i na | Podwyżka równa się 15 cen- 
radio, posiadanym przy łóżku i tom na godzinę podwyżki ja- 
szpitalnym.* j ką dostali robotnicy.

Konferencja 4-ch 
Kosztuje U. S. 
285,000 Dolarów

Genewa, —(CT)— Konfe­
rencja genewska Czterech 
Wielkich “na najwyższym 
szczeblu” kosztuje podatni­
ków amerykańskich około 
285,000 dolarów.

Delegacja amerykańska 
składała się z 300 ludzi, któ­
rych transportacja i diety 
kosztowały rząd od $900 do 
$1,000, na głowę, jeśli nie le­
cieli oni samolotami wojsko­
wymi. A takich było najwię­
cej. Dalej, przelot samolotów 
urzędowych również koszto­
wał, a oficjalne przyjęcia w 
ciągu 6 dni pochłonęły około 
2,000 dolarów.

Całemu Krajowi
Konferencję 4-ch 
Uwieńczyło Fiasko 
i Nowe Złudzenia
Genewa, Szwajcaria. (CT). 

— Według’ informacji z cał­
kiem miarodajnego źródła, 
prezydent Eisenhower “za­
pewnił brytyjskiego premiera 
Anthony Edena, że będzie po­
pierał wejście Stanów Zjed­
noczonych do nowego paktu 
bezpieczeństwa pięciu — ty­
pu “paktu Locarno”, do któ­
rego weszłyby, prócz Amery­
ki, Wielka Brytania, Francja, 
Rosja i zjednoczone Niemcy, 
nie wykluczając ewentualne­
go udziału w tym “nowym 
Locarno” innych krajów eu­
ropejskich”.

Rzekomo Eden wystąpił z 
takim projektem dla nakło­
nienia Rosji do zgody na zjed­
noczenie Niemiec. Pakt taki 
przewidywałby pomoc mili­
tarną ofiarom agresji. W tym 
wypadku byłby przeważnie 
gwarancją pomocy dla Rosji 
w razie ataku niemieckiego, 
ponieważ Związek Sowiecki 
wysuwa taki pretekst, nie go­
dząc się na scalenie Niemiec 
na podstawie powszechnych 
wolnych wyborów., na zawar­
cie ze scalonymi .Niemcami 
traktatu pokojowego i przy­
znanie im prawa do posiada­
nia własnych sił zbrojnych w 
ramach szczerego układu i 
kontroli.

Liderzy amerykańscy w 
Genewie nie odnieśli się zbyt 
entuzjastycznie <lo takiego 
paktu. Jednakże prezydent 
Eisenhower miał zapewnić 
Edena, że gotów jest ów u- 
kład poprzeć. Pakt taki wy­
magałby uprzedniej aprobaty 
Senatu Stanów Zjednoczo­
nych.

Sowiecki premier Mikołaj 
Bułganin przyjął najpierw' 
ziniho ofertę .paktu pięciu. 
Następnie zmienił swe stano­
wisko i wykazywał silne zain­
teresowanie. Eden wystąpił z 
tym projektem jeszcze w 
pierwszym dniu konferencji. 
Prezydent Zda Raport 
Narodowi

Washington, D.C. (UP). — 
Prezydent Eisenhower miał 
najpierw poinformować dzi­
siaj rano przywódców Kon­
gresu, następni cały naród, 
że zimna wojna może być za­
kończona, jeśli Rosja wyka- 
że w następnych paru mie­
siącach swą dążność do mię­
dzynarodowej współpracy po­
kojowej.

Prezydent, powróciwszy 
wczoraj z Genewy, miał spo­
tkać się dziś o godzinie 9-ej 
rano z przywódcami obu par­
tii w Kongresie i podzielić się 
sw'ymi wrażeniami 6-dniowej 
konferencji Wielkiej Czwórki 
“na szczycie” i swymi poglą­
dami na prospekty pokoju.

O godzinie 9:30 wieczorem 
czas chicagoski. Prezydent 
ma wygłosić 15-minutowe 
przemówienie na radio i na 
telewizji do całego kraju, aby 
przedstawić w streszczeniu 
całemu narodowi wyniki swe­
go dyplomatycznego spotka­
nia się twarz wr twarz z naj­
wyższymi dyplomatami so­
wieckimi, brytyjskimi i fran­
cuskimi.
Rosja Nie Zgodziła Się 
Na Żaden z Planów

Sekretarz stanu John Fo­
ster Dulles planował udać się 
po konferencjach w Białym 
Domu do Kapitólu na posie­
dzenie Izbowego Komitetu 
Spraw Zagranicznych przy 
zamkniętych drzwiach o go­
dzinie 11-ej przed południem, 
a później dzisiaj lub jutro na 

(Dokończenie na str. 6ej)

Polska Buduje 
Czołgi i Migi

Londyn. (CT). — Agencja 
Reutera donosi, iż w' Polsce 
odbywa się produkcja czoł­
gów typu Stalin i dżetowych 
samolotów' Migów'.

Radiostacja warszawska 
podała także o uruchomieniu 
w Polsce produkcji now’ego 

i typu aut pancernych do trans- 
jportacji wojska.
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MĘCZENNICA 
W KORONIE

POWIEŚĆ AUTENTYCZNA

170----------- (Ciąg dalszy)
Po takiej zawiei następują zwykle straszliwe mrozy. 

Czasem jednak jest jedno i drugie razem i wtedy biada lu­
dziom i zwierzętom — wszystko marznie i ginie w bia­
łym grobie.

♦ • * I
Wnajpiękniejszej pogodzie wybrał się Tritoni z Józe­

finą i dzieckiem Felicji w podróż do domu.
- Bryczka ich była bardzo wygodna i tak urządzona, że 

w przeciągu kilku minut można ją było zamienić na sanki. 
Konie mocne, miały być na każdej stacji zmieniane, a dzie­
sięciu kozaków, pod dowództwem młodego atamana mia- 
łó rozkaz towarzyszeni im aż do granicy.

Ataman Murzyf pozyskał sobie od razu zaufanie Tri- 
toniego. Najgorętszem jego pragnieniem było zamiesz­
kać w Petersburgu, kształcić się, poznać świat cywilizo­
wany i żyć z innymi ludźmi, jak z tymi, których znał od­
tąd na stepach syberyjskich! ,

Podróż Tritoniego i Józefiny trwała już trzy tygodnie 
i wszystko odbywało się podług ułożonego z góry progra­
mu. Codziennie ' przejechali należytą ilość wiorst i gdy 
wieczorem odpoczywali pod namiotem przy szklance gorą­
cej herbaty, winszowali sobie wszyscy nawzajem szczęśli­
wego przebiegu podróży.

— Jak długo będzie właściwie trwać jeszcze nasza pod­
róż do Jekaterinenburga? — zapytała Józefina atamana.

— Pięć do sześciu dni — odrzekł Murzuf z westchnie­
niem.

— Dzięki Bogu!
— To pani życzy sobie, abyśmy jaknajprędzej stanę­

li na miejscu? — szepnął młody ataman smutnie.
— Naturalnie! Podroż końmi ma rozmaite dobre stro­

ny, tego nie przeczę, ale kolej żelazna zanosi nas o wiele 
prędzej do tych, których kochamy!

— A ja chciałbym, aby nasza podróż trwała wiecznie 
— szepnął Murzuf. ‘

— Ależ to wcale nie chrześcijańskie życzenie — roz- 
śmiała się Józefina.

— Moż być! Ja jednak inne mam pod tym względem 
zdanie, niż pani. Pani wracasz w świat cywilizacji, ale ja? 
Gdy odprowadzę cię szczęśliwie do Jekaterinenburga, wrócę 
do mego samotnego mieszkania w Pedmie i z tej podróży 
nie zostanie mi nic więcej, jak — wspomnienie!

— Pojmuję pana — odezwał się Tritoni — i przyrze­
kam, że wstawię się za tobą u cara! Spodziewam się, że car 
wysłucha mej prośby i że za rok będziesz już w Peters­
burgu! f

Murzuf zamyślił się na chwilę.
— Nie! — zawołał nareszcie, wstając — nie mów pan 

nic o mnie carowi! Dla mnie lepiej będzie, jeżeli zostanę 
na Sybirze! Zdaje mi się, że w Petersburgu też bym już nie 
znalazł szczęścia!

I po tych słowach szybko wybiegł z namiotu.
Tritoni odsunął filiżankę i zwrócił się do Józefiny.
— Zrobiłem ważne, ale niezbyt przyjemne odkrycie — 

szepnął. — Pragnę też gorąco, aby się podróż nasza jak 
najprędzej skończyła.

— Co się znowu stało?!—zawołała Józefina strwożona.
— Ataman Murzuf kocha ciebie!
— Ach, to niemożliwe — rzekła spokojnie. — On wie, 

że jestem mężatką, i że wracam do męża! Jakżeby mógł 
zapomnieć o należytym mi szacunku!

— O tym też mowy nie ma, ale to nie przeszkadza, 
aby w sercu jego nie była się zbudziła głęboka miłość dla 
ciebie! I obawiam się, aby z tego powodu nie wynikły jakie 
niebezpieczeństwa dla nas!

— Ale to człowiek honorowy. Dotąd okazywał nam 
tyle wierności i uprzejmości, i takim też pozostanie do 
końca!

— Dałby Bóg! Wiem, że en jest dzielnym i zacnym — 
ale jest kozakiem. Kozak zaś jest nieobliczalny! Tkwi w nim 
zawsze jeszcze dużo dzikości stepowej i nieokiełzanej na­
miętności. Gwałtowny w uczuciach, nie umie panować nad 
sobą i nienawidzi równie gorąco to samo, co przed chwilą 
kochał...

— Nie przestraszaj mnie pan — zawołała Józefina. — 
Czułam się dotąd tak pewną na stepie i bezpieczną pod pa­
na opieką, a teraz... Ach, nie płakał Feliks?

.Na pamiątkę Felicji dała Józefina chłopczykowi imię 
Feliks.

— Nie, dziecko śpi spokojnie — odrzekł Tritoni — ale 
zajrzyj pani do niego. Powiem ci też zaraz dobranoc, śpij 
dobrze! Jutro wyruszymy bardzo wcześnie, aby o ile moż­
ności drogę skrócić!

— Dobranoc! — odpowiedziała Józefirfa.
Tritoni i kozacy spali w namiocie, Józefina zaś i dzie­

cko na bryczce, osłonionej na noc płótnem.
Gdy Tritoni odprowadziwszy Józefinę wracał teraz do 

namiotu, ujrzał nagle tuż przed sobą Murzufa.
— Ach, to pan — zawołał swobodnie. — Dobrze, że cię 

spotykam, chciałbym się z tobą rozmówić. Mówiłeś pan, że 
mamy jeszcze pięć dni do Jekaterinenburga?

— Tak jest!
— Mam nadzieję, że koniec naszej podróży będzie rów­

nie pomyślny, jak początek!
— Co do mnie, wypełnię sumiennie moje obowiązki! 

Wołałbym umrzeć, niż wyrządzić jaką krzywdę tej pięknej, 
młodej kobiecie!

— Daj mi pan rękę. Jesteś uczciwym i zacnym czło­
wiekiem!

Obydwaj mężczyźni uścisnęli sobie dłonie i udali się na 
spoczynek do wspólnego namiotu.

Nazajutrz rano jaśniało słońce dziwnym, czerwonym 
blaskiem, jakiegc Tritoni wcale tu jeszcze nie widział.

(Ciąg dalszy nastąpi)

Kupon Na Srebro Stołowe
KUPON NA SREBRO STOŁOWE

Nu. 1767 25-go Lipca, 1955
óa dołączone... CotówKa uioazę au przysłaćkuponow

aastępująca sztuk) srebra s ffwarancją.

Nazwisko

Adres
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Do Dzisiaj

(Dokończenie ze Str. lei) 
nu. W środku rury jest wy­
twarzane silne pole elektrycz­
ne. Elektron w polu elektrycz­
nym przy napięciu jednego 
wolta nabiera szybkości około 
400 mil. na sekundę i w ten 
sposób osiąga wielką energię. 

♦ ■* ❖
Przechodząc przez pole elek­

tryczne o napięciu wielu wol­
tów elektron jest przyspiesza­
ny (stąd nazwa “akcelera­
tor”).

❖ * ♦
U wylotu tej rury elektrony 

..wylatują na zewnątrz z szyb­
kością prawie równą (99,95 
proc.) szybkości światła osią­
gając wielką energię.

4> 4> 4> *
Przy wybuchu atomowym 

powstają również promienie 
gamma, które mają dużą ener­
gię; przechodzą przez grube 
ściany i są niebezpieczne dla 
człowieka. Przy wybuchu ato­
mowym pojawiają się także 
cząstki jądra atomowego neu­
trony, które tak samo jak pro­
mienie gamma, mają dużą siłę 
przenikania i są niebezpieczne 
dla życia.

4> ♦ ♦
Rad jest bardzo kosztowny 

a liczba promieni jaką wydzie­
la jest mała. Dla badań nau­
kowych i dla leczenia potrzeb­
ne są inne źródła, które wy­
twarzają więcej promieni i ta­
niej. Do tego służą urządze­
nia zwane akceleratorami i cy­
klotronami, które popędzając 
cząsteczki nadają im taką sa­
mą szybkość i energię jak pro­
mienie wydzielane przez rad.

♦ ♦ +
Strumień elektronów z akce­

leratora o energii 15 mil. wolt 
może przeniknąć w tkankę na 
głębokość 10 cali, nadaje się 
więc do leczenia głęboko po­
łożonych nowotworów.

4> 4> ♦
Akcelerator umożliwi także 

leczenie strumieniami neutro­
nów.

4- 4> 4-
Akcelerator przyczyni się 

więc do polepszenia techniki 
radioterapii, pozwoli na znale­
zienie skutecznych sposobów 
ochrony przed promieniowa­
niem atomowym, da możność 
wytworzenia promieni bar­
dziej przenikliwych niż pro­
mieni rentgena, zastąpienia 
bardzo kosztownego radu i u- 
możliwi produkcję sztucznych 
ciał promieniotwórczych ma­
jących zastosowanie w lecz­
nictwie i w przemyśle.

Próba Unieważnienia 
Ślubu Polaka 
z Włoszką w Italii

Londyn. (DP). — Przed są­
dem wyższym Anglii znala­
zła się w tych dniach spra­
wa o unieważnienie małżeń­
stwa polskiego. Wywołała o- 
na zainteresowanie kół praw­
niczych ponieważ może mieć 
znaczenie precedensu w wie­
lu innych podobnych proce­
sach.

Aleksander Hołdamański 
zamieszkały przy Mount St., 
Hednesdorf, Staffordshire, 
wystąpił o unieważnienie 
swego małżeństwa, zawarte­
go we Włoszech w rzymsko­
katolickiej kaplicy polowej w 
miejscowości Barletta w czer­
wcu 1946 r. Pełnomocnik p. 
Hołdamańskiego twierdzi, że 
związek małżeński był od po­
czątku nieważny. Adwokat p. 
Hołdamańskiego powołuje się 
na ustawę wprowadzoną w 
Polsce w 1946 r. Ustawa ta 
nie uznaje ważności mał­
żeństw kościelnych, jeżeli nie 
zawarto związku małżeńskie­
go w urzędzie stanu cywilne­
go.

Hołdamański był żołnie­
rzem polskich- sił zbrojnych. 
Obecnie jest obywatelem bry­
tyjskim. Sędzia sądu wyż­
szego Karmiński postanowił 
odroczyć sprawę oświadcza­
jąc, że poruszone w niej za­
gadnienie prawne może za­
ważyć na losach spraw wielu 
innych osób, wobec czego 
wskazane jest wysłuchanie 
wniosków Queen’s Proctor. 
Będzie on wysłuchany na na­
stępnej rozprawie.

Ktoś Znalazł 
21,000 Dolarów

Jacksonville, Fla. (UP). — 
Podczas przewożenia pienię­
dzy do Florida National Bank 
ubiegłej soboty uchyliły się 
kraty w aucie pancernym i 
przez powstały otwór wypadł 
woreczek z $21,000 w gotów­
ce.

Sierżant policji R. C. Tay­
lor jest zdania, że niewątpli­
wie pieniądze te ktoś znalazł 
na ulicy i “teraz mocuje się 
ze swym sumieniem, czy 
zwrócić lub zatrzymać taką 
fortunę”.

• “MISS UNITED STATES”. Carlene Kins Johnson, lat 22 z Rut­
land, Vt., została wybrana “Miss United States” i widzimy ją w 
koronie i z berłem w Long Beach, Calif., gdzie reprezentowała 
Stany Zjednoczone w międzynarodowym konkursie piękności o 
tytuł “Miss Universe.”

Prasa Warszawska Nie Informuje 
Dokładnie o Wypadkach Na Śląsku
Co Większe Katastrofy w Kopalniach Są Po 
, krywane Milczeniem Przez Pisma 

Reżimowe

Głos Wolnej Polski
i Rok Mickiewiczowski
W Bieżącym Roku Mickiewiczowskim Głos 

Wolnej Polski Wiele Miejsca Poświęca Pa­
mięci i Twórczości Wielkiego Poety, Zmar­
łego Sto Lat Temu

New York. —(FEP)— Duża 
ilość wypadków w kopalniach 
węgla na Śląsku zmusiła re­
żym komunistyczny do przer­
wania milczenia na ten temat. 
Najwidoczniej wypadki w ko­
palniach przybrały tego ro­
dzaju rozjniary, że nawet ko­
muniści nie mogą przechodzić 
nad nimi do porządku dzien­
nego.
Ostatnio podaliśmy za War­
szawską “Trybuną Ludu” listę 
kopalń, w których wypadki 
przy pracy przybierają szcze­
gólnie niepokojące rozmiary. 
“Głos Prasy” z dnia 24 czerw­
ca br. ponownie pisze o wy­
padkach w kopalniach na Ślą­
sku. Oto cytat: “Przewodni­
czący Komisji Bezpieczeństwa 
i Higieny Prasy w Kopalni 
“Kazimierz-Juliusz”, toW. Mi- 
recki oraz inż. Wachelko z za­
kładowej komórki BHP, za­
znajomili mnie z grubsza — 
pisze korespondent — ze sta­
tystyką, ilustrującą wypadko­
wość w tym zakładzie ... Oto 
.dane z marca br.: jeden wy­
padek śmiertelny, 65 wypad­
ków cięższych‘i lżejszych.

W kwietniu br. w Kopalni 
“Kazimierz-Juliusz” zanoto­
wano również wypadek śmier­
telny oraz 62 inne”.
Dawniej Było Gorzej

Korespondent “Głosu Pra­
cy” stwierdza, że Wypadki w 
tym roku są mniej liczne niż 
w roku ubiegłym i w latach 
poprzednich. Daje to pojęcie 
o tym, co musiało się dziać w 
tych kopalniach. I w tedy re­
żym warszawski o khtastro- 
fachw kopalniach zachowywał 
zupełne milczenie.

Londyn. (,NYT) — Ogło­
szone przez władze brytyjskie 
zestawienie przyczyn zgonów 
w r. 1954 stwierdza, że mniej 
ludzi umiera na gruźlicę, a 
więcej na raka, a zwłaszcza 
na raka płuc.

Zestawienie to nie wdaje

Wielki Spór o Nazwę 
Góry Mt. Rainier

Tacoma, Was. (WC) — Mt. 
Rainer, w stanie Washington, 
leżąca o 30 mil od miasta Ta­
coma, a o 60 mil od Seattle, 
wzbija się na wysokość 14,- 
000 stóp ponad poziom morza. 
Nie jest to więc żadna marna 
góra. Stąd też dwa miasta w 
Ameryce a mianowicie Taco- 
mai Seattle kłócą się o to do 
kogo ta góra należy. Ludność 
miasta Tacoma mówi, że góra 
leży przy ich mieście i powin­
na się nazywać Tacoma. Lud­
ność miasta Seattle atoli nie 
chce się godzić na to i doma­
ga się aby nazwa została jak 
jest, bo góra należy do miasta 
Seattle.

Góra nazwana została od 
mienia angielskiego admirała 
w 1792 roku. Ten admirał nie 
oznaczał sie zbytnią sławą i 
stał na czele wiezienia mor­
skiego w New Yorku, a je­
dnak góra się nazywa od jego 
nazwiska, dlatego, że właśnie 
znajdował się na statku gdy 
górę tę odkryto.

Przyczyną wypadków jest 
głównie brak światła, źle zbu­
dowane i nie zabezpieczone 
chodniki, a przede wszystkim 
brak powietrza we wszystkich 
niemal oddziałach kopalni. 
“Przykład Kopalni “Kazi- 
mierz-Juliusz” — pisze na­
stępnie “Głos Prasy” — nie 
jest niestety odosobniony. 
Lekceważenie bezpieczeństwa 
pracy i zdrowia górników 
można stwierdzić również w 
innych zakładach przemysłu 
węglowego.”
Większe Katastrofy Są 
Pokrywane Milczeniem

Prasa warszawska nie in­
formuje oczywiście społeczeń­
stwa o wszystkich w'ypadkach 
i ich rozmiarach. Co większe 
katastrofy są pomijane mil­
czeniem. Zbiegły niedawno na 
Zachód górnik opowiada, że w 
ostatnich dniach maja br. w 
miejscowości Solnica na Ślą­
sku następiła ekspolzja, w wy­
niku której zginęło około 100 
górników. Ten sam górnik po­
daj e, że około dwa miesiące te­
mu miał miejsce podobny wy­
padek w Chorzowie, w któ­
rym zginęło 45 górników. 
Według jego opinii głównym 
powodem katastrof w kopal­
niach są przestarzałe urzą­
dzenia, brak odpowiednich 
nowych zabezpieczeń i sta- 
chanowski wyścig pracy przy 
wydobyciu węgla.

Wyjaśnia to do pewnego 
stopnia, dlaczego stale brak 
jest ochotników do pracy w 
górnictwie, pomimo tego, że 
płace w przemyśle węglowym 
są wyższe niż w innych gałę­
ziach polskiego przemysłu.

się w przyczyny powodujące 
tę chorobę, jednak od dłuż­
szego czasu odbywa się dys­
kusja między lekarzami czy 
palenie tytoniu powoduje ra­
ka płuc. Zdania na ten temat 
są podzielone.

Dane ogłoszone przez wła­
dze brytyjskie stwierdzają, że 
liczba wypadków śmierci z 
powodu gruźlicy wykazuje 
spadek. W r. 1954 zmarło na 
gruźlicę dróg oddechowych 
7,069 osób w Anglii i Walii, 
a w r. 1953—7,913, co sta­
nowi 160 zgonów na milion 
osób. Spadek zgonów na gru­
źlicę dróg oddechowych wy­
nosi w r. 1954—llprocent w 
porównaniu z r. 1953, a od 
r. 1947—przeszło 67 procent.

Zgony spowodowane inny­
mi rodzajami gruźlicy wyno­
siły w r. 1954—19 na milion 
osób, a w r. 1953—22 na mi­
lion.

2,222 mężczyzn na milion 
umarło na raka w r. 1954; 
śmiertelność kobiet na raka 
jest mniejsza—1,862 na mi­
lion. W r. 1953 liczby te wy­
nosiły 2,165 i 1,835. Najwięk­
szy wzrost wykazują wypad­
ki śmierci na raka płuc i dróg 
oddechowych z 607 na 657 na 
milion. Od r. 1947 liczba wy­
padków śmierci na raka płuc 
i dróg oddechowych wzrosła 
o 70 procent. Liczba wypad­
ków śmierci na raka płuc i 
dróg oddechowych u kobiet 
wzrosła z 98 na milion w r. 
1953 do 102 w r. 1954.

Parlament Francji 
Już Aprobował 
Autonomię Tunisu

Paryż. (UP). — Francuskie 
Zgromadzenie Nar. aprobo­
wało 540 głosami przeciw 43 
umowę z Tunisem, przyzna­
jącą temu krajowi wewnętrz­
ną autonomię, która wpro- 
wprowadzona ma być stop­
niowo w ciągu dwudziestu 
lat.

Francja zatrzyma tylko 
kontrolę nad sprawami za­
granicznymi i obroną Tuni­
su, utrzyma jednak swych 
obserwatorów w kilku depar­
tamentach samorządowych, 
jak poczta i telefon.

Premier Faure apelując do 
Zgromadzenia Narodowego 
ostrzegł je, że ponowne nie­
dotrzymanie przez Francję 
wielokrotnych obietnic w 
sprawie autonomii Tunisu — 
może doprowadzić do za­
chwiania wiary w czystość 
jej intencji wśród całego 
świata arabskiego jak i też 
wśród państw zachodnich, — 
przyczyni podkreślił on, że 
“czasy kolonializmu minęły 
raz na zawsze”.

Podczas dyskusji w tej 
sprawie zabrał głos — po raz 
pierwszy od swego upadku 
ze stanowiska premiera — 
Pierre Mendes-France, który 
również apelował do Zgro­
madzenia, ażeby aprobowało 
autonomię Tunisu. Autono­
mię tę przyrzekł on Tunisowi 
jeszcze w lecie ubiegłego ro­
ku, od którego to czasu zna­
cznie zmniejszyło się działa­
nie partyzantki miejscowych 
nacjonalistów przeciw Fran­
cji.

Władysław Kanar 
w Szpitalu

Detroit, Mich. (DP) — By­
ły mayor miasta Hamtramck, 
Wałdysław Kanar, dostał 
krwotoku i znajduje się w 
groźnym stanie zdrowia w 
szpitalu Holy Cross.

14-Letnia Polka 
Przybyła z Kraju

Londyn (D.P.) — Dzięki w- 
stawienctwu szkockiego bi­
skupa Argylu, i posła do Izby 
Gmin tego okręgu, 14-letnia 
Polka Ewelina Weiss, otrzy­
mała pozwolenie od władz 
warszawskich na opuszczenie 
Polski i kilka dni temu po raz 
pierwszy zobaczyła swą mat­
kę, p. Wandę McDougall, któ­
rą dwanaście lat temu Niemcy 
uwięzili w obozie koncentra­
cyjnym. Ojciec Eweliny zgi­
nął podczas wojny, a po woj­
nie i odzyszkaniu wolności jej 
matka wyszła powtórnie za 
mąż za Szkota, p. Neil Mc Dou- 
galla.

Kiedy p. Wanda Weiss zo­
stała aresztowana, Ewelina 
miała dwa lata. Zginął po niej 
ślad. Dopiero jakiś czas po 
wojnie, po długich poszukiwa­
niach, w których pomagali 
polscy księża, matka dowie­
działa się, że córka żyje i gdzie 
przebywa. Natychmiast w- 
szczęła starania o sprowadze­
nie córki do W. Brytanii. Przez 
18 miesięcy poseł Duncan Mc­
Callum biskup Kenneth 
Grant, korespondowali z wła­
dzami warszawskimi w tej 
sprawie. W końcu Ewelinie 
pozwolono wyjechać z Polski. 
Przyleciała samolotem do Lon­
dynu, gdzie na lotnisku spot­
kał ją poseł McCaallum i za­
łatwił przejazd do miejscowoś­
ci Obran, w Szkocji gdzie 
mieszkają pp. McDougall.

Washington, D. C. (ZPPA)
— W okresie od połowy maja 
bieżącego roku do chwili 
obecnej Głos Wolnej Polski 
nadał już 28 programów po­
święconych Mickiewiczowi. 
Programy te w formie felie­
tonów literactkich, słucho­
wisk i reportaży przygotowali 
znawcy poezji Mickiewicza i 
historycy mickiewiczowscy.

Oto zestawienie tych pro­
gramów w porządku chrono­
logicznym: “Zamach na Mic­
kiewicza” (próby upolitycz­
nienia poezji mickiewiczow­
skiej przez propagandę ko­
munistyczną) — pogadanka 
dr. Giergielewicza.

“Rok Mickiewiczowski tia 
obczyźnie” (panorama przy­
gotowań polskich na obczyź­
nie do obchodu Roku Mickie­
wiczowskiego) — audycja 
zbiorowa z udziałem Z. Kas­
przyckiej, H. Naglerowej, dr. 
M. Giergielewicza i dr. T. 
Terleckiego.

Audycja muzyczna: pieśni 
Moniuszki do słów poematów 
Mickiewicza.

“Mniej znane szczegóły po­
bytu Mickiewicza w Wielko- 
polsce” — felieton K. Mora­
wskiego.

“Studia mickiewiczowskie 
w Belgii” — pogadanka M. 
Pankowskiego, członka In­
stytutu Orientalnego i Sło­
wiańskiego w Brukseli.

“Niedawne publikacje mic­
kiewiczowskie na emigracji”
— felieton R. Palestra.

“Moja droga do Mickiewi­
cza” — felieton dr. I. Wie- 
niewskiego.

“Czy Mickiewicz był rewo­
lucjonistą czy tradycjonalis­
tą?” — dyskusja z udziałem 
dr. T. Terleckiego, dr. M. 
Gergielewicza, W. Wasiutyń- 
skiego i M. Czuchnowskiego.

“Dziady” Mickiewicza w 
amerykańskim teatrze i na 
telewizji—pogadanka Janty- 
Połczyńskiego.

Reportaż z wystawy w Bi­
bliotece Polskiej w Paryżu 
zatytułowanej “Portret Mic­
kiewicza”.

“Mickiewicz — publicysta”
— felieton dr. T. Terleckiego.

“Wizyta w Nowogródku”— 
słuchowisko w oparciu o oso­
biste wspomnienia.

Dyskusja nad książką prof. 
W. Weintrauba “The poetry 
of Adam Mickiewicz” z udzia­
łem autora oraz K. Wierzyń­
skiego i J. Wittlina.

“Znaczenie i znajomość 
twórczości Mickiewicza na 

“Pociechy” Zrobiły 
Szkodę Na $15,000
Milwaukee. Wis. (KP) — 

Policja aresztowała trzech 
chłopaków 16-letnich, którzy 
rozmyślnej szkody na $10,000 
do $15,000 w czterech wago­
nach kolei Milwaukee w stycz­
niu r.b.

Aresztowani mówią, że we­
szli do wagonów stojących na 
bocznych torach w dolinie Me­
nomonee i potłukli w nich mu­
szle ustępowe, zwierciadła i 
światła, oraz powybijali szy­
by.

W dodatku, siekierą służącą 
do użytku w razie pożaru lub 
katastrofy, porąbali siedze­
nia w wagonach.

Również przyznali się do 
kilku włamań i kradzieży.

Zachodzie” — felieton dr. T. 
Terleckiego.

“Reżimowa polonistyka a 
Mickiewicz” — felieton dr. 
M. Giergielewicza.

“Emigracyjne drogi Mickie­
wicza” — felieton M. Czaps­
kiej.

Komunistyczna prowoka­
cja — przemianowanie Uni­
wersytetu ’ Wileńskiego na 
Uniwersytet imienia W. Mic­
kiewicza, bolsze wickiego 
działacza na Litwie—aktual­
ny komentarz.

Przygotowania do obchodu 
Roku Mickiewiczowskiego w' 
Stanach Zjednoczonych — 
wywiad z prof. Z. Nagórskim 
i I. Nurkiewiczem.

“Bilioteka Polska w Paryżu 
jako ognisko tradycji mickie­
wiczowskiej” — pogadanka 
I. Gałęzowskiej, archiwistki 
Biblioteki Polskiej.

“Do dwudziestu razy sztu­
ka” — gra towarzyska z 
udziałem młodzieży polskiej 
z Londynu na temat “Czy 
znasz Mickiewicza?”

Inauguracja Roku Mickie­
wiczowskiego w Stanach Zje­
dnoczonych — reportaż z No­
wego Yorku.

“Do dwudziestu razy sztu­
ka” — druga część słucho­
wiska z udziałem młodzieży 
polskiej w Londynie p.t. — 
“Czy znasz Mickiewicza?”

“Ciekawe odkrycie mickie­
wiczowskie w Rzymie” — re­
portaż G. Herllng-Grudziń- 
skiego.

Słuchowisko o historii pom­
nika Mickiewicza w Krako­
wie.

“Zachodnio - Europejskie, 
klasyczne i religijne elemen­
ty w twórczości Mickiewicza”
— felieton J. Bielatowlcza.

“Studia mickiewiczowskie 
w Kalifoęnii” — reportaż Z. 
Nowakowskiego.

“Wpływ Mickiewicza na li­
teraturę francuską” — felie­
ton prof. W. Folkiersklego.

“Jak wyglądał Mickiewicz”
— felieton W. Nowosada.

$1,000 Kary Za 
Nagie Zdjęcia

Washington, D.C. (WC) — 
Poczmistrz generalny Arthur 
Summerfield wyjawił, że mło­
da i piękna kobieta otrzymy­
wała od pewnego adoratora 
listy z nagimi kobietami w 
różnych pozach i różne brzyd­
kie zdjęcia.

Kobieta otrzymała kilka ta­
kich listów i bała się, że po 
tych listach może być napad­
nięta i zniewolona. Po prostu 
spać nie mogła, aż doszła nie­
mal do roztroju nerwowego.

Wkońeu poszła do detekty­
wa, aby się go poradzić i ten 
przekazał całą sprawę wła­
dzom federalnym, które wpa- 
dły na trop jegomościa, któ­
ry jej tę pocztę przysyłał. — 
Aresztowano go i skazano na 
$1,000 grzywny, a także na 
sześć miesięcy więzienia. Ale 
więzienie mu zawieszono, bo 
miał żonę i dzieci na utrzyma­
niu. Psychiatrzy przyszli do 
wniosku, że jest on jeszcze 
niedorozwinięty umysłowo i 
że należy go traktować jako 
niedorostka.

Jest on jednak oddany na 
probację i o ileby się okazało, 
że dalej by się podobnych rze­
czy dopuszczał to będzie ze­
słany do więzienia. Poczmistrz 
generalny mówi, że takie rze­
czy są na porządku dziennym 
i że dużo podobnych mania­
ków znajduje się w Ameryce.

“Zamięt Ideologiczny”
Londyn. (DP.). — Jeden > 

głównych politruków litera­
ckich w Polsce, półrosyjskie- 
go pochodzenia, Jerzy Putra­
ment, niepokoi się coraz ozę- 
śJej na łan ;ch reżymowej 
prasy, zjawiskiem zamętu 
ileologicznego, panującego w 
reżymowym środowisku lite­
rackim. Putrament do nieda­
wna jeszcze był zwolenni­
kiem t. zw. odwilży, liberal- 
niejszego kursu w literaturze 
pozostawienia pisarzom wię­
kszej swobody. Obecnie co­
raz wyraźniej jest w odwro­
cie, gdy obawia się “recydy­
wy mieszczańskich gustów, 
guścików i snobistycznych 
módek”.

W szczególności “zamęt 
ideologiczny” szerzy się po­
śród krytyków, którzy, — 
jak czytamy — piszą niżej 
wszelkiego poziomu i rekla­
mują przedewszystkim pisa­
rzy pracujących w tym sa­
mym — co dany krytyk — 
redakcyjnym zespole. Do 
rozkładu ideologicznego do­
łącza się więc kryzys natury 
moralnej wśred pisarzy.

SCHWYTANY ZBIEGŁY MORDERCA. Patrick McDermott (na 
prawo), lat 56 został skazany za zamordowanie wydawcy Don 
Mellet w 1925 roku w Canton, Ohio. W listopadzie ubiegłego roku 
udałó się mu uciec z więzienia w Columbus, O., a ostatnio zo­
stał on rozpoznany przez jednego z policjantów. Na zdjęciu Mc­
Dermott odprawadzany jest przez detektywa do więzienia w 
New Yorku.

W Anglii Coraz Mniej Ludzi Umiera 
Na Gruźlicę a Więcej Na Raka Płuc
Od 1947 Roku Liczba Zgonów Na Raka Płuc 

Wzrosła o 70 Procent
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Z Życia Stowarzyszenia Kupców 
i Przemysłowców 26-ej Wardy
Miesięczne Posiedzenie w Środę, 27-go Lipca
Miesięczne Posiedzenie 
w środę, 27go lipca

Stowarzyszenie Kupców i Prze­
mysłowców 26-tej Wardy, którego 
prezesem jest Czesłew J. Trawiń- 
gki, odbędzie swoje regularne po­
siedzenie w najbliższą środę, dnia 
27go lipca, w sali parafialnej św. 
Heleny. Spodziewanym jest, że 
liczni członkowie będą brać u- 
dział w tymże posiedzeniu, po­
nieważ będą omawiane nader 
ważne sprawy i sprawa Ligi Krę- 
glarskiej Stowarzyszenia Kupców 
i Przemysłowców 2-ej Wardy, w 
których to dyskusjach głos za­
bierać będąć kapitanowie posz­
czególnych drużyn tejże ligi krę- 
glarskiej jak podaje Władysław 
Bazula, organizator tejże ligi.

Rada Parkowa czyści światła 
na Augusta Blvd.

Nie tak dawno temu Stow. Kup­
ców i Przemysłowców 26ej war­
dy wystosowało apel pod adre­
sem Rady Parkowej względem o- 
czyszczenia oświetlenia na Au­
gusta Blvd., gdzie lampy, które o- 
świetlają ulicę, już od dawna nie 
były czyszczone. Apel ten zo­
stał przychylnie przyjęty i świa­
tła te są obecnie czyszczone,

Powracają z Miodowych 
Miesięcy

Znany przemysłowiec Euge­
niusz Michałkiewicz, prowadzący 
interes pod nr. 1012 N. Western 
Ave., wraz ze swoją nową mał­
żonką Heleną w tych dniach po­
wracają z miodowych miesięcy. 
Ślub tejże pary odbył się w ko­
ściele św. Heleny, poczem nowo­
żeńcy udali się na dłuższą po­
dróż do stanów zachodnich.

Z miodowych miesięcy również 
powrócili państwo Edwin i Renet- 
ta, z domu Warczak, Dendor, któ­
rych ślub odbył się w ubiegłym 
miesiącu. Pan młody, Edwin Den­
dor, były komendant Posterunku 
Im. Edwarda B. Choronżak, jest 
synem długoletniego organisty He- 
lenowa p. Jana Dendor, który 
również zaliczany jest do długo­
letnich członków Stowarzysze­
nia Kupców i Przemysłowców 26 
Wardy.

Władysław Bazula Komendantem 
Posterunku Jerzego Washingtona

Nowy zaszczyt spotkał Włady­
sława Bazula, wiceprezesa Stowa­
rzyszenia Kupców i Przemysłow­
ców 26tej Wardy, kiedy to człon­
kowie Posterunku Im. Jerzego 
Washingtona Nr. 1, Polskiego Le­
gionu Weteranów Amerykań­
skich, wybrali go komendantem 
na rok przyszły. Jest to jeszcze 
jeden dowód, że udział człon­
ków Stowarzyszenia Kupców i 
Przemysłowców 26-tej Wardy 
notowany jest w różnych organi­
zacjach weterańskich jakoteż i 
społeczno - narodowych. Włady­
sław Bazula prowadzi swój inte­
res pnr. 951 N. Western Ave.

Obchodzili 40-lecie 
Pożycia Małżeńskiego

Onegdaj państwo Antoni i 
Wanda, z domu Krenz, Trawiński, 
rodzice prezesa Stowarzyszenia 
Czesława J. Trawińskiego, zam. 
pnr. 2428 W. Walton Street, ob­
chodzili 40-lecie pożycia małżeń­
skiego. Z tej okazji liczni ich 
przyjaciele 1 znajomi składali un 
życzenia.

Członkowie Popierają
Lokalne Karnawały

Liczny zastęp członków Sto­
warzyszenia Kupców i Przemy­
słowców 26-tej wardy brał udział 
w karnawale, jaki urządzała pa­
rafia św. Marka przy zbiegu ulic

DR. GILBERT A. JACOBS 
Optometrysta

Całkowita Optyczna Obsługa. Spe­
cjalna uwaga poświęcana dzieciom. 
Soczewki szlifowane w naszym la­
boratorium. Zastępowanie socze­
wek. oprawa i naprawa. Godziny 
biurowe: codziennie od 10 rano do 
6 wieczorem, poniedziałki i czwart­
ki do 9ej wieczorem; środy do lej 
w południe.
1953 N. Western HU S-3512

... Arcydzieła 
Literatury Polskiej 

ADAM MICKIEWICZ 

Konrad 
Wallenrod
Popularne wydanie w 
miękkiej oprawie, opatrzo­
ne wstępem i przypisami.

CENA 75c
DZIENNIK 

ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave.

Chicago 22, 111.
NA C.O.D KSIĄŻEK 

NIE WYSYŁAMY

Campbell ave. i Cortez. Nie brak 
też było reprezentacji tegoż Sto­
warzyszenia na karnawale Pa­
rafii św. Trójcy, jaki się odbywa 
przy zbiegu ulic Cleaver i Mil- 
wauke ave.

Odwiedził Stany Wschodnie
Znany i popularny przemysło­

wiec 26-tej Wardy, p. Stanisław 
Senk, 1950 W. Chicago Ave., n- 
negdaj odbył podróż swoim sa­
mochodem na wschód, gdzie przy 
sposobności odwiedził swoich 
przyjaciół w Nowym Yorku.

Przygotowania do Dnia Gry 
w Golfa

Członkowie Sto warzyszenia 
Kupców i Przemysłowców 26ej 
Wardy z wielką niecierpliwością 
oczekują dnia gry w golfa, która 
to impreza urządzona będzie at 
niedalekiej przyszłości wyłącznie 
dla członków Stowarzyszenia. U- 
rządzeniem tejże imprezy zajmu­
je się komitet z p. Feliksem Nie- 
dźwiedzkim na czele.

Pp- A. Wysocki 
na Liście Jubilatów

Pp. A. Wysocki, 1019 N. Wes­
tern Ave., onegdaj obchodzili o- 
siemnastą rocznicę szczęśliwego 
pożycia małżeńskiego. Pan Wy­
socki jest przewodniczącym ko­
mitetu programu przy Stow. Kup­
ców i Przemysłowców 26ej War­
dy.

Reprezentacja na Bankiecie 
Ks. Przypyszny

Liczni członkowie Stowarzy­
szenia Kupców i Przemysłowców 
26-ej Wardy z prezesem Czesła­
wem J. Trawińskim na czele bra­
li udział w wieczorku pożegnal­
nym dla Ks. Alojzego Przypysz- 
nego, który po szesnastoletnim 
pobycie na Helenowie przenie­
siony został na nowy posterunek 
jako asystent Kapelana Sióstr 
Nazaretanek.

Wybierają się na Karnawał 
Helenowa

Członkowie Stowarzyszenia li­
cznie się wybierają na Karnawćił 
Parafii św. Heleny, jaki się roz- 
pocznie na gruntach parafial­
nych przy zbiegu ulic Augusta 
blvd. w najbliższy piątek, 29go 
lipca, a który trwać będzie Jo 
dnia 14-go sierpnia. Komitet tej­
że imprezy zapowiedział wiele 
niespodzianek oraż bogaty pro­
gram. Dochód z tegorocznej im­
prezy przeznaczony będzie na 
budowę dodatkowego gmachu 
szkolnego.

Nakrycie Na TV

Wzór 7363

7363

Nakrycie na TV lub stolik. Ła­
twe do wyszydełkowania.

Wzór 7363 obejmuje dokładne 
wskazówki wyszydełkowania na­
krycia wielk. 24 cali z merceryzo- 
wanej bawełny Nr. 30, mniejszego 
z No. 50 i większego z tak zwanej 
bedspread cotton.

Cena wzoru 25 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady 
gotówkę.

ALICE BROOKS 
KATALOG 

Jest Do Nabycia
Nowy Katalog Robótek obej­

mujący wiele ilustracji ślicz­
nych wzorków do wyszywania 
płócien dzierzgania, szydełko­
wania, robienia dekoracji w do­
mu, zabawek, różnych podar­
ków nadto 10 łatwych do wy­
konania wzorków w katalogu.

Cena katalogu 25c. Przyślij- 
cie w srebrze lub znaczkach 
pocztowych, adresując DZIEN­
NIK ZWIĄZKOWY. 1201 Mil­
waukee Ave., Chicago 22, 111.
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OTRZYMAŁA ZGUBĘ Z PRZED 18 LAT. Były mechanik samo­
chodowy Gerry Volz, lat 36 z Drezna, znalazł na kupie rupieci 
w Niemczech podkówkę do kluczyków, którą Leisel Ficht z De­
troit zgubiła przed 18 laty. Przeniósłszy się do Kanady, Volz od­
szukał w Detroit panią Ficht i wręczył jej zgubę.

Kalendarzyk Zabaw i Wycieczek
SOBOTA, 30 LIPCA

Klub Janowice urządza zabawę 
taneczną (piknik) na wolnym 
powietrzu w sobotę, dnia 30go 
lipca, w ogrodzie Polonia, pnr, 
4604 Archer ave. Do tańca przy­
grywać będzie orkiestra Małe­
go Władzia, początek o godz. 8:30 
wieczorem. Zabawa ta odbędzie 
się bez względu na stan pogody, 
— Franciszek Kozioł, prezes; An­
drzej Bała, sekr.

NIEDZIELA, 31 LIPCA
Tow. M. B. Nieustającej Po­

mocy Gr. 1333 ZNP, urządza pik­
nik w niedzielę, dnia 31go lip­
ca w lasku powiatowym Cald- 
nik w lasku powiatowym Cald­
well Woods, platforma 35ta, po­
czątek o 12-ej w południe. Prze­
wodnicząca pani M. Poremba ra­
zem z podkomitetem zaprasza 
członków i członkinie oraz sym­
patyków towarzystwa na zabawę. 
Komitet dokłada wszelkich sta­
rań, ażeby szystkich ugościć i 
zabawić jak najlepiej. Będą sma­
czne przekąski i napoje, dobo­
rowa muzyka i wiele niespodzia­
nek.— And. Madej, prezes; M. 
Porembska, przewodnicząca.

Tow. Strzelcy Białego Orła, Gr. 
2185 Z. N. P., Oddział'101 Legionu 
Pułaskiego, urządza piknik w nie­
dzielę, 31-go lipca, w ogrodzie 
Natoma Park, 6512 Milwauke Av. 
Początek o godzinie 12-ej w po­
łudnie. Do tańca przygrywać bę­
dzie orkiestra F. Bomby. Komitet 
na czele z wiceprezeską Marią 
Klinger wraz z administracją — 
postrał się o wyborne napoje i 
smaczne przekąski. Zaprasza się 
więc wszystkich przyjaciół i prosi 
o przybycie. — Zgłosili się wziąć 
udział w tym pikniku: Klub Wio­
ski Stare Żukowice; Klub Parafii 
Łukowa; Tow. Gwardia Tadeusza 
Kościuszki pod opieką Matki Bo­
skiej Leżajskiej. — H. Wawrzon, 
prezes; Józefa Przywara, sekr.

Tow. Zjednoczona Polska, Gr. 
2002 ZNP, urządza piknik w nie­
dzielę, 31-go lipca, w lasku po­
wiatowym Caldwell Woods, plat­
forma 25-ta. Zapraszamy człon­
ków z rodzinami, ich przyjaciół i 
sympatyków do spędzenia czasu 
na świeżym powietrzu. Doborowa 
orkiestra, wyborne trunki, prze­
kąski zadowolą wszystkich. Po­
czątek o godz. 12-ej. Za komitet: 
Janina Komarnicka.

Klub Liberty urządza roczny 
piknik w niedzielę, 3Igo lipca, 
o godz. 12ej w południe—platfor­
ma 31, w lasku powiatowym, przy 
Milwaukee i Devon ul., na który 
zaprasza wszystkich członków i 
ich znajomych. Wiele niespo­
dzianek. — J. Zając, sekr. prot.; 
S. Czyż, prezes.

Klub Parafii Borowa urządza 
wielki doroczny piknik w niedzie­
lę dnia 31-go lipca, w pięknym 
i cienistym ogrodzie Figury przy 
Archer Ave. i 79-ej ul., w Justine, 
Ill. Początek o godz. 12-ej w po­
łudnie. Komitet, na czele którego 
stoi Franciszek Kisior, przygoto­
wał bardzo wiele miłych niespo­
dzianek i zaprasza cały klub i 
sympatyków. Cały dochód jest 
przeznaczony na zakupienie ołta­
rza do kościoła w parafii Borowa. 
— Jan Kułta, prezes; Weronika 
Nowak, sekr.

Klub Lęczan, Nr. lob Z.K.M.. 
urządza wielki roczny piknik w 
niedzielę, dnia 31-go lipca, 1955, 
v' lasku powiatowym Caldwell 
Woods, przy Milwaukee i Devon 
ul., platforma 28. Początek o go­
dzinie 12-ej w południe. Franci­
szek Barnaś, przewodniczący wraz 
z komitetem zaprasza wszystkich 
członków i członkinie Klubu, oraz 
rodaków i sympatyków, zapewnia­
jąc, że przy doskonałym bufecie 
i doborowej orkiestrze wszyscy 
ubawią się znakomicie. — Tomasz 
Placek, prezes; Tadeusz Golenia,

Klub Pilzno i okolica nr. 116 
przy Z.K.M urządza piknik w 
niedzielę, 31 lipca w “Caldwell 
Woods” platforma 27 przy Mil-

Zapisujcie dziatwę waszą do 
Wydziału Mołoletnich Z. N. P. 

waukee ave. i Devon. Początek 
o godz. 12ej w południe. — Do 
tańca przygrywać będzie muzyka 
M. Micek. Komitet postarał się 
o wyborne napoje i smaczne prze­
kąski. Prosimy wszystkich człon­
ków i członkiń przyjaciół i zna­
jomych o przybycie na piknik. 
Eugeniusz Wadas, prezes; Włady­
sław Kotlarz, przewodniczący.

NIEDZIELA, 7 SIERPNIA
Tow. Walecznych Polaków, Gr. 

1612 Z. N. P., urządza piknik w 
niedzielę, dnia 7-go sierpnia, br., 
w pięknym ogrodzie “Wandas Vil­
la Garden”, pnr. 6913 Milwaukee 
Avę., naprzeciw cmentarza Św. 
Wojciecha w Niles, Ill. Dojechać 
można: Milwaukee Ave. autobu- 
sem do końca linii, a później parę 
bloków pieszo na północ. Więc 
zapraszamy wszystkich członków 
i członkinie tegoż Towarzystwa, 
oraz całą Polonię na ten piknik. 
Muzyka doborowa p. Ed Zimy. 
Będą różne napoje ochładzające 
i przekąski. Każdy będzie mile 
widziany. Komitet się stara, aby 
każdy był zadowolony. — Za ko­
mitet: Józef Nowak, Jr., Karolina 
Knych, Józef Mika.

CZWARTEK, 21 SIERPNIA
Tow. św. Bonawentury przy 

p jT. św. Fidelisa urządza wycie- 
cieczkę w Sturtevant, Wis. we 
czwartek, dnia 21-go sierpnia, o 
godz. 8-ej rano. Bilety należy 
rezerwować do dnia Igo sierpnia 
u pani Raczon, 1516 N. Talman 
ave., tel. BR. 8-4895.

Sukienka 
Lub Fartuszek

4516 SIZES 2-10

Wzór 4516
Podług tego wzoru możecie u- 

szyć dla swej córeczki sukienkę 
lub fartuszek i majteczki. Su­
kienka jest chłodna na lato i bar­
dzo łatwa do ubierania, prania i 
prasowania.

Wzór 4516 można nabyć w wiel­
kościach 2, 4, 6, 8, 10. Na sukienkę 
wielk. 6 potrzeba 1% jarda 35 cal. 
materiału, a na majteczki % jarda.

Cena wzoru 35 centów Naiezy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady 
gotówkę.

Wypełnijcie ten Kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: - Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave., Chicago 
22, Illinois.

Imię i nazwisko

Ulica .....

Stan .............. ••••••••»••••••••••••••••••••••••••

Nr. Modełka ........... ..

Rozmiar (Size)

Specjalny Pociąg Na Sejm 32-gi ZNP
Do Minneapolis, Minnesota
Wyruszy z Chicago w Sobotę, 17-go Września 

Koleją Chicago Northwestern

ALLIED ZAOSZCZĘDZA WAM WIELB DOLAROW 

Sztucznych Zębach «
Nowa naukowa me­
toda przerabia atare, 
luźne. popękane lub 
wyszczerbiona płyty 
na doskonale dope* 
eowane. w natural­
nym pięknym różo­
wym kolorze. Plas­
tyczne Du Pont

TI.KAZ $ O ||
TYLKO U

Górne, dolne Mb
ezeieiowe

Wykonamy w 1 <nle 
Roczna rwarancja

W RAZIE NAGŁEJ POTRZEBY NAPRAWIMY W 1—1 GODZ.
PRZYJDŹCIE DZISIAJ - BEZ ZOBOWIĄZANIA - NIE POTRZEBA 

SIE UMAWIAĆ

ALLIED DENTAL RELINER CO.
32 N. State SL Financial 6-4348

Narożnik State I Washington
Room 1412

X-IT SALVE:
MASC NA ODCISKI I NAGNIOTKI
Daje szybką ulgę, zmiękcza najtwardsze nagniotki, odciski 1 nabrzmia­
łości w kilku godzinach. 7JC za słoik 1 poduszeczki darmo.

Przez pocztę 51.00
Otrzymacie osobiście lub przez pocztę tylko w

A M E R P O L
957 N. Ashland Ave., Chicago 22, Ul. Telefon ARmttage 5-M29

Piknik Klerka Miejskiego J. C.
Marcina Wypad! Znakomicie

Płeć Piękna Otrzymała Trzy Największe 
Nagrody

Wobec znacznej liczby po­
słów, posłanek jak również 
gości, wybierających się na 
Sejm 32-gi ZNP w Minnea­
polis, Minn., kolej Chicago 
Northwestern przygotowuje 
specjalny pociąg luksusowy, 
pociąg sejmowy, na który 
mogą zakupić bilety zawcza­
su zarówno posłowie jak i 
goście. Cena biletu jest spe­
cjalnie przystępna.

Przygotowaniem pociągu 
zajmuje się nasz rodak i zwią­
zkowiec, zatrudniony od sze­
regu lat na urzędzie Terminal 
Passenger and Ticket Agent, 
Jan A. Słupkowski.

Bilety należy kupować już 
teraz. Pociąg do dyspozycji 
posłów jest luksusowy i t.zw. 
“Stream Liner”. Cena za 
przejazd z Chicago do Min- 
napolis i spowrotem do Chi­
cago wynosi w obie strony, 
tam i spowrotem, $20.19. Po-

Pielgrzymka
Do Burlington, Wis.

Pielgrzymka do Burlington, Wis., 
do Ojców Franciszkanów odbędzie 
się w niedzielę, 7-go sierpnia. 
Autobus wyruszy o godz. 7-ej ra­
no z Archer i Lockwood Ave. 
Przewodniczącą pielgrzymki jest 
pani Anna Kurzawska, Ports 7- 
1201. Prosimy zamówić rezerwa­
cje przy najbliższej sposobności, 
bo ilość miejsc jest ograniczona.— 
Komitet:— St. Kukuła i Janina 
Czuryło.

Posiedzenia w sali Słowackiego 
pnr. 4758 So. Paulina ul.

W poniedziałek, 25 lipca — 
Chór Filomenów.

We wtorek, 26 lipca — Tow. 
Przemysłowców Gr. 621 ZNP.: — 
Tow. Głos Polek Gr. 15 Z w. 
Polek.

W poniedziałek 1 sierpnia — 
Chór Filomenów.

Posiedzenia w sali Kościuszki 
pnr. 1756 W. 48ma ul.

We wtorek, 26 lipca — Oddział 
Morskie Oko L. M.

Posiedzenia w. sali Łączkowskich 
Rainbow Garden, 1425 W. 51sza

We wtorek, 26 lipca — Kor­
pus Pomocniczy Liberty Post nr. 
68 A. W.

We środę, 27 lipca — Oddział 
Gdańsk nr. 50 L. M.

W poniedział.ek, 1 sierpnia — 
Tow. Królowej Jadwigi nr. 353 
Związku Polek.

ciąg ten wyruszy ze stacji 
Northwestern przy ul. MadL 
son i Canal, o 10:30 według 
czasu Standard (czas kolejo­
wy a 11:30 rano czas chica- 
goski) w sobotę, 17 września, 
rano.

Spowrotem ten pociąg ru­
szy w piątek wieczorem 23-go 
września o godzinie 9:50 wie­
czorem.

CENA BILETÓW z Chicago 
do Minneapolis i z Minneapo­
lis do Chicago

$20.19 w OBIE STRONY
Uprasza się posłów i gości, 

którzy mają wyjechać na 
Sejm ZNP, ażeby zakupili bi­
lety wcześniej. Można się 
zgłosić do: Kasy Skarbnika 
ZNP albo do Biura Admini­
stracji Dziennika Związkowe­
go.

Z Gminy 79-ej Z. /V. P.
Wycieczka Gm. 79tej ZNP. 
do Obozu Młodzieżowego.

W niedzielę 31go lipca, Gm. 
79ta ZNP. urządza wyciecz­
kę do Obozu Młodzieżowego 
w Yorkville, Ill. Zapraszamy 
wszystkich delegatów i dele­
gatki wraz z rodzinami i 
przyjaciółmi do wzięcia u- 
działu w tej wycieczce. Zbiór­
ka przed salą Jedcość, pn. 
2300 So. Whipple ul. o godz. 
9tej rano. Cena przejazdu 
autobusem w obie strony 
$2.00 od osoby, $1.00 od dzie­
ci do lat 12.

gości. Komitet dołoży wszelkich 
starań, by i tego roku należycie 
zabawić i ugościć rodaków i przy­
jaciół oraz Polonię. Dochód prze­
znaczony na niesienie pomocy 
swej braci w Macierzy Lipnicy.— 
Lud. Nowakowski, prezes.

Druga wycieczka Nowego Prądu
Klub Nowy Prąd przyjmuje 

zgłoszenia na drugą wycieczkę na 
Wystawę Stanową do Wiscon­
sin, która odbędzie się w niedzie­
lę, 21 sierpnia. Autobusy wyru­
szą o godz. 7-ej rano z przed 
sali Rainbow Garden. Powrót spo­
dziewany o północy. Cena przeja­
zdu w obie strony $3. Po infor­
mację można telefonować: VI. 7- 
8255. — K. Łączkowski, prezes; J. 
Tabisz, przewodn.

W ubiegłą niedzielę odbył się 
pierwszy piknik na cześć nowe­
go klerka miasta Chicago, na­
szego rodaka, Jana C. Marcina, 
w parku Tromby. Piknik ten cie­

JAN C. MARCIN, 
klerk miasta Chicago

szył się nadzwyczajnym powo­
dzeniem. Pogoda sprzyjała. Przy­
jaciele i sympatycy jego z wszyst­
kich dzielnic miasta zapełnili o- 
gród, najliczniej jednak poka­
zała się Warda 35, której klerk 
Jan C. Marcin jest przewódcą 
politycznym.

Program był interesujący nie 
tylko dla dorosłych ale i dla dzia­
twy, która przez kilka godzin 
popołudniwych urządziła wy­
ścigi i inne gry, zdobywając dzie­
cięce nagrody. Nagród dla do­
rosłych było ponad 500, dla dzie- 
csi 270. Najbogasze trzy na­
grody otrzymały dwie panie i 

dziewczynka. Pani Lilian Sko- 
rzewska, zamieszkała pnr. 3336 
N. Springfield Ave., dostała alu­
miniowy, osiatkowany domek. Pa­
ni S. Nader, zamieszkała pnr. 
3423 N. Montrose Ave., zdobyła 
aparat telewizyjny z 21 calowym 
okiem. Panna Marilyn Lasko, za­
mieszkała pnr. 2730 N. Marmo­
ra ul., otrzymała w specjalnej 
rozgrywce dziecięcej rower mar­
ki Columbia.

Publiczność przez cały dzień i 
wjeczór masami wychodziła do 
ogrodu, a klerk Jan C. Marcin, 
uwijający się po całym ogro­
dzie, witał wszystkich uśmiech­
nięty i zadowolony, że popu­
larność jego rośnie z każdym 
dniem. Nadmienić tu należy, 
że Komitet pikniku Marcina nie 
liczył za wstęp do parku ani za 
premie.

Klerk Marcin gościł wszyst­
kich z wdzięczności za głosy da­
ne mu podczas ostatnich wybo­
rów.

Wycieczka
Gm. 87-ej Z. N. P. 
Do Yorkville, Ill.

W niedzielę, dnia 31go lip­
ca Gm. 87ma ZNP. urządza 
wycieczkę do obozu Młodzie­
żowego w Yorkville, Ill. Za­
rząd Gm. 87ej ZNP. uprasza 
wszystkie delegatki i delega­
tów wraz z rodzinami i przy­
jaciółmi o wzięcie udziału w 
tej wycieczce.

Before you buy any range, find out

Z Town Of Lake
Imprezy i Posiedzenia Towarzystw

Posiedzenia w Ochronce Anioła 
Stróża, npr. 4600 McDowell

We czwartek, 28 lipca — Tow. 
M. B. Anielskiej.

Posiedzenia w sali parafialnej
Św. Jana Bożego

W niedzielę, 31 lipca — Tow. 
Błog. Szymona z Lipnicy; — Klub 
Lipniczan Przem. Rat.

Piknik Dzwon Zygmunta
Gr. 1979 ZNP. 1 klubu Pinczowian

Tow. Dzwon Zygmunta Gr. 1979 
Z.N.P. wraz z klubem Pinczowian 
urządza piknik, w niedzielę, 
dnia 31 go lipca b.r. w ogrodzie 
“Tarnow Grove, 90-tej i Archer 
ul. Początek o godz. 12ej w po­
łudnie. Wszyscy przyjaciele i sym­
patycy Towarzystwa są proszeni 
o przybycie i ubawienie się — 
Kazimierz Kowynia, prezes^ Jan 
Marzec, sekr.

Piknik Kujawiaków.
Piknik koszykowy urządza Klub 

Kujawiaków w niedzielę, 31go 
lipca w ogrodzie w Willow Spring, 
przy Archer i 87ej ul. Początek o 
godz. lOtej r^no. Na zabawę ser­
decznie zapraszają Edward Łącz­
kowski, prezes i Fr. Żukowski, 
przewodniczący. Muzyka Orkie 
Rany Perlikiewicz.

Piknik Klubu Par. Rabka-Zdrój
Doroczny piknik Klubu odbę­

dzie się w niedzielę, 31-go lipca, 
w lasku powiatowym Dan Ryan 
Woods, Warming Shelter, przy 
86-ej i So. Western ave. Apelu­
jemy do wszystkich członków i 
przyjaciół klubu, jak również do 
rodaków z Rabki i okolicy, ażeby 
raczyli przybyć na ten piknik ce­
lem poparcia i zobaczenia swoich 
znajomych. Komitet zabaw z za­
rządem czyni przygotowania, aże­
by przybyłych gości serdecznie 
przyjąć, ugościć i zabawić przy 
dźwiękach doborowej muzyki. — 
B. Wołowa, przew. kom.; J. Mo- 
lek, prezes.

Piknik Klubu Lipniczan 
Przem. - Rat.

Aby się dobrze zabawić—trze­
ba koniecznie wybrać się na pik­
nik Lipniczan w niedzielę, 14-go 
sierpnia, do ogrodu “Tarnów” przy 
90-ej i Archer ave. Doborowa 
muzyka będzie przygrywać do tań­
ca i będą różne nagrody. Wybor­
ne napoje i kuchnia, smaczne 
przekąski będą przygotowane dla 

Which is Cooler
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Niezależni inżynierowie firmy R. W. 
Hunt Co. (którzy przeprowadzili te 
próby) twierdzą: “Temperatury na 
powyższych termometrach są typo­
wym rezultatem zdobytym w osob­
nych doświadczeniach z 3 nowocze­
snymi piecami kuchennymi z płomie­
niem i z 3 nowoczesnymi piecami ku­

chennymi elektrycznymi. W każdym 
wypadku piekarniki były w użytku 
ponad 2 godziny. W piekarnikach z 
płomieniem temperatura w kuchni 
wzniosła się o 10 stopni wyżej niż 
przy elektrycznych piekarnikach.” 
(Do tych doświadczeń użyte zostały 
piece kuchenne najlepszych firm).

The answer: Electric cooking keeps 
your kitchen up to 10 degrees cooler!

Żadna kobieta nie lubi gotować w gorącej kuchni. Posiadając 
elektryczny piec kuchenny unikniecie tego. Lecz jest wiele 
więcej powodów, dlaczego spodoba się wam gotowanie na 
elektryczności.

Naprzykład, nic tak nie gotuje szybko, jak obecne piece 
elektryczne, a gorąco jest tak równo rozprowadzone, że nie 
potrzebujecie “pijnować rondli.”

Nie ma palników, by się zatykały. Broiler i piekarnik na­
stawiają się automatycznie. (Musicie spróbować stejki przy­
rządzone na rożnie elektrycznie z zachowaniem w sobie soków.)

Czy słyszeliście o nowym “Share-the-Cost” planie instala­
cji?” Możecie zaoszczędzić dużo pieniędzy na instalacji nowego 
elektrycznego pieca kuchennego.

Nowoczesne przewody elektryczne polepszą odbiór pro­
gramów telewizyjnych i działanie innych przyrządów. Możecie 
zainstalować ochładzacz powietrza, suszarkę i inne przyrządy, 
szybko i tanio. Wasz dostawca posiada już wszelkie informacje.

New electric ranges 
low as $2.16 a week, 
complete, installed!

COMMONWEALTH EDISOF? COMPANY

PUBLIC SERVICE
k J

COMPANY
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Balony Na Litwie
Niedawno znaleziono na terenie Litewskiej 

Republiki Sowieckiej balony z broszurami 
Światły. Według wiadomości, jakie dotarły 
do politycznych kół litewskich, balony te 
znaleziono w okręgu Szyrwint i Kretyngi. W 
Szyrwintach kilka balonów złapali miejscowi 
kołchoźnicy. W Kretyndze musiało ich być 
dosyć dużo, albowiem kierownik miejscowe­
go Agitpropu, niejaki Valiszauskas, uznał za 
właściwe ostrzec ludność, aby natychmaist 
o znalezieniu balonów zawiadamiała wła­
dze, a broszury oddawała bez czytania na po­
sterunku milicji. Ciekawe, że Valiszauskas 
podkreślał aby broszur nie oddawać organom 
partyjnym, a wyłącznie milicji. Chodzi oczy­
wiście o to, aby partyjnicy bruszurek tych 
czytać nie mogli.

Warto zaznaczyć że Szyrwinty, które po­
łożone są tuż nad dawną granicą polsko-li­
tewską, w odległości około 30 km. od Wilna, 
zamiszkałe były przed wojną w więkości 
przez ludność polską. Dotyczyło to głównie 
wsi okolicznych, ale w samym miasteczku" 
mieszkało dużo Polaków i praktycznie wszy- 
sc mówiU po polsku. Należy przypuszczać, 
że skoro baloniki znaleziono w Szyrwintach, 
mogły one objąć swym zasięgiem także Wl- 
leńszczyznę. Natychmiast po znalezieniu 
baloników, milicja i oddziały wojskowe przez 
szereg dni patrolowały lasy 1 pola w okolicy, 
poszukując dalszych baloników.

Kardynał Mindszenty
Zwolnienie rzekome z więzienia księcia 

prymasa Węgierskiego gardynała Mind- 
szenty’ego jest niewątpliwie chwytem pro­
pagandowym całego bloku komunistyczne­
go, podobnie jak uwięzienie tego dostojnika 
Kościoła w końcu 1948 i skazanie go na do­
żywotnie więzienie w początkach 1949 było 
posunięciem w zimnej wojnie przekraczają­
cym znacznie granicę czerwonych Węgier. 
Rosja— i na jej rozkaz reżimy satelickie 
w poszczególnych krajach chcą wywołać w 
wolnym świecie wrażenie, że zmiany za że­
lazną kurtyną są bardzo istotne i głębokie, 
a zwłaszcza, że zaprzestano tam walki z re- 
ligią.

Nie jest oczywiście przypadkiem, że wia­
domość o zwolnieniu z więzienia kardynała 
Mindszenty’ego nadeszła bezpośrednio przed 
Rozpoczęciem konferencji genewskiej. Ma to 
być jeszcze jeden atut w wielkiej grze wład­
ców Kremla na konferencji szefów rządów.

Koncesje komunistyczne mają tę szcze­
gólną cechę, że nie są one dla Rojsi i wy­
konawców jej woli zbyt . . . kosztowne. 
Opuszczenie przez kardynała Mindszenty’­
ego murów więzienia i osadzenie go pod 
ścisłą kontrolą w jakimś klasztorze nie sta­
nowi dla reżimu komunistycznego na Wę­
grzech żadnego ryzyka. W praktyce kardy­
nał pozostanie nadal więźniem. Komunikat 
rządu komunistycznego mówi wyraźnie o 
“przerwaniu kary więzienia,” a nie o amne­
stii, aby z góry zaznaczyć, że nie ma mowy 
o zgodzie na wykonywanie przez księcia- 
prymasa Węgier jego wysokiego urzędu i 
o przewodniczeniu konferencji księży bisku­
pów węgierskich. Wydaje się, że reżim bu­
dapeszteński skorzystał z wzoru titowskie- 
go. Jak wiadomo jugosłowiański kardynał 
Stepinac po zwolnieniu go przez Titę z wię­
zienia został internowany w swej wiosce ro­
dzinnej. Coraz częstsze są też pogłoski, że 
reżim warszawski chce zastosować podobną 
formułkę wobec Prymasa Polski ks. kardy­
nała Stefana Wyszyńskiego.

Bardzo możliwe, że ten sam motyw ode­
grał poważną rolę na Węgrzech. Wiado­
mości, krążące już od kilku lat, mówią o 
ciężkiej chorobie kardynała Mindszenty’ego, 
który zresztą był już zagrożony na zdrowiu 
w czasie swego pamiętnego procesu. Przy­
pomnieć należy, że w owym czasie głośno 
mówiono na całym świecie o zbrodniczym 
“preparowaniu” ks. kardynała przez wysłu­
gujących się reżimowi lekarzy, przy pomocy 
różnych narkotyków, środków osłabiających 
wolę ird.

Wióra
SPOD PIÓRA

W okresie obecnej “odwilży” w zimnej
wojnie na Zachodzie poczciwi ludzie chcą
wierzyć, że zmiany za żelazną kurtyną mają
charakter zasadniczy i trwały. Widać to 
choćby z głosów opinii zachodniej o wizycie 
przedstawicieli cerkwi sowieckiej w W. Bry­
tanii. Członkowie tej dęlegacji opowiadają 
bez żenady i z zimną krwią, że w Sowie­
tach panuje nie tylko wolność religijna, ale 
niemal troska o riligijne wychowanie mło­
dzieży, a dostojnicy kościoła anglikańskiego 
oraz przedstawiciele prasy słuchają i z za­
dowoleniem kiwają głowami. Sowieciarze w 
sutannach zapraszają zć swej strony du­
chownych anglikańskich (a nawet amery­
kańskiego wędrownego kaznodzieję Billy 
Grahama) do Rosji, ale niewiele ryzykują, 
bo troskliwe NKWD "ochroni” we właści­
wej chwili zachodnich podróżników przed 
zetknięciem się z sowiecką rzeczywistością.

W każdym razie komunistyczna ofensywa 
pokojowa na odcinku kościelnym rozwija 
się w całej pełńi i prowadzona jest równo­
legle z akcją dyplomatyczną. Moskwa roz­
syła fałszowane białe gołąbki na wszystkie 
strony świata . . .

Początki Rusi
Nie można powiedzieć, aby nasza nauka 

okazywała zbytnie zainteresowanie dla dzie­
jów swych dwu wielkich sąsiadów. Dzieje 
Niemiec obchodziły i obchodzą nas tylko w 
najstarszym okresie i to tylko jako sprawy 
graniczne. Co do Rosji, to tu były powszech­
nie znane nazwiska F. Konecznego i J. Ku- 
charzewskiego, ale dzieje Rosji były nam 
tym niemniej bardziej obce niż dzieje Nie­
miec. Obszerne dzieło prof. Henryka Pasz­
kiewicza “Origin of Russia” jest pierwszą 
wielką próbą samodzielnego opracowania 
jednego, ale powiedzmy odrazu, najtrud­
niejszego i najsporniejszego okresu dziejów 
starej Rusi a przez nią początków nowo­
czesnej Rosji. Autorowi nie chodzi w jego 
książce o rzeczy drugorzędne, jakby to wy­
nikało z recenzji, tylko o wydobycie na jaw 
historycznych sił, które wyniosły na po­
wierzchnię dziejową starą Ruś, stanowiły 
współczynnik jej rozwoju i przesądziły póź­
niej o powstaniu państwa moskiewskiego.

Dotyehczas uznawano dwie siły tylko: 
jedna z nich to zdolności państwowo-twór- 
cze szwedzkich Waregów i ich dynastii Ru­
rykowiczów, którzy urządzili państwo starej 
Rusi z siedzibą w Kijowie. Tych co tę siłę 
uznawali jako istotny czynnik genezy starej 
Rusi nazywano “normanistami”, i cała na­
uka zachodnia do nich się zaliczała. Byli 
jednak tacy, co doceniając wkład Ruryko­
wiczów w dziele założenia ruskiej państwo­
wości, ograniczali ich udział w tej mierze 
do samych początków i znacznie poniżej 
wkładu miejscowego, rodzimego żywiołu 
słowiańskiego. To byli “anty-normaniści”. 
Ci rekrutowali się spośród historyków ro­
syjskich 1 to wszystkich odcieni. Nasz autor 
jest stanowczym normanistą i Waregowie 
doczekali się w jego książce rzeczowej oceny 
jako historyczna siła w dziejach Europy 
płn.-wschodniej.

To co jest nowego w książce prof. Pasz­
kiewicza, to nowa, trzecia siła, dotychczas 
zapoznawana, siła tkwiąca w wyznaniu, we 
wschodnim kościele, którego wyznawcami 
stali się Waregowie i Rurykowicze od r. 988. 
Siłę tę spotykamy w źródłach pod nazwą 
Ruś-i ruski jazyk, którą to nazwę uczeni 
rosyjscy interpretowali po prostu jako “na­
ród” rosyjski i “język” rosyjski, gdy chodzi 
tu bez wątpienia o wschodnie chrześcijań­
stwo. Ta interpretacja zmusza do zupełnej 
rewizji dziejów Europy wschodniej, bo wszę­
dzie tam gdzie nauka rosyjska mówiła o na­
rodzie i języku rosyjskim, a zatem na olbrzy­
mich przestrzeniach od Bałtyku do Morza 
Czamego, od Grodów Czerwieńskich aż da­
leko za Dniepr, mówić należy o wschodnim 
chrześcijaństwie, tak jak ono pozostawało 
pod pieczą metropolii kijowskiej.

Dzieje Rosji zaczynają się dopiero od wie­
ku XII, kiedy książę Jerzy Dołgoruki rzucił 
Ruś, uszedł nad Wołgę i Moskwę i tu na 
ziemi obcej, bo rdzennie fińskiej założył so­
bie oddzielne państwo. To nowe państwo suz- 
dalsko-włodzimierskie było zwrócone prze­
ciw Słowianom i przeciw Zachodowi, któ­
rego władcy Moskwy będą nienawidzieć, we 
wszystkich okolicznościach. Mistrzami Mo­
skwy staną się odtąd Azjaci, Tatarzy i od 
nich weźmie Moskwa to co jest jeszcze dziś 
jej udziałem: imperializm, autokratyzm i ser- 
wilizm.

Nie będzie nas dziwić, jeśli nauka rosyjska 
wystąpi do rozprawy z tym wyrokiem. Bę­
dzie to walka trudna, bo po stronie autora 
są źródła i wiedza, którą uznać musiał na­
wet nieżyczliwy książce krytyk Timesa. Na­
uce emigracyjnej przynosi ona zaszczyt i do­
wodzi, że z historią na obczyźnie nie jest 
tak źle. Równocześnie wszak ukazuje się 
piękna książka o Czartoryskim, którą emi­
gracji złożył na 70-Iecie swego cnego i pra­
cowitego żywota nestor polskich historyków.

Z Isery w Belgii wyłowiono węgorza, li­
czącego ponad 200 lat. Ważył on przeszło 
90 funtów, zęby miał 2 cali długości.

W roku 1947mym Stany Zjedn. wydoby­
wały uran z dwóch tylko niewielkich kopal­
ni: pierwsza znajduje się w północnej Ka­
nadzie, a druga w głębi belgijskiego Konga.

Antoni Bogusławski 
CZEKANE SŁOWO

I znów jest ufnie, i znowu 
szczodrze po niedosycie 
i trwodze.

Słońce, kot płowy, pełza po 
kołdrze w przechodniej 
mojej gospodzie.

I nadlatuje iskrą przewianą 
szepczą, nim nie zagaśnie, 

Tajemna cząstka mojego" wiana. 
Czekane słowo. To właśnie.

Dopóki słońca dotyk nie ostygł, 
wiąże, kojarzy się, spiętrza 

nie w kunsztem tkany Panu 
akrostych:

Jemu już dano piękniejsze.

Nie. Pół to akord, a pół — 
szeptanie 
mej tajemnicy do nieba, 

zbłąkana skarga nad sobą samym 
—modlitwa, której mi trzeba.

• • •
DLACZEGO CHORUJEMY

Chorujemy, bo za wiele i za 
prędko jadamy, bo połykamy je­
dzenie nie żując go należycie, bo 
wieczorami za długo siedzimy lub 
bawimy się, a rano za długo śpimy 
i przebywamy za długie godziny w 
ubraniach, które uciskają 1 gnio. 
tą (gorsety) a tern samym swobo­
dne krążenie krwi tamują, nogi 
ubieramy w niewygodne obuwie, 
zaniedbujemy ruch na świeżem 
powietrzu i oddajemy się lenistwu 
w domu, dla próżności nie zważa­
my na ciepłe okrycie w porze zi­
mowej, nie dość często zmywa­
my całe ciało, w domu za ciepło 
jesteśmy ubrani, a wychodząc z 
domu wieczorem — za lekko, za 
wiele wmawiamy w siebie kłopo­
tów, złości, zazdrości, pozwalamy 
się rozwielmożniać, wyobrażamy 
sobie choroby nieegzystujące, le­
cząc je rozmaitymi nieodpowied- 
niemi pigułkami i maściami. Po­
stępując w ten sposób musimy 
chorować.

* * *
CHOPIN W POEZJI 

ORMIAŃSKIEJ
Żaden inny Polak — poza je­

dnym Mickiewiczem — nie był 
tylekroć opiewany, co twórca 
Chopin. Pisali o nim wiersze Ara­
bowie i Hindusi, a młody poeta 
ormiański, Aszot Graszy, poświę­
ca mu czarujący sonet “Garść zie­
mi”.
Kiedy Chopin ojczyznę porzucał 

na wieki
Najbliżsi mu wręczyli w pożegnal­

nym darze
Garstkę ziemi ojczystej, złożoną w 

putfharze,
By mu towarzyszyła odtąd — w 

świat daleki.
W niewymownej tęsknocie szły 

lata jak wieki.
W natłoku obcych twarzy, w 

obcych sal rozgwarze, 
Strzegł te grudki ojczyzny, 

otrzymane w darze,
Od których szedł ku niemu powiew 

polskiej rzeki.
Zamyślony poeta odwiecznej 

tęsknoty
Śpiewał o simutku piękna i pięknie 

prostoty,
Wstrząsając serca ludzkie w 

natchnieniu i męce
A kiedy w obcym kraju zmarł u 

szczytu sławy,
Ostatni raz garść ziemi ojczystej 

Warszawy
Zaciskały kurczowo jego zimne 

ręce.
* * *

OSTROŻNY
Do słynnej wróżki przychodni 

jakiś pan.
—Nazywam się Mścisław Topór- 

Siekierski, ehclałbym usłyszeć 
coś o swej przyszłości.

Wróżka rozkłada karty i mówi: 
—Panie Mścisławie Topór.Sie­

kierski! Widzę złe rzeczy. Żona 
powije panu syna, który właśnie 
nie będzie pańskim synem. Spra­
wy materialne wezmą obrót fa­
talny. Przyjaciele opuszczą pana. 
Umrze pan gwałtowną śmiercią.

Chwila milczenia. Wreszcie za­
bobonny klient — wlciera kropll- 
sty pot z czoła i mówi:...............
....—Dzięki Bogu! Jak to dobrze 
jednak być ostrożnym. Ja się 
wcale nie nazywam Topór-Siekier, 
ski, tylko Kon!

* • *
Pustynia Mojave leży w połu­

dniowej części Kalifornii.
• • •

PUNKT WIDZENIA
W cyrku występuje jakaś trupa 

kolorowych “dzikich". Właściciel 
cyrku przed ich występem oznaj­
mia. że są to “czciciele słońca”.

— Co za nonsens! — odzywa się 
jakiś gruby pan w pierwszym 
rzędzie.

— No, dlaczego właściwie? — 
mityguje go drugi, obok siedzący. 
— Ostatecznie u takiego pierwot­
nego człowieka, jest to zupełnie 
zrozumiałe, że czci on słońce, — 
które daje mu tyle dobrodziejstw.

— Mnie jednak, wie pan, nigdy 
nie przyszło to do głowy!

— Ciekawym dlaczego?
— Ja jestem fabrykantem pła­

szczów nieprzemakalnych...
łk

Amerykańskie linie lotnicze rozporządza­
ją 1,400 samolotami. Prócz tego jest 454,000 
samolotów prywatnych i 20,000 samolotów 
transportowych wielkich firm.

ZŁOŚLIWA
— Poradź mi moja złota, jaką 

mam zrobić niespodziankę memu 
n arzeczonem u ?

— Pokaż mu swoją metrykę!

Co Życie Niesie —
O Złośliwości.—Obchód Intronizacji Królowej 

Elżbiety.—Dywidenda w Śmietniku.— 
Orson Welles a Połów Wielorybów

Wszystkim zasłużonym i 
początkującym ksenofobom 
poddaję myśl zapoznania się 
z pamiętnikami Samuela 
Pepysa. Będą mogli swój ar­
senał złośliwości wzmocnić 
bardzo znacznie, przydawszy 
mu w dodatku posmaku źród- 
łowości.
Intronizacja

Lat temu dwieście pięćdzie­
siąt, a także znacznie później, 
dzień wstąpienia na tron Kró­
lowej Elżbiety I obchodzono 
nad wyraz hucznie i uroczy­
ście, zwłaszcza w purytań- 
skim i awanturniczym Lon­
dynie. Obchody były okazją 
dla wyładowania uczuć pa­
triotycznych, wiążących się 
ściśle z nienawiścią do kato­
licyzmu.

Tradycyjnie palono wów­
czas -wielką kukłę, mającą 
wyobrażać postać papieża. 
Jak dotąd nic niezwykłego. 
Poczekajmy. Oto kukła, gdy 
ją ogarniały płomienie zaczy­
nała jęczeć i wydawać inne 
przeraźliwe głosy ku niepo­
hamowanej radości gawiedzi.

We wnętrzu jej bowiem u- 
krywąno przemyślną apara­
turę dźwiękową w postaci 
kilkunastu żywych kotów.

Co za barbarzyństwo! I to 
u narodu, który się oznacza 
obecnie patologicznym wprost 
kultem zwierząt i roztacza 
nad nimi opiekę o którą dłu­
go jeszcze modlić się będą 
dzieci w przeważającej więk­
szości 90 krajów stowarzy­
szonych w O.NZ.
Żywcem

Za czasów ostatnich Stuar­
tów palono zatem koty żyw­
cem. Bardzo nieładnie. Lecz 
nie palono ludzi. Nie mogłem 
też mimo starannych poszu­
kiwań znaleźć opisów wbija­
nia na pal i wyrywania noz­
drzy.

Dywidenda 
w Śmietniku

Kogóż by nie zdumiał wi­
dok dwóch eleganckich pa­
nów w sile wieku i urody, 
którzy wysiadłszy z samo­
chodu gorączkowo wygarnia­
ją na chodnik zawartość ulicz­
nego kubła na śmieci. Zwła­
szcza gdy panowie są dość 
powszechnie znani. Dodać do 
tego akompaniament zachę­
cających okrzyków wydawa­
nych przez mieszkańców do­
mostwa w dość podłej dzielni­
cy, mieszkańców — trzeba 
dodać — czarnej kompleksji, 
jako że pochodzą z słonecznej 
Jamajki i niemniej upalnej 
Nigerii.

Ponieważ wszystko ma swą 
przyczynę i uzasadnienie, 
więc i wypadek opisany tak­
że je posiada. Posiada także 
morał, który ująć by można 
krótko w zdaniu: niech żywi 
nie tracą nadziei.
Zapomniał?

Kiedyś, o jakże już dawno, 
u progu emigracyjnego żywo­
ta, jeden z panów mieszkał w 
tym właśnie domu. Czyżby 
zapomniał czegoś sprzed dzie­
sięciu lat i miał nadzieję od 
naleźć w śmietniku? Prawie.

Ku swojemu bowiem zdu­
mieniu dowiedział się, że fir­
ma której akcje w przystępie 
niczym nieuzasadnionego op­
tymizmu nabył przed laty, za­
miast prawidłowo zbankru­
tować, wypłaciła pierwszą 
“dziewiczą” dywidendę. Czek 
został jednak wysłany na sta­
ry, bardzo już nieaktualny ad­
res. Kolorowi lokatorzy uznali 
za najwłaściwsze zamiast fa­
tygować pocztę królewską od­
syłaniem listu, wyrzucić go 
do śmietnika. List z czekiem.

I po cóż tu narzekać na o- 
pieszałość zakładów oczysz­
czania miasta? Raczej nale­
ży j$ pochwalić. Czek bo­
wiem, choć nieco zbrukany i 
z lekka nadtarty został szczę­
śliwie odnaleziony.

Połów Wieloryba
Wielu mówi o Orsonie Wel­

les, że jest wariatem. Oczy­
wiście to przesada. Jeśli jed­
nak geniusz stoi blisko sza­
leństwa — niewątpliwie Or­
son Welles jest geniuszem.

Geniusz bowiem tylko mo­
że zrobić rzecz zupełnie nie­
możliwą.

Chodzący swymi tylko dro­
gami amerykańskimi aktor, 
reżyser i dramaturg w jednej 
osobie, pokusił się o odegra­
nie w teatrze sceny połowu 
wieloryba, legendarnego wie- 
loryba-albinosa.

W dodatku inscenizację swą 
ubrał w podwójną szatę fan­
tazji: Na scenie bowiem to­
czą się dwie jak gdyby sztuki. 
Jedna jest dramatem o “Mo­
by Dick”, druga przedstawia 
scenę małego amerykańskie­
go teatrzyku, który dramat 
wystawia. Aktorzy są ci sa­
mi i grają obie sztuki równo­

cześnie. Każde zatem ich po­
ruszenie i każde słowo ma 
dwa właściwie znaczenia.
“Ahab”

Kapitana Ahaba gra sam 
Orson. Słusznie napisano o 
nim, że gra go źle, jeśli za 
kryterium przyjąć utarte sza­
blony teatralne, lecz że nie 
ma i nie było aktora, który by 
go zagrał lepiej. Wieloryba 
nikt nie gra, lecz jest na sce­
nie, widz prawie go dotyka i 
walczy z nim harpunem, któ­
ry istnieje tylko w imagina- 
cji.

Nie ma bowiem ani dekora­
cji, ani strojów, ani rekwizy­
tów. Jest tylko trochę rupie­
ci, które w każdym teatrze 
walają się za kulisami; jakieś 
sznury, stoły, kilka skrzynek, 
drabina.

Teatr czystej krwi. Jest to 
tylko teatr i nic więcej, który 
z pogardą odrzuca paraferna- 
lia koślawego realizmu, sta­
wiając na jego miejsca, jakże 
często zapoznaną, pierwszą 
i najważniejszą cechę teatru 
— oddziaływanie na wyobraź­
nię.

I dzięki temu Orson dał wi­
dzom nie widowisko lecz prze­
życie.

Kanadyjskie 
Zaleszczyki

Na mapie klimatycznej Pol­
ski malutkim języczkiem za­
hacza o Zaleszczyki kolor o 
którym legenda u dołu głosi: 
klimat śródziemnomorski. 
Przełożona na język potocz­
ny informacja ta mówi, że w 
Zaleszczykach' jest bajecznie 
gorąco i że jest to owocowy 
raj brzoskwiń i winogron. Ka­
nada, która nie cała “pach­
nie żywicą” jest w podobnym 
położeniu posiadając swoje 
Zaleszczyki nad brzegami Je­
ziora Ontario, na południo­
wym rąbku półwyspu Niaga­
ra. Jest to t.zw. “fruit belt”, 
wąski pasek osłonięty od re­
szty lądu niewysokim zbo­
czem. Wygtarcza to by tem­
peratura była zawsze o jakie 
dziesięć stopni Fahrenheita 
wyższa niż w głębi kraju, i by 
“pas owocowy” produkował 
ponad połowę owoców całej 
Kanady.
Sady

“Rejon zaleszczycki” ciąg­
nie się od sporego miasta Ha­
milton do St. Catherine, a 
więc około 40 mil. Żelazne 
prawo gospodarcze zamienia 
jednak powoli tę urodzajną 
ziemię sadów na olbrzymie 
przedmieście dla nowych o- 
środków przemysłowych. Far­
my zamieniają się na wille, 
hotele i ‘motele”, ludność czę­
ściej żyje z zarobków w są­
siednich miastach niż z upra­
wy owoców. Wiele farm przej­
mują “nowi Kanadyjczycy”— 
Holenderzy, Włosi i Polacy, 
których pociąga praca na zie­
mi. Niedługo już potrwa nim 
kraj sadów zamieni się w ol­
brzymie półletnisko.

Prace nad budową kanału 
nawigacyjnego omijającego 
wodospady Niagary zapewne 
przyśpieszą ten proces. Może 
znikną sady, lecz będzie da­
lej ciepło i przyjemnie, wielu 
zaś ludzi z mniej uroczych re­
jonów przyjeżdżać będzie na 
wakacje.

Ploteczki Londyńskie
W czasie lata dobrze jest 

powłóczyć się po kawiarniach. 
Nawet w Lodynie, który zre­
sztą ostatnio przeżył swoistą 
rewolucję, upodabniając się 
trochę do miast kontynen­
talnych. Namnożyło się bo­
wiem kawiarni, które nie tyl­
ko sprzedają świetną kawę i 
wysilają się na nowoczesne 
i ładne dekoracyjne wnętrza, 
lecz także, gdy jest ciepło, 
wynoszą stoliki na chodnik i 
pozwalają przy nich siedzieć.

Klientela dopisuje i jest 
bardzo międzynarodowa. Zda­
rzają się nawet Anglicy, czę­
ściej Angielki. Oczywiście że­
lazną gwardię stanowi nie- 
najliczniejsza, lecz najwier­
niejsza klientela polska.

Otóż po tych kawiarniach 
rozmawia się po trosze o . . . 
wszystkim. Można się dowie­
dzieć kto z kim i dlaczego 
i gdzie wyjechał, wyjeżdża 
lub wyjedzie na urlop. Kto z 
rodaków kupił nowy względ­
nie sprzedał stary samochód, 
lub jaki samochód kupiłby 
gdyby go stać było.

W tym roku egzodus naj­
większy kieruje się w stronę 
Hiszpanii. “Oczywiście—pro­
szę pana—przez Paryż.” Tak­
że i do Włoch (też przez Pa­
ryż).
Gadatliwi

Żyjący pod skrzydłami bez­
pieki urzędnicy ambasady re­
żimowej odznaczają się dużą 
gadatliwością w kolejkach 
podziemnych i autobusach, 
zapominając że mowa polska

TIMELY TOPICS
How We Prepared For The
Mickiewicz Centennial (18554955)
Dedicated To The Memory Of George Rapall 

Noyes By Arthur Prudden Coleman
(Conclusion)

Finally on July 1, 1948, I wrote 
President Dwight Eisenhower:

“To my great regret, after twen­
ty years of service at Columbia, I. 
herewith offer my resignation to 
take effect with the opening of the 
academic year 1948-1949.

“I have reached this decision 
after a month of most serious and 
prayerful thought, since on June 
1, Acting President Fackenthal an­
nounced in the New York Times 
and many other papers the ac­
ceptance by the University of an 
initial grant of $10,000 by the 
Polish regime in Warsaw for the 
founding of an Adam Mickiewicz 
Chair of Polish Studies . ..

“My four hundred and more 
students who have helped me with 
the Columbia Fund and with the 
publishing activities of Klub Pol­
ski (we already have five volumes 
to our credit) expect Mrs. Cole­
man and myself to publish the 
truth as we see it in connection 
with Poland’s historic role as a 
Christian state. They are await­
ing the appearance of the first 
volume of our biography of Po­
land’s* greatest poet of the roman­
tic period, Adam Mickiewicz. I 
could face neither Mrs. Coleman 
nor them, if I succumbed to the 
subtle pressures coming out of 
Poland today to make of Adam 
Mickiewicz a kind of John the 
Baptist for the regime’s version 
of “Authentic Polish Marxism”. 
Still less could I choose for the 
profanation of this poet the 150th 
year after his birth (1798) a great 
anniversary year (1948).

To make a long story short, 
President Eisenhower accepted my 
resignation with “regret”.

For myself, J cannot say I suf­
fered much nor long. I enjoy con­
troversy when I feel I am right. 
But it was sad to see Mrs. Cole­
man ..falter ..In ..her ..Mickiewicz 
studies, as she pondered the fate 
of her friends in “Mickiewicz 
Land”, while we wandered from 
Rutherford, N. J. to Austin, Texas. 
Both locations failed to lead her 
back to writing on Mickiewicz. 
Like Poles everywhere she was 
stunned by the "Yalta Era”. Bie­
rut had almost succeeded with a 
type of anesthetic we now call 
“brain washing”. She had no 
heart to continue. The Commun­
ist had blocked her research on 
Mickiewicz in America’s largest 
city where in 1836 her grand­
mother had been born on Hester 
Street.

nie jest dziś w Londynie taj­
nym szyfrem. Podsłuchana 
rozmowa dwóch jegomościów 
między stacją “Bond Street” 
i “Bank”: “Ja jestem wasz 
oddany przyjaciel i to dla wa­
szego dobra, ale widziano już 
was przed “Ogniskiem” dwa 
razy, a przecież wiadomo, że 
żadnego zlecenia nikt wam 
nie dawał. Co wy tak blisko 
tych emigrantów łazicie. Nic 
z tego dobrego nie wyniknie, 
to bardzo niebezpieczni, ko­
lego, ludzie. Ja też dla wa­
szego dlobra będę musiał o 
tym w raporcie, kolego, na­
pisać.”

Dla jego dobra?
Ale po co mu to mówi? Jest 

wyjaśnienie:
“Bo widzicie, jak by już co, 

to nie chciałbym byście mnie 
za świnię, kolego, mieli, dla 
was to robię, że wam mówię, 
że napiszę . . Drugi osob­
nik zgadza się ze smutkiem: 
“No pewno, ktoś napisać mu­
si, to już lepiej, że to wy ...”

Then in June 1950 we came to 
Alliance College where Marion, 
to her delight, found thousands of 
volumes on Polish subjects and 
felt the warmth of the thirty- eight 
years of the Polish Tradition 
which the consecrated early mem­
bers of the Polish National Alli­
ance, founded in 1880 in Phila­
delphia, had been cherishing her* 
ever since Alliance College was 
dedicated in 1912 by President 
William Howard Taft with th* 
prophetic words:

“Grant that this school may 
grow. Great that it wil enąbl* 
American Poles to add to the col­
lective traits of an American, their 
high, noble, and artistic charact­
eristics, together with their spirit 
of eternal loyalty and patriot­
ism .. . ”

Inspired by the examples of our 
precedecessors, heads of Alliance 
College, who have left so much 
beauty here, we returned to Mic­
kiewicz who had himself suffered 
exile. Our first summer here, Mrs. 
Coleman with her own hands dust­
ed off and classified some 4,000 
books in Polish, many of which 
had for years been languishing in 
dissuetude.

It took us two years to reorgan­
ize the Polish Collection at Alli­
ance College and to prepare for a 
worthy Mickiewicz Anniversary 
here on Alliance Hill (Góra Związ­
kowa), I like to call it in nostalgic 
association with the Góra Zamko­
wa of Mickiewicz.

Since 1952 we at Alliance Col­
lege have literally1 been living 
toward July 28 to August 1, 1955, 
to be able to pay back in small 
measure the debt we both owe to 
the Memory of Adam Mickiewicz: 
supreme interpreter of the Polish 
Tradition about which the late 
Paul Super so loved to write.

At the request of many friends, 
I list the following as Mrs. Cole­
man’s contributions while at 
ALLIANCE COLLEGE toward 
this MICKIEWICZ CENTENNIAL 
in the Free World: 
SUPPLEMENT TO
MICKIEWICZ IN MUSIC

Additional musical settings of 
Mickiewicz poems listed, with ad­
ditional notes.
SONGS TO POEMS 
BY MICKIEWICZ

Four songs not found in MIC­
KIEWICZ IN MUSIC: Żeleński'* 
Niepewność, two settings of Moja 
pieszczotka, one by Cesar Cui, an­
other by Paderewski (Glinka’s set­
ting of this to be found in MIC­
KIEWICZ IN MUSIC), and Cui’* 
Gdybym się zmienił.
SONGS BY PADEREWSKI

Three Mickiewciz poems (Pola­
ły się łzy me czyste . . . Idę ja 
Niemnem, and Tylem wytrwał . . . 
as set to musie by Paderewski. 
Dedicated, to Mickiewicz’s son 
Władysław. Polish and English 
text. With souvenir photograph of 
Paderewski at Alliance * College 
in June, 1916.
ADAM MICKIEWICZ
IN ENGLISH, 1827-1955

Annotated listings of every 
known translation of Mickiewicz 
into English, with 29-page Intro­
duction. Illustrations. Index. For 
persons or groups arranging Mic­
kiewicz Celebrations, as many 
translations not readily available 
are given in full. A complete re­
vision of our earlier work. 
ALLIANCE JOURNAL V

Mickiewicz Issue. Articles and 
new translations, all having to do 
with Mickiewicz.

BRINGING DOWN THE KEYSTONE

(To be continued)
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* * Sports — P. N. A. Youth Section — Social * *
2ND FEDERAL SAVINGS EDGES
CURLY'S TAP CRAFTSMEN, 9 TO 9
Abraham’s Brilliant Catch In 9th Stops Rally; 

Len Hoffman, Tkoletz, Mroz, Ruch, Bond­
mass Also Excel; Gondek, Piórek, Klotz, 
Ptasnik Top Losers

STANDINGS
W. L. 

2nd Federal ......................... fi 2
Happy Hour ..................... 6 2
Craftsmen ...................... i 4
Demons ...............................4 4
New Mill .............................2 6
Sunset Tap ......................... 2 6

FRIDAY’S RESULTS
Happy Hour, 19; Demons, 14 
New, Mill, 18; Sunset Tap, 8 
2nd Federal, 9; Craftsmen, 8 

JULY 29 GAMES 
x2nd Federal vs. Happy Hour 

(Northeast Diamond) 
xNew Mill vs. Craftsmen

(Southeast Diamond) 
xDemons vs. Sunset Tap

(Southwest Diamond) 
xHOME TEAM

BY JOSEPH R. KOWAL
A spectacular running, over- 

the-shoulder one-hanriied catch by 
Short-Center Fielder Earl Abra­
ham of Harry Trychta’s looping 
fly ball to center with two down 
and Steve Piasecki on second base, 
a result of a double in the top half 
of the 9th inning, enabled the 
hard-pressed Second Federal Sav­
ings, to repulse a blistering 4-run 
Curly’s Tap Craftsmen attack in 
the final round ,and to rack up 
their sixth victory of the Kolski 
(Northern PNA) Softball league 
campaign to remain deadlocked 
for for first place with Happy 
Hour Inn, which was defeating the 
Dudziński Demons, 19 to 14. The 
loss dropped the Craftsmen into 
a runnerup tie with the Demons, 
2 games out of 1st.

Jim Bondmass gained credit for 
his 5th win against 1 loss as he 
outdiueled Stan Ptasnik, who now 
has a 2-1 mark.

Steve Tkoletz hit 2 singles and 
a triple; Len Hoffman a homer;

PASTRANOFACES
CHUCK SPEISER 
AT STADIUM

and Bondmass, Wally Mroz, G. 
Ruch, Jimmy Hoffman and Abra­
ham 2 singles a piece for the Fed­
erals, who collected 16 hits.

The Craftsmen got 13 off Bond­
mass. Stan Gondek rapped out 3 
singles, Chet Piórek, Ptasnik and 
Clark Klotz 2 singles, and Hafry 
Trychta a homer.

Two sparkling double plays, 
one from Golab to Gondek, and 
the other from Gondek to Piórek, 
stopped two promising Federal 
rallies.
CRAFTSMEN LEAD IN 1ST

Singles by Joe Placek, Piórek 
and Klotz, and an error by Tko­
letz produce 2 runs for the Crafts­
men in the 1st;

Ruch walked with one out and 
Jim Hoffman reached first on a 
miscue for the Federals in the last 
of the 2nd, but Golab made a daz­
zling catch of h low liner and 
Whipped the ball to Gondek cov­
ering second in time to complete 
a double play.

The Federals failed to score in 
the second, but rallied for a 4 mar­
kers and a 4 to 2 advantage in the 
lost of the 3rd on a leadoff homer 
by Len Hoffman, singles by Mroz, 
Ruch, Jim and Ted Hoffman, and 
an error by Trychta.

Singles by Abraham and Kuc, 
Len Hoffman’s sacrifice fly to 
Steve Piasecki, and Bondmass’s 
single (he knocked the ball to 
deep left but was called out for 
failing to tag second base after 
making the circuit of the bases 
for what appeared to be a home 
run), netted the Federals 2 runs 
and a 6 to 4 lead.

They boosted it to 8 to 4 in the 
next round via singles by Mroz, 
Jim Hoffman, Tkoletz and Abra­
ham, and an error by Golab. Abra­
ham was out trying to stretch his 
hit into a double for the third out, 
and Tkoletz’s sprint to the plate 
on the hit was nullified when the 
umpire . ruled that Abraham had 
been tagged out before Tkoletz 
crossed the platter.

Tkoletz rammed a triple to left 
with one defunct for the Federals 
and Abraham scored him with a 
liner to Steve Piasecki, to make 
the score 9 to 4 in the 8th.

It will be a boxer versus a slug-' 
ger Wednesday night when two 
youngsters, Willy Pastrano of New 
Orleans takes on Chuck Speiser, 
Detroit slugger, in the Chicago 
Stadium's 10 round main event.

Speiser, making his first main 
event appearance in the world’s 
largest indoor arena, has scored 
10 knockouts in his 15 victories 
since turning pro. Four of those 
KO’s have come in succession 
since Speiser returned from two 
years5 service with the Army in 
April-

Pastrano, meanwhile, has only 
eight KO’s on his record in 31 vic­
tories, four losses and three draws. 
However, Willy has caught the 
fancy of boxing fans with his 
handsome face and pleasing style 
in the ring. In fact, he is often 
referred to a Wilowy Willy the 
way he dodges bombs by bigger 
and stronger opponents.

However. Willy doesn’t spend his 
whole time in the ring, dodging 
other people’s punches. He proved 
against Al Andrews and Willy 
Troy in the Stadium and later 
against Joey Maxim in New Or­
leans that he isn’t afraid to mix it 
up. He sometimes takes two to 
give one but when he takes two 
he sees that his opponent is back­
ing up and doesn’t have his full 
power going for him.

Speiser won the American 
Olympic Championships jn 1948 
and 1952 and was NCAA cham­
pion at Michigan State in 1951 
and 1952. He proclaims boxing as 
a complete benefactor for him 
since it earned him a scholarship 
to college and two trips to Europe 
with the Olympic team.

The 10 round semi-windup also 
is drawing quite a bit of local in­
terest. L. C. Morgan, most sen­
sational youngster to come along 
in Chicago in a long time, takes on 
Bobby Bickle in hopes of scoring 
his 8 th straight Windy City vic­
tory. Morgan hails from Youngs­
town but was built into a big at­
traction at Marigold Arena where 
he knocked out Chuck Adkins, 
Ron Stribling, Louis Carr, and 
beat Benny Meeks and Carl Staf­
ford as well as scoring a KO over 
Tommy Salem in the Stadium. 
Bickle sports a 31-5-1 record and 
is expected to be Morgan’s tough­
est opponent.

RALLY FALLS SHORT
The Cdaftsmen roared back 

with 4 rung in the top half of the 
9th — the first 4 batters getting on 
base via singles — and it took a 
brilliant play by Abraham to stop 
them from tying the score.

Piórek an/d Klotz opened with 
singles, and Ruch fumbled both 
drives to give the Craftsmen one 
run. Golab singled to center as 
Klotz stopped at third. Gondek 
singled to center, scoring Klotz. 
Buczkiewicz hit a long sacrifice 
fly to Mroz, scoring Golab. Steve 
Piasecki smashed a double 
through third, scoring Gondek. 
Len Hoffman whipped out Ptas­
nik as S. Piasecki held second. 
Trychta smashed a short fly to 
center on which Abraham made 
his remarkable run and catch to 
end hositilities.

CRAFTSMEN
AB. R. H. rbi E. 

Trychta. cf ............ 4 112 2
Foldvary, rf ...........1 0 0 0 0
Placek, cf-rf .......... 4 110 0
Pokuta, 3b .............4 0 0 0 0
Piórek, lb .............. 4 2 2 0 1
Klotz, c ..................4 12 10
Golab, ss ................4 110 3
Gondek, scf ............ 4 13 10
Buczkiewicz, 2b ..... 3 0 0 1 0
S. Piasecki, If .......4 0 110
Ptasnik, p ..............4 12 0 0

TOTALS 40 8 13 6 6
2ND FEDERAL SAVINGS

AB. R. H. rbi E. 
Mroz, If ..................4 2 2 0 0
Ruch, rrf ................ 3 12 0 2
J. Hoffman, cf .......4 2 2 1 1
T. Hoffman, 3b .....4 0 110
Tkoletz, lb .......... 4 13 0 1
Abraham, scf .........3 12 10
Kuc, ss ....................4 1 1 0 ’0
L. Hoffman, 2b ....2. .112 0
Megacz, 5 .............. 3 0 0 0 0
Bondmass, p .........3 0 2 1 0

TOTALS 34 9 16 fl 3
Craftsmen ....... 200 020 004—8
2nd Federal  004 220 Olx—9

Home runs — L. Hoffman, Try­
chta. Three base hit — Tkoletz. 
Two base hit — Golab. Double 
plays: Gondek to Piórek; Golab to 
Gondek. Bases on balls off Ptas­
nik 1. Earned runs Craftsmen, 7;
2nd Federal, 8.

: ■ ■

With other TVstars at season’s end losing sponsors or going off 
the air, the one and only Lassie must be thankful for a dog’s life. 
Lassie, you see, is winding up her first season among the top TV 
performers, having won the Emmy award for “best children’s pro­
gram,” shown above being admired bv her TV family (Jan Clayton, 
T°mm7wom/n’«GClLht SleVeiand), and the coveted General Federa­
tion of Womens Clubs award as well. Meanwhile—her contract re­
newed for the coming full season of 1955-56—Lassie can luxuriate on 
a top-round and sirloin diet in her air-conditioned kennel. Oh yes, 
she has a full-time keeper to heed her needs.
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His First Photograph
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CHRISTOPHER WILDING, born February 27th 1955, 
makes his camera debut in the arms of his lovely 
mother, Elizabeth Taylor, while Daddy Michael 
Wilding, stands on the sidelines. Reports say that 
Michael Jr., age 2 years and 3 months, is happy to 
have a little brother.

VET PLAYERS 
REPORT FOR 
GARD DRILLS

Chicago, July 25 — Charley 
Trippi nad Johnny Olszewski and 
1954 Co-Captains Jack Jennings 
and Leo Sanford today will head 
a group of twenty Chicago Cardi­
nals veteran players who will re­
port to Head Coach Ray Richards 
at the Cards training camp at 
Lake Forest College.

Upon their arrival they will be 
greeted by Veterans Ollie, Matson, 
Lamar McHan, Emmett King, John 
Hatley and Charles Popa, the lat­
ter a Service returnee after play­
ing with the Cards in 1953.

Included among the veterans 
reporting today will be Ends Don 
Stonesifer, Jack Crittenden, Leo 
Sugar, Tom Bienneman and Pat 
Summerall; Tackles Jennings, Jer­
ry Groom, Len Teeuws, Chuck Ul­
rich and Dick Fugler, Guards Bill 
Lange and Fred Wallner; Centers 
Sanford and Jack Simmons; Backs 
Trippi, Olszewski, Les Goble, 
George Braneato, Dick Lane and 
George Kinek.

Quarterbacks Tommy Carey and 
Dave Leggett and Halfback Lin 
Crow, have already reported to 
the College All-Stars camp and 
Max Boydston, Oklahoma end who 
was the Cards first draft choice, 
and Fullback Mai Hammack of 
Florida, the Cards third choice, 
will report direct to the College 
All-Stars.

It will be picture day again to­
morrow with the athletes going 
through their paces for the pho­
tographers at 10 a.m. Rookies and 
veterans will get together tomor­
row afternoon for their first work­
out together.

Richards and Assistants Bob 
Nowaskey, Tommy Thompson, 
Otis Douglas and “Honest John” 
Kellison, will now get to the se­
rious business of preparing for the 
five-game pre-season schedule 
which includes the following 
games:

Aug. 20 Cardinals vs. Chicago 
Bears, Jacksonville, Fla. 8 p.m.

Aug. 28 Cardinals vs. Detroit 
Lions, St. Louis, Mo., 8:30 p.m.

Sept. 4 Cardinals vs. 49ers in 
San Francisco, 2 p.m.

Sept. 10 Cardinals vs. Balti­
more Colts, Comiskey Park, 8:05 
p.m.

Sept. 17 Cardinals vs. Green 
Bay Packers, Milwaukee, 8:05 pjn. 
Ed Davies becomes “Regular’’ .....

Take Mt on

Walter Paradzinskis 
Winding Up Vacation

Mr. and Mrs. Walter Paradzin- 
ski and sons, Eugene and Richard, 
of Sacramento, California, who 
have been vacationing in Chicago 
the past few weeks, are preparing 
to return to the Pacific Coast. Mrs. 
Paradzinski is the sister of Mrs. 
W. T. Stopa, former PNA sports 
star.

Walter Paradzinski is the bro­
ther of Mrs. Jeanette Migała and 
of Mrs. Amelia Bilek, whose hus­
bands are respectively Barney and 
Romuald.

The sons of Mr. and Mrs. Wal­
ter Paradzinski completed in two 
tennis tourneys during their stay 
in Chicago — in South Bend and 
at the University of Illinois, 
Champaign, Ill. Both boys are ex­
pert players, having been tutor­
ed in the fine points of the net 
game by their father, a member 
of the United States Engineers in 
Sacramento for the last 15 years.

Walter was a star netter for 
Postęp PNA Society (currently 
merged with Giewont PINA So­
ciety, of which Mr. Barney Miga­
ła is prexy), and also excelled as 
a eager in the Northern PNA 
Basketball loop.

Our best wishes for a safe re­
turn to Sacramento are extended 
to Mr. and Mrs. Paradzinski and 
their two fine sons, Eugene and 
Richard.

Baritone Ed Davies, who recent­
ly made several extended guest 
appearances on the Bob and Kay 
With Eddie Doucette stanza on 
WtNBQ, will return for a regular 
alternate week’s featured spot on 
the show daily starting Monday,, 
July 25 (Channel 5, 12:45* p.m. 
CT).

Ed, singing popular favorites of 
today and yesterday, will be on 
the program every other week.

To the Victor

A PRETTY GIRL in picturesque 
Alsation costume plants a hearty 
kiss on Roger Hassenforder on 
his arrival in Colmar, to win the 
fifth lap of the “Tour de France” 
bicycle marathon. The lap began 
in Meta. (International)

BRIGHTON PNA BRAVES TURN BACK
THILLENS MAJOR CUBS BY 8 TO 4
Six Walks Lead To 6 Tribe Runs In 1st Inning; 

Agostino Hurls Triumph; Dockus Aces On 
Attack; Calamar, Starke Excel For Losers

BY JOSEPH R. KOWAL
The Group 1378 PNA Braves, 

defending Brighton Park Major 
Boys Baseball league champions 
and current pacesetters in this fast 
southride loop, vanquished the 
strong Thillens Major Boys Base­
ball loop Cubs, 8 to 4, last week 
at Five Holy Martyrs Field in an 
exciting exhibition game.

A wild first inning, in which 
the Braves were recipients of six 
walks, produced six runs for the 
ultimate winners. Yachmin issued

THE SPORT 
PARADE

New York. (UP) — There is ad­
ditional evidence at hand today 
that golf has attained its greatest 
popularity since the fabulous days 
of Bobby Jones.

Exhibit A has to do with the 
$10,000 Hickok belt awarded an­
nually to the pro athlete of the 
year. It is an award voted month­
ly, and, in a final runoff among 
the 12, to one of them for keeps 
by 300 sportswriters and sport­
casters. i

And in the first half of the year, 
four of the six winners were pro­
fessional golfers.

Past winners have included 
three baseball players, Phil Riz- 
zuto and Allie Reynolds of the 
New York Yankees and Willie 
Mays of the New York Giants, as 
well as heavyweight champion 
Rocky Marciano and golfer Ben 
Hogan. It is slightly startling that 
a baseball player hasn’t yet 
cracked in among the monthly 
winners this year.

Gene Littler led the January 
voting and Mike Souchak made it 
two in a row for the firway fra­
ternity in the February balloting. 
Terry Sawchuk of the Detroit Red 
Wings grabbed it for hockey in 
March but came back as Masters 
champion Cary Middlecoff won it 
in April. Willie Shoemaker, riding 
Swaps to Kentucky Derby vic­
tory over the favored Nashua, was 
the May choice.

But golf was back with another 
victor last month when Jack Fleck 
piled up the greatest number of 
first place votes in two years as 
he defeated Ben Hogan in the Na­
tional Open playoff.

The upset man from Iowa had 
plenty of competition, too, and 
from boxing, which usually ranks 
high in this voting free-for-all. 
For in June, Archie Moore scored 
his big win over Bobo Olson and 
two titles changed hands as Car­
men basilio beat welterweight 
champion Tony De Marco and Bud 
Smith won the lightweight crown 
from Jimmy Carter.

It is just possible that golf will 
win in July, too, what with the 
PGA championship now in pro­
gress at Detroit setting the stage 
for another brassie balloting coup.

It make you wonder why the 
sudden surge in golfing interest, 
with the sport getting more and 
larger headlines than ever. .The 
answer seems obvious. The old 
names are disappearing and a 
horde of fine, young golfers are 
providing more wide-open com­
petition.

Right now, barring a victory by 
Moore over Marciano, Fleck al­
ready has turned in what looms 
as the year’s greatest upset in 
sports. When he went out, head 
and head, with the supposedly in­
vincible Hogan and beat, the me­
chanical man from Texas in the 
U.S. Open playoff it was one of 
those once-in-a-million perform­
ances.

If they had to do it over, Hogan 
still would be the choice. Not once 
but every time in a dozen tries. 
But the furor which it created de­
finitely indicates that golf has ar­
rived as a front line sport. The 
Hickock balloting is all the proof 
you need.

Barabasz Post 72 
PLAV Picnic At 
Lake Villa Aug. 14

Stanley Barabasz Post 72 PLAV 
will stage a Family Basket Picnic 
on Sunday, August 14, at Lake 
Villa (II.).

Busses will leave the Barabasz 
headquarters, 1001 N. Wolcott 
Ave., corner Augusta Blvd., at 
9:30 oc’lock sharp.

Reservations ($2.50 per person 
payable in advance) are being ac­
cepted at the headquarters. Chil­
dren under 14 years of age free.

There will be free beer, soda, ice 
cream, candy, hot-dogs, softball 
games, a horseshoe tournament, 
music, and. many other games for 
the youngsters and oldsters, ac­
cording to Commander S. Oswald.

All members and their families 
are invited to join in this all-day 
picnic in the fresh outdoors out 
Lake Villa way. Make your reser­
vation today.

5 cf the walks and Shadowsky 1.
Thereafter, Shadcwsky limited 

the PNA boys to only 2 runs on 6 
hits and no walks, but the first 
inning six-fun deficit proved too 
difficult for the Cub? to overcome.

Emil Agostino went the dis­
tance for the Braves, yielding 8 
hits, fanning 6 and walking 2.

B. Calamar and L. Starke with 
2 singles apiece sparked the losers.

Ken Dockus collected 2 singles 
for the PNA crew.

The Cubs scored 2 runs in the 
2nd an dthen racked up single- 
tons in the next two frames Co 
slive the Brave s’margin to 6 to 4.

A 2-run rally in the last of the 
4th clinched the verdict for the 
Tribe. Neither side scored in the 
5th, and the Cubs aflso drew a 
horsecollar in the top half of the 
sixth and final inning. Major Boy? 
Baseball League games are limit­
ed to six innings of play.

PNA BRAVES

K. Dockus, ss .......
AB. R.

1
H.

2
R. Buras, 2b ......... 2 1 1
W. Laska, cf ......... ...,2 2 1
E. Agostino, p ....... ...3 1 1
A. Bartkus, 3b ..... ...3 1 1
R. Przezdzik, lb .... ...3 1 1
R. Sipowich, If ..... ....2 1 0
J. Sebeckus, rf ..... ...1 0 0
P. Chojnecki, rf .... ...0 0 0
H. Sipowicz, c ..... ..3 0 1

TOTALS 22 8 8
CUBS

AB. R. H.
B. Lunetto, 2b ..... ...3 0 1
E .Herring, rf ..... ..2 0 1
D. Shannon, cf .... ...3 0 0
B. Calamar. ss ...... ....3 1 2
G. McReynolds ,c . ...3 0 0
S. Yachmin, p ....... 1 0 0
J. Shadowsky, p ... ....2 0 0
D. Bechen, 3b ....... ....2 1 1
D. Langenbach, 3b . ...1 0 0
S. Rosenhlum, lb . ...3 1 1
L. Starke, if ......... . ..2 1 2

TOTALS 25 4 8
Two base hits — E. Agostino, E. 

Herring. Struck out: by E. Agos­
tino, 6: by Yachimin, 1 Shadow­
sky, 6. Bases on balls off E. Agos­
tino, 2: off Yachmin 5, Shadowsky 
1. Winning pitcher E. Agostino, 
losing pitcher Yachmin. Score­
keeper C. Dombrowski.

Ruby Mercer Records 
3 1-Hour Programs 
At “Free Fair”

Ruby Mercer, star of her own 
network radio show heard over 
180 Mutual stations, will appear in 
person at the Chicago “Free Fair” 
on Wednesday evening, July 27th. 
Miss Mercer will record 3 com­
plete 1-hour programs from the 
Firgrounds. The shows will be 
broadcast over Mutual on Au­
gust l-2-3rd from 3-4 p.m. 1ST.

Any and all Fair visitors who 
have interesting stories to relate 
are invited to talk with Miss Mer­
cer at 6 p.m., that evening, Wed­
nesday, July 27th. The “Free Fail-’’ 
is being held at 47th st. and Da- 
men ave. lit will run nightly 
thru August 1st.

STARDOM AHEAD

Mara Corday, shapely filmMara Corday, shapely film 
beauty featured with Kirk 
Douglas, Jeanne Crain and 
Claire Trevor in “Man Without 
a Star,” will be starred for the 
first time in “The Man From 
Bitter Ridge” with Lex Barker 
'and Stephen McNally.

By Mel Graff
Registered U S Patent Office

< NOT FOR TREASON, C0RRISAN, 
BUT FOR STUPIDITY OF REASON! 

YOU'VE BLOWN THE COBWEBS FROM 
MV CRANIUM! WHATEVER HAPPENS 
TO ME, I PLEDGE MV EFFORTS 

-■ TO AMERICA! ...

Secret Agent X9
T'M > 

HERE TO 
SEE THAT 
YOU KEEP

THAT 
PLEDGE!

At this instant REMEMBER, WE WILL 
MOVE IN GENTLY AND 
CASUALLY! CORRIGAN |

IS THE KEY MAN ! 1

PROFESSOR KRINGLE, IF 
YOU ARE IN DOUBT AS TO 

YOUR LOYALTY TO THE UNITED 
STATES, I WILL HAVE TO 
PLACE YOU UNDER CONDITIONAL 
ARRE5T, FOR TREASON !

FORMER HEAVYWEIGHT CHAMPION Joe Louis and film star Tony 
Curtis are shown at Hollywood studio, where Louis is playing a role 
in “The Square Jungle,” in which Curtis stara. (International)

$160,000 ARLINGTON HANDICAP 
ENDS ARLINGTON SEASON

Washington Park Meet Opens August 1
Saturday’s $160,000 Arlington 

Handicap, world’s richest grass 
race, climaxes Arlington’s final 
week of racing and brings to a 
dramatic close the northwest sub­
urban plant’s highly-succesriul 
meeting.

On Monday, August 1 America’s 
finest summer racing swings over 
to Washington Park for a 3-day 
session in what amounts to the 
third and fina Iphase of Chicago’s 
own “Triple Crown” of racing.

Thirteen lucrative stakes, touch­
ed off opening-day by the $20,000 
added Chang Handicap and 
brought to a roaring climax La­
bor Day by the $170,000 Washing­
ton Park Handicap, form the nu­
cleus of a brilliant Homewood 
meeting.

As a prelude to the rich mile 
and three - sixteenth Arlington 
Handicap, Arlington also will fea­
ture its final full week of rac­
ing with the 22nd running of the 
$50,000 added Arlington Matron 
for fillies and mares. An imposing 
nominations roster of 29 top-level 
distaff performers assurers a fitt­
ing climax to filly and mare com­
petition in action this year at Ar­
lington.

In the Arlington Handicap .nom­
inations closed last November with 
103 eligibles at $100 each, of which 
76 remained eligible as of Febru­
ary 1, 1955, at 150 each, of which

President For Youth 
Participation 
In Athletics

“Batter Up, MY. President,” a 
special program highlighting the 
recent movement launched by 
President Eisenhower to encou­
rage more young Americans to 
participate in athletics in order to 
improve the nation’s physical 
standards and curb juvenile delin­
quency, will be seen over WNBQ 
Channel 5, Saturday, July 30, from 
11:30 to 12:00 noon Ct.

47 remained eligible as of last May 
2 at $200 each. Mrs. Hayry L. Na- 
thenson’s Irish-bred Blue Choir 
was the only supplementary nomi­
nation at $7,500.

The Arlington Handicap, while 
concluding the Arlington session, 
also stands out as the richest race 
thus far this year for thorough­
breds over the grass course.

Last year, Hasty House Farm's 
English-bred, Stan won the event 
in a driving finish over Stanley 
Mikell’s Brush Burn and went on 
to garner the rating: “1955 Grass 
Champion.” Stan already has won 
the Hialeah Turf Handicap this 
year but an injury has sidelined 
the horse. However, he has been 
working out daily at Arlington and 
is being brought around to a peak 
condition by trainer Harry Trot- 
sek and might see action Satur­
day.

King Ranch’s High Gun, crown­
ed last year’s sophomore cham­
pion, is another scheduled to see 
action in the turf test. Already 
winner of the Metropolitan abd 
Brooklyn handicaps at New York, 
the four-year-old son of Heliopo­
lis may tackle another Heliopolis 
offspring, William G. Helis, Jr.’s 
Helioscope, in the middle distance 
grass contest.
CALUMET FARM WELL 
REPRESENTED

Mark-Ye-Well, Fleet Bird and 
possibly Duke’s Lea will represent 
the revitalized Calumet Farm in 
the famed Arlington ’Cap. Mark- 
Ye-Well already is winner of, two 
Arlington Stakes — the Laurance 
Armour and the Stars and Stripes 
Handicapes — while Fleet Bird 
and Duke’s Lea have been work­
ing impressively for the event.

Other likely starters already sta­
bled on the grounds are Hasty 
House Farm’s five-time stakes 
winner Sea o Erin and Platan, re­
cent third-place finisher in the 
Michigan Mile; Hasty House also 
will shoot with Argentinian Mis­
ter Black, winner of the Contin­
ental Turf Handicap.

Sen. James H. Duff (R.Pa.), one 
of the principals of the recent 
White House meeting which laun­
ched the move for increased sports 
participation, will appear to ex­
plain the ideas and suggestions 
presented at the session, which 
was attended by leading sports 
personalities.

Other participants will include 
John B. Kelly of Philadelphia, 
former sculling champion; other 
noted figures in the sports world 
and Ben Grauer, as master of ce­
remonies.

In addition, the program will 
tell the story of Station WRCA- 
TV’s Junior Champions, which for 
the past year has worked with 
agencies throughout the New 
York area to encourage boys to 
participate in sports at the many 
organized centers.

Chess is a game which can 
be played for either sheer intel­
lectual diversion, or ten cents 
a game.

* * *
The crown jewels of a '. 

—IMAGINATION.
* * *

When we act on impu. e 
take dictation from our hearts 
and then can’t read our own 
shorthand.

» » ♦
The dangerous age for 

from their first long pa 
their last short breath.

» ♦ »
What a filthy world this v>< .d 

be ~ it weren’t for gossips who 
cep theirs ears to the ground, 

picking up all the dirt.
Heord en “THE HAUS 
OF IVY", CBS-TV, .He­

ring RenoW Celmaa

STRICTLY FRESH
7VUDE blonde was nabbed on 

the streets of Sioux Falls, 
S.D., during a recent hot spell. 
Said she was “Eve, looking for 
Adam.” Didn’t find him, but the 
police sure raised “Cain.”

Merchant in Ridgefield Park, 
N.J., keeps a basket of pennies in 
front of his store, for customers 
to use in parking meters. Good 
business “cents” pays off in dol­
lars, he finds.♦ ♦ ♦

Fellow in Los Angeles broke 
into a home, ate a can of Mexi­
can enchiladas, jar of chile pep- 
pers, half-dozen Spanish tamales, 
can of Irish stew and some chop 
suey. Washed it all down with 
California sherry and Holland 
gin. How do you say “awfully 
sick” in Esperanto?

p*-?, supped in me gooa ana 
knocked himself out. Really got 
himself in a jam.

Another food-minded Angelina 
prowler broke into a grocery 
store, knocked over a jelly dia»

Town clerk of Rotterdam, New 
York, reveales that in a recenl 
month only 11 licenses to wed 
there were issued, while 201 fish­
ing permits were purchased. 
What kind of bait are those fish­
ermen using, girls?
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E. Tomaszewski Pokonał Dwóch
Bandytów, Którzy Go Porwali
Obaj Porywacze Znajdują Się Za Kratami.— 

Jeden z Nich, Ogden Danner, 
Pochodzi z Chicago

Tama, Iowa. (CT). — Eu­
geniusz Tomaszewski, 29-let- 
ni malarz pokojowy, pokonał 
i oddał w ręce policji dwóch 
bandytów, którzy go i jego 
żonę, 28-letnią Shirley, po­
rwali na drodze i przez kilka 
godzin więzili we własnym 
(p.p. Tomeszewskich) samo­
chodzie.

Tomaszewscy, żyjący w 
Princeton, 111., znajdowali się 
w drodze na swe wakacje let­
nie w Minnesota, gdy zatrzy­
mali się i postanowili prze­
spać się w aucie. Około 12-ej 
w nocy z piątku na sobotę 
zostali zaskoczeni przez 
dwóch drabów. Pod . groźbą 
rewolweru byli zmuszeni do 
przejścia na tylne siedzenie, 
gdy jeden z bandytów powo­
ził, a drugi pilnował porwa­
nych. Bandyci zatrzymywali 
się kilka razy i posilali się ka­
napkami i piwem z bagażni­
ka. Tomaszewski dopiero na 
jednym z takich przystanków, 
o godzinie 4:45 nad ranem, 
ubłagał porywaczy o jedną 
butelkę wody sodowej. Tę 
butelkę, siedząc w aucie wło- 
żył do skarpetki, i zamienił 
w “black jack”.

Było to na drodze US-30 
pod Clarence, Iowa. Porywa­
cze byli również znużeni i po­
stanowili zdrzemnąć się na 
zmianę, zatrzymawszy ńuto 
przy drodze, ponieważ kieru­
jący auto już dwa razy po­
czął zasypiać przy kole.
Walka o Broń

Takiej okazji, gdy jeden po­
rywacz spał przy kole, a dru­
gi schował rewolwer za pas 
i przez pewien moment spu­
ścił oczy z porwanych, wy­
czekiwał właśnie p. Toma­
szewski. Zaatakował swym 
“black jack’em” jednego, sie­
dzącego na straży, gdy pani 
Tomaszewska uderzyła po 
głowie śpiącego przy kole po-

Przyjęto Do 
Lotnictwa Marynarki 
Pierwszego Żonatego

Do lotnictwa marynarki zo­
stał przyjęty pierwszy żona­
ty mężczyzna, którym jest 
Richard A. Danly,, zamiesz­
kały pn. 499 W. Śt. Charles 
Rd., w Elmhurst. Jest on in- 
żynierem-mechanikiem. — a 
ukończył studia w Illinois In­
stitute of Technology.

Zaprzysiężenia nowego re­
kruta dokonał Kontradmirał 
Daniel V. Gallery, w obecno­
ści jego żony Darleny i jego 
rodziców pp. George I. Dandy 
zamieszkałych w Elmhurst.

Jest to pierwszy wypadek 
przyjęcia do lotnictwa mary­
narki żonatego człowieka. 
Dotychczas byli przyjmowani 
tylko kawalerowie we wieku 
od 19 do 26 lat, mający kole­
gialne wykształcenie.

REUMATYZM —ARTRETYZM
Na przykre dolegliwości w sta­
wach nóg 1 rąk. w ramionach 
i bóle mięśni, zalecamy skuteczne 
zioła w kapsułkach

"TRI-CAPS”, tylko S3.89
Które przyniosą Wam pewną I 
szybką ulgę. Otrzymacie u Wa­
szego Aptekarza albo u
DR. MICHAEL HERB CENTER 

1223 N. Milwaukee Ave.

Nowość! Nowość!
KSIĄŻKA, KTÓRA UZYSKAŁA 

NAJLEPSZE RECENZJE 
W PRASIE ANGLO JEZYCZNEJ

Przeżycia członka Rządu 
Polskiego w Moskiewskim 

Więzieniu
Już ukazała się na półkach księ­

garskich doskonała książką 
Mec. Zb. gniewa Struukowskiego

D Ł

“W ZAWIERUSZE 
DZIEJOWEJ” 
która można nabyć

w Dzienniku Związkowym

CENA S400
Jest również w sprzedaży ta sama 
ks'ażka w iezyku angielskim o t

"INVITATION
TO MOSCOW

CENA $3’50
Prosimy o zamawianie 

tych książek piszac na adres:

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY

1201 Milwaukee Ave.
Chicago 22 111.

UWAGA Książek na C O D ni» 
wysyłamy Ilość egzemplarzy 

ograniczona 

siadanym przy sobie małym 
aparatem radiowym. W 
mgnieniu oka wywiązała się 
walka o posiadanie brcni. 0- 
baj bandyci rzucili się na To­
maszewskiego i, tarmosząc 
się, wszyscy trzej stoczyli się 
do parowu około 20 stóp głę­
bokiego. Tomaszewski, choć 
poważnie rozciął sobie dłoń 
rozbitą butelką, zdołał jednak 
wyrwać broń bandycie i po­
strzelił jednego, jak się oka­
zało, 29-letniego Ogden Dan­
ner, pochodzącego z Chicago. 
Drnnpr zaczął krzyczeć, że 
jest ranny. Wówczas drugi, 
Edward Lee Campbell, lat 24, 
z Natural Bridge Station, Va., 
począł salwować się uciecz­
ką.
Tomaszewski Dopadł Go 
w Aucie Dwu Kobiet

W tym czasie na drodze za­
trzymało się parę samocho­
dów. Uciekający Campbell 
wpadł do auta, którym jecha­
ły dwie kobiety. Tam go jed­
nak dopadł p. Tomeszewski i 
zmusił do wyjścia i ułożenia 
się na drodze twarzą do zie­
mi, z rękami na plecach. I tak 
go utrzymał aż do przybycia 
wezwanej przez innych poli­
cji.

Drugi bandyta, ranny, usi­
łował uciec. Będąc jednak 
22-kalibrową' kulą przeszyty 
na wylot przez brzuch, ze­
mdlał i wywrócił się na po­
bliskim polu. Tam znalazła 
go policja, zabrała do szpita­
la i aresztowała.

Ike Miał Się 
Zgodzić Na 
“Nowe Locarno”

(Dokończenie ze Str. lej) 
posiedzenie Senackiego Ko­
mitetu Stosunków Zagranicz­
nych dla zdania swych pouf­
nych relacji o tym jak wła­
ściwie było w Genewie.
Jedyny “Sukces”

O ile wiadomo, Związek 
Sowiecki odrzucił wszystkie 
plany Zachodu. Najwyżsi 
przedstawiciele rządu sowiec­
kiego nie zgodzili się: ani na 
zjednoczenie Niemiec na pod­
stawie wolnych wyborów, a- 
ni na przywrócenie suweren­
ności i wolności ujarzmionym 
narodom za żelazną kurtyną, 
ani na rozbrojenie i kontro­
lę rozbrojenia zaproponowa­
ne przez' prezydenta Eisen­
howera, ani na kasację że­
laznej kurtyny.

Delegacja sowiecka — pre­
mier Bułganin, sekretarz ge­
neralny Partii Komunistycz­
nej ZSSR Nikita Chruszczów, 
minister spraw zagranicz­
nych Wiaczesław Mołotow i 
minister obrony marszałek 
Georgiej Żuków — zgodzili 
się tylko na to, że ministro­
wie spraw zagranicznych W. 
Czwórki będą sondowali nie­
które problemy i odbędą w 
październiku konferencję... e- 
wentualnie znów w Genewie. 
A co ijiektórzy nazywają “suk 
cesem”, ciesząc się że komu­
niści godzą się dalej rozma­
wiać o tym, na co nie chcieli 
zgodzić się w Genewie ubie­
głego tygodnia.

Poszukiwanie Zwłok 
Dwóch Marynarzy

W dniu wczorajszym kon­
tynuowano poszuki w a n i e 
zwłok dwóch członków'załogi 
holownika kanadyjskiego He­
leny z Hamilton, który wy­
wrócił się w sobotę na rzece 
Calumet, w pobliżu 192 ulicy. 
Trzech członków załogi utonę­
ło, a pozostałych dziewięciu 
łącznie z kapitanem zdołało 
się uratować.

Zwłoki marynarza Victora 
Martina, z Montrealu zostały 
wydobyte jeszcze w sobotę. 
Poszukiwanie prowadzić bę­
dzie nurek zawodowy.

Policja Przerwała 
Bójkę w Kinie

Podczas wyświetlania filmu 
“Blackboard Jungle” o prze­
stępstwach młodzieży, w kinie 
Southtown Theater, przy 63 
ul., w pobliżu Halsted, doszło 
do bójki pomiędzy chłopcami 
w wyniku której poturbowa­
ny został bileter Allen Lucas, 
liczący lat 18, z pnr. 7024 So. 
Perry, tak że musiano zabrać 
go do szpitala św. Bernarda, 
a policja aresztowała pięciu 
awanturników. Są nimi, Ar­
thur Ross, z pnr. 5521 Prince­
ton, Eddie Caffin, z pnr. 5754 
Wells, Lee Cosby, z pnr. 22 W. 
141 ul. Dixmoor i Ernest Mc­
Cullough, z pnr. 3849 Lake 
Park, wszyscy liczący lat 17, 
a ponadto jeden 15 letni ch’o- 
pak, któ retro nazwiska nie po­
dała policja.

OKAZ KAPUSTY. 5-Ietni Charles Enochs niesie wspaniały okaz główki kapusty, wagi 13*4 funtów, 
wyhodowanej na farmie w pobliżu Columbii, Mo. Właściciel farmy N. B. Proffer czas wolny od za­
jęć na farmie wypełnia wykładaniem geometrii w jednej ze średnich szkół w stolicy Missouri.

■w®

Wielkie Burze z Piorunami i Gradem 
Przeciągnęły Nad Środkową Polską
W Warszawie Około 200 Domów Uszkodzo­

nych. — Szkody Wynoszą Półtora 
Miliona Złotych

Londyn. (DP) — Z War­
szawy donoszą, iż w ubiegłym 
tygodniu przeszły nad Polską 
niezwykłe burze, wyrządzając 
duże szkody. Szczeg ó 1 n i e 
gwałtowny przebieg miała bu­
rza nad środkową Polską. Bu­
rza zdezorganizowała sieć ko­
lei elektrycznych, a w samej 
Warszawie uszkodziła około 
200 domów zrywając dachy, 
zalewając piwnice. Śzk*dy w 
samej Warszawie wynoszą 
półtora miliona złotych.

Burza nad Dęblinem, Bia- 
łymstokiem, Siedlicami i Białą 
Podlaską połączona była z ule­
wą jakiej nie pamiętają od 50 
lat .Nad powiatem Piaseczno 
w woj. warszawskim spadł 
grad wielkości gołębich jaj, a 
w wielu częściach Polski pio­
runy wywołały pożary gospo­
darstw wiejskich.
W Rejonie Warszawy

W rejonie Warszawy ogło­
szono pogotowie alarmowe z 
powodu szybkiego podnosze­
nia się poziomu wody wskutek 
ulewnych deszczów. Poziom 
wody pod Warszawą osiągnął 
prawie 4 metrów, podczas gdy 
normalny poziom letni wyno­
si 132 centymetrów.

Na liniach kolejowych do 
Mińska, Radomia, Żyrardowa 
i Łowicza ruch kolejowy zo­
stał ograniczony przez pioru­
ny urządzeń elektrzycznych.

W samej Warszawie uszko­
dzona została podstacja elek­
tryczna wskutek czego unie­
ruchomione zostały częściowo

Wycieczka Chóru 
Nowe Zycie

Doroczna wycieczka chóru No­
we Życie odbędzie się w niedzielę 
31 lipca do uroczego letniska 
“Oakland Resort” w Powers Lake, 
Wis. Wspólny obiad podany bę­
dzie o godzinie 1-szej popołudniu 
poczemu, w cieniu rozłożystych 
drzew, nastąpią wesołe gry spor­
towe, jak różne wyścigi, kąpiel w 
jeziorze i inne wesołe zabawy. 
Chór pod batutą swojego dyrygen­
ta Jasia Wojewódki odśpiewa rów­
nież, ze swojego bogatego reper­
tuaru kilka melodyjnych piose­
nek. Do licznego współudziału w 
tej miłej wycieczce chór Nowe Ży­
cie zaprasza jak najuprzejmiej 
swoich przyjaciół i sympatyków. 
Dojazd bardzo łatwy. Drogą No. 
12 do Richmond a stamtąd pół mili 
na prawo do jeziora Powers Lake.

Do Członków Polsko 
Amer. Rob. Kasy 
Pomocy w Chicago

, Frania Wesołowska, generalna 
sekretarka Polsko Amerykańskiej 
Robotniczej Kasy Pomocy w Ame­
ryce, przyjeżdża z New Yorku do 
Chicago i wygłosi referat organi­
zacyjny na zebraniu Oddziału 10- 
go PARKP, we czwartek, 4-go 
sierpnia, o godzinie 8:30 wieczo­
rem, w sali Weteranów pnr. 1239 
N Wood St., Chicago, Ill.

Panna Wesołowska od szeregu 
lat jest organizatorką i nauczyciel­
ką polskich tańców ludowych w 
Kołach Młodzieży PARKP, na te­
renie metropolii nowojorskiej. — 
Dzięki jej zabiegom młodzież Ka­
sy Pomocy często występuje w 
różnych manifestacjach patrio­
tycznych, w festywalach tańców, 
w koncertach, obchodach i na te­
lewizji i zapoznaje społeczeństwo 
amerykańskie z pięknem polskich 
tańców ludowych. Setki dziatwy 
i młodzieży PARKP maszeruje 
rok rocznie w barwnych polskich 
strojach w paradach ku czci Pu­
ławskiego uą 5-ej Avenue. Pan­
na Wesołowska jest utalentowaną 
tancerką i przez szereg lat wystę­
powała na scenach amerykańskich, 
a obecnie poświęca się nauczaniu 
tańców polskich i klasycznych w 
Kołach Młodzieży PARKP. 

tramwaje i trolejbusy. Na Sa­
skiej Kępie i na Pradze woda 
uszkodziła podziemne kable 
telefoniczne oraz sieć przewo­
dów nadziemnych nie tylko te­
lefonicznych ale także elek­
trycznych. Wskutek tego ko­
munikacja telefoniczna była 
przerwana przez kilkanaście 
godzin, a mieszkańcy niektó­
rych domów nie mogli palić 
żarówek.
Huraganowy Wicher

W Warszawie huraganowy 
wiatr zerwał dachy z kilku 
domów, a kilka domów uszko­
dzonych podczas wojny i nie 
remontowanych zarysowało 
się tak, że mieszkańców trze­
ba było ewakuować. W śród­
mieściu Warszawy uszkodzo­
ne zostały przez pioruny lub 
też przez powódź 64 domy.

W okolicach Warszawy kil­
ka osób porażonych zostało 
przez pioruny jednak wypad­
ków śmierci nie notowano. 
Dwie osoby przewieziono do 
szpitala. Mieszkaniec wsi pod­
warszawskiej wyskoczył z do­
mu, który zapalił się od ude­
rzenia piorunu. Wyskakując 
przez okno rozbił szybę, która

Praca Nad Tunelem 
Dla Autostrady 
Congress Jest Ciężka

Praca nad budową tunelu 
dla autostrady Congres pod 
budynkiem głównej poczty 
jest ciężka i mozolna. Robot­
nicy mający hełmy na gło­
wach, pracują 65 stóp pod po­
wierzchnią ulicy. Wprawdzie 
tam jest znacznie chłodniej 
ponieważ temperatura wynosi 
tylko 65 stopni, lecz powietrze 
jest bardzo ciężki, ponieważ 
ciśnienie atmosferyczne zwię­
ksza się o 15 funtów. Ogrom­
nymi parowymi młotami roz­
bija się ziemie, która musi się 
wyrzucać na poziom ulicy, 
znajdujący się o 65 stóp wy­
żej. Gdy tylko usunie się zie­
mie, zakłada się formy, w któ­
re wlewa się cement mieszany 
z kamieniami, dla wytworze­
nia ściań betonowych.

Robotnicy pracujący przy 
budowie tego tunelu należą 
do lokalu 2-go Unii AFL 
Sewer and Tunnel Miners i 
pracują dla firmy kontraktor- 
skiej Spencer, White & Pren- 
tis. Foremanen ich jest Rag- 
nar P. Benson z Washington 
D.C. a superintendentem John 
Salmon z S. A. Healy Co. Po­
nadto robót dozorują inżynie­
rowie Wayne Zipsse, z pnr. 
7118 Constance i John Lavin, 
z pnr. 5830 Merrimac av.

Zemdlał Na Polu 
Golfowym i Zmarł 
w Szpitalu

Na polu golfowym Hunter 
Golf Course, w Richmond, 
zemdlał w niedzielę, Edward 
T. Janks, kierowca troku, li­
czący lat 37, pnr. 5615 Wave­
land i zmarł niedługo po prze­
wiezieniu do szpitala Wood- 
stock. Koroner powiatu Mc- 
Herny, Pheron Ehorn, naka­
zał przeprowadzenie autopsji 
zwłok, aby ustalić przyczynę 
śmierci Janksa. Zmarły pozo­
stawił brata i trzy siostry.

ŚRODA, 27 LIPCA
Tow. Ojczyźnie Służ, Gr. 1936 

Z. N. P., odbędzie regularne posie­
dzenie we środę, dnia 27go lipca, 
o godz. 8-ej wieczorem, w sali 
pnr. 831 N. Ashland ave. Zarząd 
Tow. Ojczyźnie Służ apeluje do 
członków i członkiń, by przybyli 
na posiedzenie, bo są ważne spra­
wy do omówienia. — Piotr Ry- 
masz, prezes; Jan Zabłotny, sekr. 

przecięła mu żyły. Przewiezio­
no go do szpitala.

Straż pożarna w Warsza­
wie była wzywana przeszło 50 
razy, ale nie do pożarów tyl­
ko do pompowania wody z pi­
wnic.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i babcia nasza ś.p.

Maria Nicporek 
(z domu KUKUŁA)

Członkini Dworu Wolność 
Nr. 574 S. B.H.
po krótkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, o- 
patrzona św. sakramentami, 
dnia' 23-go lipca 1955 roku o 
■godzinie 6:30 rano, w średnim 
wieku.

Zamieszkowała pnr. 4328 W. 
Cullerton Ave.

Pogrzeb odbędzie się we 
wtorek, dnia 26-go lipca o godz. 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo­
wego pnr. 834-38 N. Ashland 
ave. do kościoła Ś.Ś. Młodzian­
ków, a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:-

Stanisław Kurgan, syn; Leo­
kadia i Anna, córki; Stefania, 
synowa; Czesł_w Kollupaylo, 
zięć; wnuk i wnuczki, wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. 
HAymarket 1-5800.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ma­
tka, babcia i prababcia nasza, 
ś. p.

Józefa Socha
(Z DOMU JETKE) 

członkini Tow. Bractwa Nie­
wiast Różańcowych przy para­
fii Św. Józefa i Tow. Polek św. 
Anny Nr. 481 ZPRK, po długiej 
i ciężkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 23-go 
lipca, 1955 roku, o godzinie 
8:30 rano, w podeszłym wieku. 
Zamieszkiwała pnr. 4745 S. 
Paulina ul.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 26-go lipca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb, 
pnr. 1718 W. 48th St., do kościo­
ła Św. Józefa, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego, na parcelę familij­
ną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Franciszek, Albert, Rozalia, 
Klara, Leon i Edward, dzieci; 
Gertruda, Marianna i Leokadia, 
synowe; Józef Healy i James 
Schergen, zięciowie; wnuki i 
wnuczki; prawnuki i prawnu­
czki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Fran­
ciszek A. Kozera. Tel. YArds 
7-3388.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, brat i dziaduś 
nasz, ś. p.

Piotr Homel
Członek Klubu Wzajemnej 

Pomocy Parafii Dąbrowa, po 
krótkiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony św. 
Sakramentami, dnia 24-go 
lipca 1955 roku o godz. 6:15 ra­
no w średnim wieku.

Zamieszkiwał pnr. 815 N. 
Wood ulica.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 27go lipca o godzinie 
10:30 rano, z zakładu pogrze­
bowego pnr. 834-38 N. Ash­
land tve., * do kościoła Ś.Ś. 
Młodzianków, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutnj obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Katarzyna (z domu Kolak), 
żona; Emilia, córka; Stanisław 
Smoleń, zięć; Weronika Mar- 
ciniec, siostra: Andrzej i An­
na Kolak, szwagier i szwagier- 
ka; Krystyna, wnuczka wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel. 
HAymarket 1-5800.

Antoni Zieliński Utonął w Jeziorze 
Gdy Pospieszył Na Ratunek Koledze
Cztery Osoby Utonęły Wczoraj w Jeziorze 

w Rejonie Chicago
Dwóch młodych mężczyzn 

utonęło wczoraj w jeziorze 
Michigan, na którym była 
wyjątkowo duża fala utrud­
niająca pływanie. Jedną z 
ofiar był Antoni Zieliński, lat 
27, 4917 S. Honore, który w 
towarzystwie dwóch przyja­
ciół Patrica Owensa, lat 35, 
240 W. 57 ulica i Piotr Ko- 
renkiewicz, lat 35, 5154 So. 
Marshfield udał się na ło­
wienie ryb w rejonie 49 ulicy. 
Gdy Owens, który poszedł 
pływać, zaczął w pewnym 
momancie borykać się z fa­
lami, Zieliński i Korenkie- 
wicz wezwali straż nadbrzeż­
ną, która podjęła akcję ratun­
kową.

Zieliński, który jest wete­
ranem marynarki i świętnym 
pływakiem, zniecierpliwił się, 
że straż nadbrzeżna działa 
zbyt powoli i sam skoczył o 
wody, aby pospieszyć z po­
mocą Owens’owi. Zieliński 
zniknął pod wodą, a Owens 
został wyratowany. Ciało Zie­
lińskiego zostało potem wy­
rzucone na brzeg.

Drugi nieszczęśliwy wypa­
dek zdarzył się kilkanaście 
minut przedtem na skalistym 
wybrzeżu jeziora około 54 
ulicy, gdzie utonął Charles 
lat 22, 6846 Wentworth. Pły­
wał on z Richardem Pear- 
sen, lat 26 w odległości oko-: 
ło 30 stóp od brzegu, gdy za­
czął tonąć. Przybyła z nimi 
razem nad jezioro i siedząca 
nad brzegiem Barbara Mark- 
well, lat 18 spostrzegłszy, że 
Martin boryka się z falami 
rzuciła się mu na pomoc, za­
nim jednak dopłynęła do nie­
go, zniknął on już pod wodą. 
Marwell nurkowała, ale niel 

mogła odnaleźć Martina. We­
zwana straż nadbrzeżna nie 
mogła odnaleźć jego zwłok, 
gdyż zachodziła obawa roz­
bicia łodzi o skały,

Dorothy Bice, lat 14, 304 N. 
Park w Crown Point, Ind. u- 
tonęła w pobliżu plaży Mar- 
quett Park w Gary. W pobli­
żu Kenosha utonął Earl Van 
Cleve.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, syn, brat i dziaduś 
nasz śp.

Stanisław Gębka 
Członek Klubu Parafii Dębno, 
Tow. Gwiazda Tadeusza Ko­
ściuszki, Gr. 257 ZNP, Tow. Św. 
Krzyża, ZPRK, nagle pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 24-go 
lipca, T955 roku, o godzinie 2:15 
po południu, przeżywszy 61 lat. 
Zamieszkiwał w Lombard 111.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 27-go lipca, o godzinie 
9-ej rano, z zakładu pogrzebo­
wego pnr. 135 S .Main St., do 
kościoła Cacred Heart, Maple 
and Elizabeth, Lombard, Ill., a 
stamtąd na cmentarz Queen of 
Heaven, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józefina, żona; Eugenia i Ja­
nina, Edward i Ryszard, dzieci; 
Józef Totnaszewicz i Guy Car­
rol, zięciowie; Virginia i Mary­
ann, synowe; Katarzyna, matka 
w Polsce; bracia i siostry w 
Polsce; wnuki i wnuczki; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Brust Funeral Home, Lom­
bard 95; Residence Lombard 
3276 R. (25, 26)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, ś. p.

Małgorzata Appelt
(z domu Strugała)!

(żona śp. Piotra i matka śp. Szczepana i Piotra)
członkini Tow. Głos Polek Gr. 5 ZNP Tow. Dzwon Wolności, Gr. 
8076 K.S.W.A. Tow. Najśw. Serca P. J. Nr. 92 ZPRK., Dworu Serca 
Marii Nr. 811 NKL. Tow. Niepodległe Polki z Bridgeportu, Gr. 455, 
Tow. Córy Ameryki, Gr. 48 ZJed. Polki w Am., po krótkiej choro­
bie, pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 
22go lipca, 1955 roku, o godzinie 11:55 rano, w podeszłym wieku. 
Zamieszkiwała pnr. 6128 S. Whipple ul.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 26go lipca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 1256-58 W. 51st St., do koś­
cioła św. Jana Bożego, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogrążeni:

Wawrzyniec, Katarzyna, Józefa, Leokadia dzieci; Paulina sy­
nowa; Albert M. Novak, Howard Sener 1 Theodore Garland, zię­
ciowie; wnuki i wnuczki, prawnuki i prawnuczki; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się Patka Funeral Home, Jan Patka, dy­
rektor. BOulevard 8-5257. 23-25

Rezolucja Żałobna

Alliance Savings and Loan Association 
z powodu śmierci

Józefa J. Krasuckiego
SKARBNIKA SPÓŁKI

Dyrektorzy Alliance Savings and Loan Association pragną 
wyrazić swój głębok smutek z powodu zgonu swego kolegi i współ­
pracownika, który przez 25 lat służąc jako skarbnik i dyrektor 
Spółki, poświęcał się dla niej lojalną i bezinteresowną służbą przez 
ten długi okres czasu.

Swą mądrością i poświęceniem w służbie, swym zdrowym i 
konserwatywnym sądem w interesie i doświadczeniem, swą lojal­
nością do otoczenia i kolegów i swą dumą niesienia pomocy miesz­
kańcom Cragin w budowie własnych domów, przyczynił się do po­
stępu i krzepkości interesu, który pomógł rozbudować i który będzie 
pomnikiem jego życia w tej dzielnicy Cragin.

Rada Dyrektorów Alliance Savings i Loan Association posta­
nowiła wyrazić swój głęboki ^smutek z powodu śmierci śp. Józefa 
J. Krasuckiego i dać świadectwo jego rekordów z jego życia, jako 
męża, który był podziwiany przez swych kolegów, łubiany przez 
swych przyjaciół i poważany przez nas wszystkich.

Postanowiliśmy przesłać kopię tej rezolucji rodzinie śp. Zmar­
łego, dla wyrażenia jej naszego szczerego współczucia z powodu 
tak wielkiej straty.

Adalbert L. Balassa, Prezes
William J. Remus, Sekretarz 
Walter C. Bryniarski, Wicep^szes 
Chester C. Wiktorskl, Asyst. Sekr. 
Max Hołda, Dyrektor
Chester Centella. Dyrektor
Blanche Pustelnik, Dyrektorka
Walter Kozioł, Dyrektor

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia- 
domoś,, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat i dziadek nasz. śp.

Max E. Koszuta, R. Pb
Członek Chicago Retail Druggists Assn., po krótkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 
24-go lipca, 1955 roku, o godzinie 5-ej po południu, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwał pnr. 5553 S. Mozart ul.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 27-go lipca, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 1256-58 W. 51st St., do kościoła 
Św. Klary z Monte Falco, a stamtąd na cmentarz Najśw. Marii Pan­
ny, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogążeni:

Bertha (z domu Pucci), żona; Norbert i Lorraine, dzieci; Henry 
J. Novotny, zięć; Antoinette Rick, Nelly Gralak i Teresa Beebe, 
siostry; Eric i David, wnuki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Patka Funeral Home, Jan Patka, Dy­
rektor, BOulevard 8-5257. (25, 26)

. PO 2AKUPN0 WARTOŚCIOWEGO
NAGROBKA 

!Lub POMNIKA
Udajcie Się Do

CZARNIKA
ap Cmentarza Zmartwychwstania

Otw w Niedziele i Święta QnmmitA'l 
P.O Box 333 Argo Ill Tel OUmmilHU

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i babcia nasza ś. p.

Helena Zielińska
(z domu PARTYKA)

po krótkiej i ciężkiej choro­
bie, pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona św. Sakramen­
tami, dnia 25go lipca, 1955 r., 
o godzinie 12:10 w nocy, w śre­
dnim wieku.

Zamieszkiwała pnr. 3136 W. 
41 sza ul.

ZwłoJ"' spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym pnr. 4401-03 
S. Kedzie ave.

Bliższe szczegóły będą poda­
ne oóźniej.

W smutku pogrążeni:
Maria, Tadeusz, Staff Sgt. 

Franciszek USAF. Teresa, dzie­
ci; Edward Wojtecki i Ryszard 
Wiśniewski, zięciowie; Irena, 
synowa; wnuk i wnuczki, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Sta­
nisław i Jan Fi tuna, telefon 
LAfayette 3-7781.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz, brat mój i dzia- 
diuś nasz ś. p.

Józef Krasucki 
członek Bractwa Mężczyzn Ró­
żańca Św., Tow. Michała Archa­
nioła, Gr. 814 ZNP i Dyrektor 
Alliance Savings & Loan Assn., 
po krótkiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 22-go lipca, 1955 roku, o 
godzinie 2:15 po południu, w 
starszym wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 5436 W. Fullerton Ave.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 26-go lipca, 1955 roku 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 5247-53 W. Ful­
lerton ave., do kościoła Św. Sta­
nisława Biskupa i Męczennika, 
a stamtąd na cmentarz św. Jó­
zefa, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Antonina (z domu Andrze­
jewska), żona; Agnieszka i 
Jean, córki; Raymond, syn; Do­
nald Link i Raymond Hegg, 
zięciowie; Waleria, synowa; 
Franciszek, brat; wnuk i wnucz­
ki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Po­
grzebowi Poterek. Tel. BErk- 
shire 7-6400. 23-25

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i brat nasz, ś. p.

Anton Bessa
członek Independent Foresters 
Klubu, Klubu Dąbrówo, Koła 
Przyjaciół Małopolski, po dłu­
giej ciężkiej, chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św.' Sakramentami, dnia 23-go 
lipca, 1955 roku, o godzinie 
11:45 wieczorem, w podeszłym 
wieku. Zamieszkiwał pnr. 5029 
W. Superior ul.

Pogrzeb odbędzie się we śro­
dę, dnia 27-go lipca, o godzinie 
9-ej rano, z zakładu pogrzeb, 
pnr. 1006 N. Western ave., do 
kościoła Our Lady, Help of 
Christians, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Wojciecha, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych w smutku pogrą­
żeni:

Agnieszka (z domu Mikuła), 
żona; Monika Hublick, córka; 
Paulina Iwicfci, siostra; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Kir­
sten Funeral Home. Tel. ARm- 
itage 6-3378.

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, syn mój i kuzyn nasz, ś.p.

Mieczysław W. 
Chramiec

człon. Stow. Podhalan, Koło No. 
1 ZPPA; Tow. Św. Antoniego 
Podhala No. 1206 ZPRK; Tow. 
Białego Orła, Gr. 2727 ZNP i 
Klubu Okr. Maków Podhalań­
ski, przez nieszczęśliwy wypa­
dek, pożegnał się z tym świa­
tem, dnia 24-go lipca, 1955 roku, 
□ godzinie 7:30 rano, przeży­
wszy lat 38. Zamieszkiwał pnr. 
1819 W. 19th St.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzeb, pnr. 1810 W. 18 
ulica.

Bliższe szczegóły o pogrzebie 
będą podane później.

W smutku pogrążeni:
Marianna Ciszek, ciocia; wraz 

całą rodziną.
Pogrzebem zajmują się Sta­

nisław Bafia i Syn. Tel. CAnal 
6-2298.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 25-GO LIPCA (JULY), 1955

Rynek i Ratusz Poznański 
Dziś i w Przeszłości

★ PRACA MĘSKA !★ PRACA MĘSKA

Sheet Metal Workers and Solderers
Tylko Praga Czeska i Kraków — Zachowały 

Po Wojnie Zabytki Średniowiecza 
i Renesansu

Wanted at once, light bench work, 5 day week,

Steady employment — Apply in person:

Wojna obeszła się nielitoś- 
dwie z zabytkowymi dzielni­
cami miast środkowej Europy. 
Jeśli chodzi o duże osiedla, je­
dynie dwa na tym terenie za­
chowały nie zniszczony spa­
dek po średniowieczu i rene­
sansie: Praga czeska i Kra­
ków. Mniej lub więcej dokła­
dnie pochłonęła zagłada staro­
miejskie place i uliczki War­
szawy, Budapesztu, Wrocła­
wia. Ofiarą bomb i płomieni 
padła hanzeatycka przeszłość 
Gdańska i Szczecina. Również 
w Poznaniu zniszczenie do­
tknęło przede wszystkim naj­
dawniejszą część śródmieścia.

Staromiejskie dzielnice to 
nade wszystko dawne rynki, 
centra handlowe ubiegłych 
wieków — eksponaty kultury 
cechowo-mieszczańskiej.
Rynek Starego Miasta.

Taką rolę odgrywał warsza­
wski rynek Starego Miasta.

W mniejszym stopniu od­
grodził się od dnia dzisiejszego 
dystansem patyny gdańskiej 
Długi Rynek, odstępując nie­
chętnie wielowiekową rolę 
miejskiego ośrodka parweniu- 
szom, którzy “poza murami” 
zarabiają pracowicie na wła­
sną świeżą tradycję: Targowi 
Węglowemu i Drzewnemu. — 
Nie dał sobie wydyrzeć pozy­
cji centrum miasta rynek kra­
kowski, godząc, nie bez kłopo­
tów, urbanistyczną funkcję 
nowoczesnej city z dostojną 
misją świadczenia wiekom.— 
Podobnie miała się. rzecz we 
Wrocławiu i Poznaniu, stwier­
dza Leszek Prorok.

Rozwój Grodu Przemysła­
wa pozostawił resztki wczes- 
no-piastowskiego Poznania na 
Ostrowiu Tumskim daleko po­
za zasięgiem śródmieścia. — 
Właśnie Przemysław II narzu­
cił miastu linię rozwojową na 
zachód i rezygnując z grodzi­
szcza w widłach Warty i Cy- 
biny, ulokował się na wzgórzu 
oddalonym od rzeki. Stary Ry­
nek poznański powstał zatem 
między grodem pierwszym 
Piastów a zamkiem Przemy­
sława. Rolę miejskiego serca 
pełnił bez przeszkód do drugiej 
połowy XIX w., gdy pod bo­
kiem wyrósł nowy rywal, sta­
jący do rozgrywki o pierw­
szeństwo — Plac Wolności. Do 
zniszczeń 1945 r. oba place, z 
obu stron wzgórza Przemysła- 
wowego, walczyły o przewo­
dnią rolę w życiu miasta, two­
rząc zarazem gwarny, i rojny 
dwu-placowy wielkomiejski o- 
środek.
Renesans Rynku.

Modernizacja przeszłości 
zaciera dystans i temu może 
należy przypisać, że piastow­
skie pamiątki Poznania, wy­
odrębnione z życia miasta ci­
szą i spokojem, przyćmiewały 
zawsze zabytkowy renesans 
Rynku. Za Wartą ich dostojną 
samotność naruszał z rzadka 
klekot tramwajów czy war­
kot aut śpieszących na warsza­
wską szosę. Katedrę, piętna- 
stowieczny kościółek NMPan- 
ny wzniesiony na miejscu dre­
wnianej zamkowej kaplicy 
Dąbrówki i sąsiednią psałterię 
szło się oglądać w niedzielę z 
nabożnym skupieniem. .

Dopiero zagłada większości 
patrycjuszowskich budowli o- 
raz ponowne zburzenie ratu­
szowej wieży i zabytkowego 
odwachu, uświadomiły miesz­
kańcom Poznania bolesną 
stratę nie tylko w inwentarzu 
miasta, lecz również w spadku 
po przeszłości. Plac Wolności 
choć też poważnie okaleczony, 
wyszedł z wojny zwycięsko, 
jako jedyne teraz, bezkonku­
rencyjne centrum miejskie..

Pierwsza w 1947 r. dźwig­
nęła się z ruin wieża ratuszo­
wa. Umieszczenie na jej szczy­
cie stanisławowskiego orła, 
którego zatknięto w tym miej­
scu po raz pierwszy po zakoń­
czeniu renowacji przez Komi­
sję Dobrego Porządku, było 
niejako świętem odbudowy

Poznania. Orła, poszukiwane­
go przez okupantów, ocalił i 
przechował w latach wojny je­
den z pracowników miejskich.

Z sześćdziesięciu kilku ka­
mienic okalających czworokąt 
rynku bez mała połowa uległa 
całkowitemu zniszczeniu, po­
zostałe noszą ślady kalectwa, 
widoczne w mniejszym lub 
większym stopniu. A raczej 
nosiły — gdyż coraz więcej 
domków jaśnieje świeżością 
nowych murów aż po szczyty. 
Rynek poznański ma być od­
budowany w całości.
Kamienice.

Każda z kamienic rynko­
wych wniosła obfity wkład w 
dzieje miasta czy kraju. Nie­
jedna związana jest z wybit­
nym nazwiskiem przeszłości. 
Przy Rynku poznańskim miał 
swą habendę Filip Kallimach 
Buonacorsi. Był to zapewne 
dar pocieszenia hojnego Ka­
zimierza Jagiellończyka po 
pogorzeli krakowskiej siedzi­
by humanisty. Z Rynkiem ko­
jarzy się nazwisko jednego z 
najgłośniejszych lekarzy Od­
rodzenia, Józefa Strusia. — 
Twórca teorii tętna ludzkiego, 
swego czasu profesor padew­
skiej Almae Matris, nie tylko 
był nadwornym lekarzem obu 
Zygmuntów, ojca i syna. Wzy­
wano go również na konsulta­
cję do łoża boleści sułtana So 
limana II w Bosforze czy do 
Filipa II hiszpańskiego.

Pośród kolonistów, którzy 
zasilali żywioł miejski, znala­
zły się nawet rody greckie, 
spolszczone i zespolone z losa­
mi Poznania i kraju. Należeli 
do nich głośni i zasłużeni żu- 
pańscy, przybyli jako, Zupans 
z Tesalii, Szabelscy i inni. — 
W jednej z przyrynkowych 
kamienic ujrzał światło dzien­
ne syn budowniczego miejskie­
go, Antoniego Hoene, później­
szy filozof Józef Hoene-Wroń- 
ski. Nieopodal przez długie la­
ta mieszkał społecznik i filan­
trop Karol Marcinkowski. — 
Z inną znów budowlą wiąże się 
anegdota, o nieostrożnym Au­
guście II lub w innej wersji 
Karola XII, który podchmie­
liwszy sobie sowicie, wyleciał 
przez okna na opatrznościowy 
daszek.
Pałac Działyńskich.

Największego i zasłużone­
go splendoru w starorynkowej 
ciżbie zażywał okazały pałac 
Działyńskich, vis a vis odwa­
chu i jego rówieśnik. W ze­
stawieniu z otoczeniem był to 
budynek młody: wzniesiono 
go w dobie stanisławowskiej. 
W okresie rozbiorów gmach 
ten był nie tylko pierwszym 
salonem Wielkopolski i szero­
ką areną patriotycznego dzia­
łania jego właścicieli; był nad­
to kuźnicą polskości, ożywianą 
staraniem całego światłej sze- 
go społeczeństwa. Tu w latach 
czterdziestych ub. stulecia 
zorganizowano wykłady nau­
kowe, pomyślane jako zwią­
zek przyszłego uniwersytetu. 
Wykładali: K. Libelt, J. Mo- 
raczewski, Krauthofer i inni. 
Tu w dobie trudności sceny 
polskiej przedstawienia tea­
tralne urządzała sekcja dra­
matyczna towarzystwa śpie­
waczego “Harmonia”. Tu wre­
szcie w latach 1898—1901 pó­
źniejszy współtwórca Uniwer­
sytetu Poznańskiego, prof. 
Heliodor Święcicki, zapocząt­
kował “wieczory czwartkowe” 
— instytucję żywą w dwu­
dziestoleciu, a istniejącą rów­
nież obecnie pod nazwą 
“czwartków literackich” ZLP.

Odbudowa starego ratusza 
i kamienic rynkowych odby­
wa się powoli. Podobno ratusz 
będzie ostatecznie wykończo­
ny za półtora roku.

Dolary, wysłane do Sianowego 
Kongresu Polonii w zamian za 
Ryngraf z Orłem Białym, mo­
gą w krytycznej chwili roz­

strzygnąć o losach Polski.

JUŻ JEST DO NABYCIA!

WSPANIAŁA POWIEŚĆ
na tle życia społeczności polsko-amerykańskiej 

pióra znakomitego pisarza i felietonisty

PIOTRA YOLLESA

“CIERNIE”
Powieść Piotra Yollesa, to obraz osnuty na tle naszej współ­
czesności, na kanwie wojny i nieszczęścia polskiego. Część akcji 
tej arcyciekawej powieści rozgrywa się w Chicago.
CIERNIE to książka obejmująca 350 stron wyraźnego druku.

CENA $3.50
Powieść “Ciernie” zamawiać można pisząc:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE.. CHICAGO 22. ILL.
Do zamówienia należy załączyć gotówkę lub money order na 
odwrotną sumę, gdyż na C.OJ) Wydawnictwo książek nie wysyła

AJAX CONSOLIDATED CO.
4615 W. 20th Str. Cicero, 111.

MAINTENANCE MECHANICS
MEN WITH EXPERIENCE ON CONVEYORS 

AND PNEUMATIC TUBE SYSTEM
PERMANENT POSITIONS 

EXCELLENT STARTING SALARY

Apply

MONTGOMERY WARD & CO.
618 W. CHICAGO AVE.

Do Nabycia 
“Mickiewicz i Jego 
Kraj” Po 20c

Przypominamy członkom i 
członkiniom i sympatykom 
ZNP., że organizacja nasza 
posiada na składzie jeszcze 
sporo egzemplarzy broszury 
aktualnej p.t. “Mickiewicz i 
Jego Kraj” (zagarnięty bez­
prawnie przez Rosję zabor­
czą) .

W Związku N. P. można 
nabyć indywidualnie dla sie­
bie albo, jako dar dla roda­
ków za granicą w cenie tylko 

’20 ct. za egzeplarz, od jed­
nego do 100 egzeplarzy. W 
roku wyjątkowym, Stulecia 
Mickiewicza i 75-lecia ZNP. 
musimy zdobyć się na dary 
braterskie dla naszych roda­
ków w Niemczech, we Fran­
cji, we Włoszech i w Połud­
niowej Ameryce, gdzie dolar 
amerykański jest drogi i 
utrudnia nabycie druków ze 
Stanów Zjednoczonych.

Czysty dochód ze sprze­
daży “Mickiewicz i Jego Kraj” 
idzie na “Fundusz • Wydaw­
niczy Mickiewiczowski”, któ­
ry należy zasilać. Przez ma­
sowe rozpowszechnienie wy­
dawnictw Mickiewiczowskich 
oddamy hołd pamięci Wiesz­
czowi naszemu i dumy świa­
dectwo naszej kultury.

Elegancka broszura, wy­
drukowana na pięknym pa­
pierze z trzema ilustracjami 
i traktująca ov przeżyciach i 
kraju Mickiewicza i Wielkiej 
emigracji, jest ciekawa, czy­
ta się “jednym tchem” i za­
sługuje, by ją przechowywa­
no z pietyzmem, jako dowód 
łączności narodowej Pola­
ków, rozsianych po świecie.

Dzień Skarbu 
Jedności Narodowej 
w Niedzielę, 7 Sierp.

Rozgrywające się obecnie na te­
renie międzynarodowym wyda­
rzenia wymagają specjalnej czuj­
ności i aktywności w sprawie pol­
skiej. Obowiązek ten spada na Po­
lonie zagraniczne i emigrację po­
lityczną, których zadaniem jest 
przemawiać i działać w imieniu 
ujarzmionego narodu polskiego.

Obok zadań politycznych nie 
mniej ważne są sprawy charytaty­
wne i kulturalne. To my musimy 
przyjść z pomocą tysiącom inwali­
dów polskich, którym przecież nie 
pomoże reżim warszawski. To my 
musimy dbać o to, żeby dzieci pol­
skie w Niemczech i gdzie indziej 
nie wynaradawiały się. To my 
musimy czuwać nad tym, ażeby 
niszczona w kraju kultura i nauka 
polska miała choć skromne możli­
wości rozwijania się w wolnym 
świecie zachodnim.

Ażeby podołać tym zadaniom i 
obowiązkom potrzebne są jednak 
środki materialne. Dostarczenie 
właśnie środków pieniężnych na te

Night
Car Unloaders

AGE 25 TO 35

MUST HAVE WAREHOUSE 
EXPERIENCE

3.30 P. M. - 12 P. M. 
4:30 P. M. - 1 A. M. 

12:00 P.M.- 1A.M.

Start at $1.70 per hour. 
Automatic increase to 
$1.97 after one month. 
Guaranteed 40 hour week.

MANY EMPLOYEE BENEFITS

APPLY 8 A. M. - 4:30 P. M.

NATIONAL TEA CO.
1000 CROSBY ST.

(600 W.—1000 N.)

MAINTENANCE 
MACHINIST

Good jobs for steady workers. 
Straight days. 

Many benefits.
Pension — Hospitalization, etc.

WILSON STEEL & WIRE 
COMPANY

4840 S. Western Ave. 
LAfayette 3-1221

MACHINE 
OPERATOR 
TRAINEE

We will train men for various 
occupations. 

Many benefits.
Pension—Hospitalization, etc.

WILSON STEEL & WIRE 
COMPANY

4840 S. Western Ave.
LAfayette 3-1221

Proszą o Lekarstwa
HELENA JELUK (Zakopane, 

ul. Sienkiewicza 24 a, Polska) lat 
55, sama chora i mająca na utrzy­
maniu 88-letniego częściowo spa­
raliżowanego ojca, prosi o lekar­
stwa przeciw bólom artretycz- 
nym, złej przemianie materii, cho­
robie serca i sklerozie.

cele postawił sobie za zadanie 
Skarb Jedności Narodowej.

Skarb Jedności Narodowej gro­
madzi pieniądze z ofiarności człon­
ków i urządzanych przez siebie 
imprez.

W niedzielę, dnia 7 sierpnia od­
będzie się właśnie Dzień Skarbu 
Jedności Narodowej. Będzie to 
wesoła zabawa ogrodowa z której 
dochód jest przeznaczony na 
wspomniane wyżej cele.

Dzień Skarbu Jedności Narodo­
wej odbędzie się w orgodzie Elm 
Tree Grove, 6543 W. Irving Park 
Road.

a
ARESZTOWANI PRZEZ FBI. Agenci FBI aresztowali na przed­
mieściu Cleveland, Ohio, małżonków Johna i Henriette Siemer, 
oskarżonych o sprzeniewierzenie sumy $93,780 w banku w Staten 
Isląnd, N. Y, Małżonkowie Siemer wraz z trojgiem dzieci zamie­
szkali na przedmieściu Cleveland pod przybranym nazwiskiem 
MacTavish, pofarbowali sobie włosy, a on nadto zapuścił sobie 
Wąsy. Henrietta Siemer została jednak rozpoznana przez jednego 
vuf’rn w’ na Podstawie fotografii z prasy, który też powiadomił 
łBi. FBI poszukiwało Siemierów od 10 miesięcy.

★ PRACA ŻEŃSKI |* PRACA ŻEŃSKA

CASHIER
We have an opening in our cafeteria for a cashier.

Part time—9 to 3:30 P. M.

Some experience preferred. •

One meal and uniform furnished.

Montgomery Ward & Company
618 West Chicago Avenue

OPERATOREK DO SZYCIA 
NA POWER MACHINE 

Najwyższa zapłata. 
Na pełen czas. Stała praca. 

Wszystkie benefity. 
WHEELER CO. 

224 W. Huron Street 
Superior 7-1157

★ PRACA MFSKA

BAKERS
NIGHT WORK 
EXPERIENCED

Start at $1.911/2C Per hour 
Plus Night Rate 

Many Employe Benefits
Apply

1000 Crosby Street
G00 W. 1000 N.

NATIONAL 
TEA CO.
TECHNICIAN 

Hospital Laboratory.
A. S. C. P. New 

100-Bed Hospital, 
Central Illinois.

Excellent salary and advancement 
Write to Administrator

Abraham Lincoln 
Memorial Hospital 
LINCOLN, ILLINOIS

POTRZEBA cieśli. Telefonować od 
7ej wieczorem WAlbrook 5-5168.

BUS DRIVERS 
WANTED

EXP’D__ STEADY WORK
FOR SUBURBAN ROUTES 

TO THE LOOP

AMERICAN COACH CO.
8444 Niles Center Road — Skokie

AUTO MECHANIC
Must be experienced 

Old established 
G. M. Dealer.

Mr. Stach SO 8-9060

BEEF SKINNER 1 SPLITTER 
Doświadczonego

Chętnego do zamieszkania w Rockford. 
Ill. Ładne miasto z polską dzielnicą, 

świetna sposobność.

Telefonować HAymraket 1-6243

SILK SCREEN 
OPERATORA

Doświadczonego w wyrobie 
silk screen; dobra zapłata.— 
Darmowy plan ubezpieczenio­
wy, płatne wakacje i święta, 
inne benefity.

Mr. Lenard

REliance 5-5252

WOODWORKER
BENCH WORK

Experience with hand tools 
for sanding and scraping (not 
cabinet). Steady work, bonus 
plan, good benefits.

Eugene Dietzgen Co.
954 W. Fullerton
Lincoln 9-0200

PLASTIC 
MOLD MAKER
Wymagane 5 lat doświadcze­
nia na plastic molds, znako­
mite warunki pracy, dobra po­
czątkowa zapłata, wiele kom- 
panijnych benefitów, firma na 
pół-zach. stronie. Skontaktuj­
cie się dzisiaj z Mr. Lenard.

REliance 5-5252
POTRZEBA PIEKARZA

Najwyższa Zapłata.
Odpowiedzialnego — Musi Być 

zrównoważony i trzeźwy.
7604 W. IRVING PARK RD.

GLAdstone 3-7155
OPTICIAN

Expd. in making parabolic and 
elliptical mjrrors.

Call IRVING 8-0843, 
Karl Lambrecht. 

4318 No. Lincoln Ave.

Potrzeba 
KOBIET 
20 do 50

Lekka fabryczna praca 
Sezonowa praca •

Początkowa rata $1.21 
za godzinę

40 godzinny tydzień
Przyjdźcie gotowe 

do zajęcia 
pracy NATYCHMIAST

2000 S. Western Ave.

POTRZEBA kobiety do pomocy 
w pracy domowej, w katolickim 
probostwie na północnej stronie, 
bez prania i gatowania, 5 dniowy 
tydizień, odchodzić, musi mówić 
po angielsku. Lincoln 9-3453.

IDEALLY LOCATED FOR 
WEST OR NORTHWEST 

SIDE RESIDENT 
CLERK - TYPIST 

Clerk for perpetual inventory 
and billing, Pleasant air con­
ditioned office. Free insur­
ance benefits. Paid Vacation. 

See Miss Wied.
MORGAN 

MOTOR CO. 
1250 W. Washington Blvd.

NEED MONEY?
Represent AVON Cosmetics in 
your neighborhood—PART TIME. 
We train you to earn $2 to $3 per 
hour. Call

Western Suburbs 
EUclid 6-9051 

Chicago—RAndolph 6-7867

POTRZEBA KOBIET 
18—35 

Lekka “assembly” praca i pako­
wanie. Dobra zapłata na początek. 
Stała praca. Płatne święta, bez­
płatna hospitalizacja.

DO-RAY LAMP CO. 
1466 South Michigan Ave.

POTRZEBA doświadczonej ku­
charki, miejskie referencje, lekka 
praca domowa, bez prania, bez 
ciężkiego sprzątania, na pozosta­
nie, $45 tygodniowo, prywatny po­
kój i łazienka, WEllington 5-7111.

POTRZEBA kobiet do sprzątania 
wieczorami. Stała praca, dobra 
zapłata. Zgłoszenia do Illinois 
Athletic Club, 112 So. Michigan 
Ave., w tyle, po 7 wieczorem.

IMMEDIATE OPENING FOR
BILLER-TYPIST

EXPERIENCED
For Auto Agency. Air Conditioned 
office. Life Insurance and Blue 

Cross benefits.
40 Hour Week.

Excellent starting salary 
Unlimited Opportunity for Right 

Party
Good Transportation 
PHONE MR. QUIST 
DElaware 7-4321

GENERAL OFFICE WORK.
Young woman; employe benefits; 
good working conditions. — Phone 
office manager, superior 7-4650.

Lekka Assembly Praca, Nocami
Lekka fabryczna praca, assem­
bling, testing, etc., doświadczenie 
nie konieczne, stała praca, czyste 
i przyjemne otoczenie, darmo ka­
wa i możliwości nowoczesnego air 
conditioned lunch room, 10% no­
cny bonus, okresowy wzrost za­
płaty, godziny 3:30 popołudniu do 
12 w nocy.

Zgłoszenia osobiste do
AEROSOL RESEARCH CO.

743 Circle Avenue
Forest Park, Illinois.

Convenient Transportation 
A Nice Place to Work

Has Immediate Opening For

BILLER-TYPIST
With experience on I. B. M. 
Electromatic Machine. Good 
starting salary with progres­
sive increases.

5 day, 40 hour week.

PYOTT FOUNDRY 
& MACHINE CO.

328 N. Sangamon. MO 6-0294.

Immediate opening for 
STENOGRAPHER 

Who is willing to work. We are 
now Northwest. South company 
will soon relocate to 40th and 
Wentworth Ave. Permanent posi­
tion. Call Mr. Somers.

HUmboldt 9-0606

★ KONTRAKTORZY
Uwaga Właściciele Posiadłości 

Dajcie nam do wykonania swe 
przeróbki, a oszczędzicie pienią­
dze Wykonujemy krycie werand 
tuckpointing, rynny Także wszel­
kie prace ciesielskie, naprawy ko­
minów i fundamenty. Bezpłatne 
obliczenia.

SPaulding 2-2076

★ Elektryczne Roboty
KLOREK Electric 1141 Belmom 
Ave., Licensed METER WIRING 
Naprawy i przeróbki, WEllington 
5-2601
240 VOLTS 100 Amp. Service bę­
dzie was kosztować tylko $55.00, 
bez żadnej wpłaty. J. Diakun, li­
cencjonowany elektrotechnik, 2415 
W. Walton, HUmboldt 9-2012—EV­
erglade 4-7436.

HATCH BASINS
W nagłych wypadkach obsługuje­
my ścieki kanałowe i rury 24 go- 
Iziny na dobę A! bany 2-3464

★ FUGOWANIE_ _ _ _ _ _ _
FUGOWANIE, naprawa i czysz­
czenie budynków kwasem, kalko­
wanie okien, także roboty tanio 
teraz Obliczenia darmo. Rataj- 
czyk-Ratke. Tel. SPaulding 2-7503. 
Można dzwonić w niedzielę.

★ TUCK POINTING
“ TUCKPOINTING ”, kalkowanie 
okien, przebudowy kominów, usu­
wanie cornices, czyszczenie parą i 
mycie kwasem, szurowanie pias­
kiem, bezpłatne kosztorysy, w peł­
ni ubezpieczony, Bronisław Ko­
pacz, BR. 8-3464.

★ ZIEMIA
CZARNA ziemia, 10 buszli $3 50, 
20 buszli $5.50. Bishop 7-4654.

★ RZECZY DOMOWE

* DOMY
Near Chicago and Kedzie Brick 
Two Flats, 6 & 6, on one half back 
lots. Clean in first class condition 
Tile bathrooms, floor and wall. — 
New automatic oil hot water heat. 
Inclosed rear porches. Good high 
basement. Two car brick garage. 
Price $17,500. Good terms.

CHAS. H. SERUM
3301 W. Chicago Ave.

Tel. VAn Buren 6-7000.

OTWARTY do obejrzenia 1-5 pop. 
2538 S. Kedvale Ave. Murowany 
bungalow, 5 dużych pokoi, słone­
czna weranda, automatycznie ole­
jem gorącą wodą ogrzewany, ta- 
felkowa kuchnia, szafki i łazien­
ka, garaż na 2 auta.
2x4 POKOJOWE mieszkania, Isze 
piętro gazem ogrzewane, bezment 
i garaż. Bardzo umiarkowanie.— 
2627 W. 23ci Place. Bishop 7-0059.

DLA POLSKIEGO KUPCA.
14 letni dochodowy murowany 
bungalow na ślicznie “landscaped” 
% akra ziemi Nowoczesne 5 po­
koi i 3 pokojowe mieszkanie na 
poddaszu. Murowany garaż na 2 
auta. Blisko Ridgeland, 8 mil na 
południe od Cermak Rd. $24,900. 
SELLS, 5702 W. Cermak Rd. — 
Bishop 2-1490.
7 Pokojowa, murowana rezydencja 
Master Sypialnie, olejem gorącą 
wodą ogrzew., 50 stóp parcela, 
tafelkowa kuchnia, murowany ga­
raż na 3 auta, 26 i Lawndale — 
$15,900 lub oferta, wpłaty $4,000. 
Svoboda, 3739 W. 26th, LAwndale 
1-7038.
BY OWNER — 3 bedroom Brick 
Georgian Residence. Wall to wall 
Carpeting; Venetian Blinds; Com­
bination storms and screens Full 
basement; Hot Air Gas Heat. — 
Beautiful lawn and garden. Vici­
nity Pulaski Rd. & 87th St. (in 
Chicago) Near transportation and 
schools. Call after 5 P. M. REliance 
5-3485.

ELEKTRYCZNE 
REFRIGERATORS ....... $39.50

Białe Piece Gazowe _......... $29.50
Maszyny do Prania .... $29.50 
HUDSON’S. 1037 Milwaukee Ave

★ PIECE
MOORE Gazowy “Space” Ogrze­
wacz. — 2312 N. Major Ave. — 
NAtional 2-0384.

★ INTERESY
EXCELLENT BUY 

SPORTING GOODS—rTOYS—HOBBIES’ 
Retail. Well est. bus. Located in ex­
cellent N. W. side shopping area. 
Widow must sei. Complete stock and 
fixtures. Price approx. $15,000, sub­
ject to inventory cost.

WHeaton 8-5435_______
SKLEP konfekcyjny, wyrobiony 
przez 50 lat interes, telefonować 
CAnal 6-4975, po informacje.

Sklep z Żywnością, $2,500 
$50 czynsz, mieszkanie, . blisko 
katolickiej szkoły i kościoła, $1,250 
wpłaty, wprowadźcie się.
Mr. Pulaski STewart 3-3993
RESTAURACJA NA SPRZEDAŻ. 
40 miejsc siedzących, prosperują­
cy interes, przynoszący dochód, 
sprzedaję z powodu innych intere­
sów, nie zaniechajcie tego, bo to 
zyskowny interes.

MRS SCHRANK, 
1011 Burlington, 

Downers Grove 3040 
po umówienie się.

Sklep z Towarami Żelaznymi
i Farbami

Dobra handlowa dzielnica 
Cena $6,500 komplet 

John Burke STeward 3-3993
ILLINOIS

MOTEL—8 units under construction 
on Hwys. 34 and 92: 2 miles west of 
Mendota, Ill, Priced right for quick 
sale to settle estate. Ready for occu­
pancy August 15. Ideal location. Call 
owner. Paul R. Howell. Mendota 8324.

Mendota, Illinois

VICINITY HALSTED 
& MARQUETTE 

Combination package, liquor sto/e 
and bar. Es.ablished over 20 y ■ • 
A trtving profitable business, . .- 
ling ąccount of illness of owner. 
Will sell reasonably — ENglewood 
4-0999. Come and see this buy — 
located 6704 S. Halsted.
ZAKŁAD czyszczenia, znakomita 
okazja, wyrobiony przez 20 lat, za 
gotówkę i bez dostawy, znakomity 
odbyt, przechodni narożnik. Cena 
umiarkowana na szybką sprzedaż. 
Dickens 2-7275. _________ _

TAWERNA NA SPRZEDAŻ
Muszę sprzedać ze stratą z powo­
du choroby. Właściciel przerabia 
mieszkalne pokoje od tyłu. Interes 
idący. Musicie zobaczyć, aby oce­
nić. Telefon do właściciela

* Domy Poza Chicago
HAMMOND

Reasonable for cash, 75 ft fron­
tage, brick flat and frame house. 
Muenich’s addition, Hammond, 
Indiana. — 5253 Ann Street. Call 
WEstmore 1-4605. — Sale by 
owner.

COMPLETELY DECORATED
3 BEDROOM RANCH TYPE HOME 

Radiant hot water heat; plastered 
walls; attic; garage; 100x200 ft. lot; 
Complete price $19,500.

Take Edens Hwy. North to County- 
Line Road, and Drive One Mile West, 
1920 Maplewood, Blenbrook. Subdivi­
sion of Northbrook.

SALESMAN ON PREMISES 
ALL DAY SUNDAY 

FISHER CONSTRUCTION 
NEwcastle 1-5677 ROdney 3-1151

OAK LAWN area—6 rm. brk. Georg. 
Tile bath, 3 Ig. bdrms., cab. kit., 20x 
11 liv. room, full bsmt., 2 car gar., 
side, drive, fenced, beau. Idscp., shade, 
fruit trees and berries, alum, storms, 
scrns., f. a. ht., city water, gas, sewers. 
Close to everyhtihg. Owner anxious to 
sell, illness. Reasonable.
5424 W. Franklin GArden 2-4998

* DOMY Z INTERESEM
DOBRY DOCHODOWY BUDYNEK 

W GAGE PARK.
2 piętrowy drewniany, wyrobiona gro- 
sernia z 5 pokojowym mieszkaniem 
w tyle na Iszym. 5 pokojowe mieszka­
nie na górze, pełny bezment. furnesem 
ogrzewane Isze piętro, oba automatycz­
nie gorącą wodą ogrzew., murowany 
garaż na 2 auta, do objęcia 2gie piętro, 
przez właściciela. 2252 W. 54th Place, 
umiarkowanie. Zgłoszenia w każdym 
czasie na 2-gim piętrze.

29th i Throop Street
Skład i 2-4 pokoj. mieszkania, 
drewniany garaż na 2 auta, ogrze­
wany gorącą wodą, ogrzewane gay 
zem. Sprzedam grosernię i budy­
nek lub tylko sam interes, z po­
wodu choroby.

* CHCE KUPIĆ DOM
. HAMMOND

Wanted — Two 4 room houses. 
Close to Gary or Hobart. Indi"'.- 
Call 5253 Ann St.. Hommond. Ir i. 
WEstmore 1-4605.
’RIDE’S SUBURBAN DREAM 

HOME - - Grnished $15,000.
Just -ing wedding presents and 
set «p Housekeeping. 4 Room 
Frame expandable, lot 80x148. — 
Oil forced air heat. 2 car garage, 
Nice neighborhood.

KAY ROTH 
3316 W. 95th — Evergreen Park 

GArden 2-2240
WE ARE in need of 3 and 4 bedroom 
homes. Bellwood vicinity preferred. 
Please call Linden 4-2304 or FHmor 
4-3651 and list your property with us,

AS1RCO REAL ESTATE y 
423 La Grange Rd.

Bellwood, HL

★ 00 WYNAJĘCIA

SYMBOL ZBIÓRKI NA WALKE 
PODLIO. — Kathy Doyle, lat 2 z 
Sayreville. N. J. została wybrana 
jako symbol w zbiórce na fundusz 
walki z polio im. siostry Elizabeth 
Kenny na rok 1955. Dziewczynka 
zapadła na polio w 1954 roku i 
przeszła kurację w szpitalu w 
Jersey City, N. J„ a obecnie może 
już chodzić o kulach.

TOWNHALL 3-9671 FOR POLISH BUSINESS
CirT.er building: 5405 Higgins Ave. cor. 
' M. ikee Equipped for air-con- 

! d'" ->lt g Fine for ladies ready-to- 
: .ucing salon, currency ex- 

I c me. Shipping center for surround­
ing 3u’jl> •». SAg. 1-2868 or write— 
DELFOSSE 1627 East 84th Street. 
Phone or vriten inquiries desired.

4 POKOJE umeblowane. Tylko 
dla kobiety. Może być małe dziec­
ko. $5 tygodniowo, GRaceland 2- 
3686.

* ROZMAITE
SAVE A 1.1 E SAFETY BELTS

Sold ’> d Installed 
*, by

A & O GLXSfe
5353 M I ■ aukee Avenue

ROdney 3-6840.
FOR SALE BY OWNER

15 stools, 30 foot 4 tier, steel shelv­
ing, 12 case dry cooler, 18 lbs san­
itary, computing scale. Silex gas 
coffee maker. Standard comput­
ing scale, 2 Moore’s Automatic 
gas room heaters. Bargain, Must 
sell, need room.

FUlton 8-0148
FOR SALE

INFRA RED OVEN: Length 22 ft., 
width 28 in. 40-1000 watt lamps, 
exhaust fan and switches. U/L ap­
proved. Asbestos belt, variable 
speed drive. Suitable for floor and 
ceiling mount.
HOGAN BROS., Kansas City, Mo.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 25-GO LIPCA (JULY), 19558

Nr.112-*15“°

lIABELL.

w Każdą Sobotę

PEKAO TRADING CORPORATION
Dept. DZ

w 
się

1 mi pytania, jakie ma zamiar 
postawie D’Arco, a więc: Jak 
długo był aldermanem? Czy 
dostaje pensje w firmie ubez­
pieczeniowej Anco, Inc., któ­
rej jest prezesem i która mie­
ści się pnr. 100 N. La Salle? 
Czy w wardzie jego są naga­
niacze, którzy namawiają do 
składania kontrybucyj poli­
tycznych? Czy jego klijenci u- 
bezieczeniowi rekrutują się 
przeważnie z 1 wardy? Czy 
złożył on zeznanie podatkowe 
w 1954 roku? ,

Sędzia Campbell powie­
dział, że nie chciałby niekogo 
pozbawiać przywileju wyni­
kającego z konstytucji, ale z 
drugiej strony nie może poz­
wolić, ażeby znaczenie ławy 
przysięgłych zostało przekreś­
lone. Sprawa ta została odro­
czona do poniedziałku.

VNtV-

Cl ACOVlEN#ł«

Stow, odroczyło się na czas 
wakacyjny.

Nowe sprawy. Szeroko oma­
wiano różne sprawy dotyczące 
dobra naszej organizacji ZNP., 
a także omawiane były pewne 
wnioski do Izby Sejmowej. 
Wśród tych była prośba wice­
prezeski, pny. M. L. Gierut do 
posłów, ażeby pamiętali przy 
podziale 21 centów o funduszu 
inwalidzkim, który z każdym 
rokiem okazuje się więcej po­
trzebujący, ponieważ wetera­
ni się starzeją i lista potrzebu­
jących wzrasta, co wykazują 
cyfry ostatniego sprawozdania 
na Walny Zjazd, który odbył 
się tu w Chicago.
Indorsacja

Gmina jednogłośnie indor- 
sowała na urzędy następują­
cych: sędziego B. F. Gunthera 
na Cenzora ZNP.; mec. K. 
Rozmarka na Prezesa; Dr. S. 
Lisowskiego na Wicepr., p. F. 
Dymek na Wicepr.; prez. Gm. 
143-ej p. A. E. Seredę na Sekr. 
Jen.; p. J. Rychlickiego na 
Skarbnika; długoletnią wice­
pr. Gm. 143-ej i obecną komi- 
sarkę pnę. Marię L. Gierut na 
Komisarkę Okr. 12-go i sekr. 
Gm. p. S. W. Józefiak na Ko­
misarza Okr. 12-go ZNP. Po 
załatwieniu mniej ważnych 
spraw na odpowiedni wniosek 
prez. A. E. Sereda odroczył po­
siedzenie na czas wakacyjny 
do poniedziałku dnia 3-go paź­
dziernika. Antoni E. Sereda, 
prezes; Maria L. Gierut, ko- 
resp.

Kawa 
Herbata 
Kakao 
Pieprz

GŁÓWNEGO BIURA LUB
Staudacher & Ratkę, 

1650 W. 48th St.
Tarasiewicz A., 

5047 S. Ashland Ave.
Weiss Travel Bureau, 

644 W. North Ave.
EVANSTON, ILL.:

Pelz & Co., 1805 Dempster St.

biet z dzielną i zasłużoną w 
pracy narodowej i związkowej 
wiceprezeską Franciszką Dy­
mek na czele. Powiększyły 
się szeregi kobiet w Związku. 
Powiększyły się również licz­
by młodzieży co jest ściśle 
związane z pracą kobiet. Pra­
ca narodowa, społeczna, kul­
turalna, dobroczynna, jak rów­
nież gospodarcza jak imprezy 
dochodowe — wszystko to 
przeważnie wykonują kobie­
ty, które są twórczym czyn­
nikiem w życiu Z. N. P. Za 
akcję Wydziału Kobiet oraz 
za energiczną działalność kie­
rowniczki wiceprezeski Dy­
mek — składamy im serdecz­
ne podziękowanie.

Korzystając również z wy­
miany zdań zarówno o ideo­
wym stanowisku jak i odpo­
wiedniej gospodarce ZNP — 
indorsujemy i polecamy uwa­
dze wysokiej Izbie Sejmowej 
na najważniejsze urzędy—za

W swoim przemówieniu Mc­
Leod chwalił stan Illinois, któ­
ry znalazł się na drugim z 
kolei miejscu wśród stanów, 
jeśli chodzi o ilość wystawio­
nych gwarancyj. W stanie tym 
wystawiono 6,354 gwarancyj. 
Pierwsze miejsce zajmuje stan 
New York z 11,480 podpisa- 
naymi gwarancjami, a trzecie 
Kalifornia z 4,123.

Wspomniane prawo, Refu­
gee Relief Act przewiduje 
przyjazd od Stanów Zjedno­
czonych około 200,000, dotych­
czas jednak pomimo, że jest 
ono w mocy już przeszło dwa 
lata, zdołała przyjechać do 
Stanów stosunkowo nieliczna 
gromadka, pomimo wielu ty­
sięcy ochotników na przy­
jazd. Z tego wzgędu zarówno 
samo prawo, jak i jego wyko­
nawca McLeod byli poddawa­
ni ostrej kytyce, że są zbyt 
regoystyczni i utrudiają wy­
konanie tego prawa obostrze­
niem formalności. W szczegól­
ności zarzucano McLeod, że 
on personalnie jest przeciwni­
kiem liberalnizacji prawa.

Na tle działalności McLeod 
powstał konflikt pomiędzy 
nim a Edwardem Corsi, rze­
czoznawcą spraw migracyj­
nych w departamencie Stanu. 
W. rezultacie tego konfliktu 
Corsi został zwolniony ze swe­
go stanowiska. Corsi oskarżył 
McLeod, że blokuje wykona­
nie tego prawa.

pracę i oddane zasługi ideowe 
i gospodarcze następujące 
osoby:

Na cenzora ZNP — sędzie­
go B. F. Gunthera; na preze­
sa ZNP — mec. Karola Roz­
marka ; na wiceprezeskę — p. 
Franciszkę Dymek; na wice­
prezesa — Dr. Stefana Lisow­
skiego; na skarbnika — Jó­
zefa Rychlickiego z Detroit; 
na lekarza naczelnego ZNP dr. 
W. Sadlek.

Jako posłowie i posłanki z 
trzech stanów — zapewniamy 
Brać związkową, że na Sejm 
32-gi, Sejm Roku Jubileuszo­
wego pojedziemy i w obradach 
kierować się będziemy jedy­
nie dobrem dla naszej wielkiej 
ojczyzny Stanów Zjednoczo­
nych, Polski, Polonii i Związ­
ku Narodowego Polskiego.

Niech żyją Stany Zjedno­
czone! Niech żyje Polska! 
Niech żyje Związek Naro­
dowy Polski!
Franciszek Jendryaszek— 

Gm. 34; Katarzyna Buczek- 
Węgrzyn, Gm. 87; Filip L. 
Turbak, Gm. 3; Michał Pasek, 
Gm. 125; Stanisław J. Ko­
strzewa, Gm. 75.

zamieszkały pnr. 736 W. 47 ul. 
Jechał on z szybkością około 
20 mil na godzinę i gdy zoba­
czył, że autobus zatrzymał się 
na narożniku w drugiej linii, 
usiłował zatrzymać trok, jed­
nak przekonał się że hamulce 
nie działają należycie i ude­
rzył w stojący autobus i posu­
nął go o 10 stóp. Pasażerowie 
stojący w autobusie, poprze­
wracali się i cztery osoby zo­
stały poturbowane tak, że pre- 
wieziono ich do szpitala South 
town a sześć innych osob do­
znało potłuczeń. Policja wrę­
czyła Ray mandat karny za 
jazdę trokiem z wadliwymi 
hamulcami i musiał on zapła­
cie $3. grzywny i $3. kosztów.

SŁUCHAJCIE

PROGRAMU 
RADIOWEGO

KAZIMIERZA 
IWANICKIEGO

niedzielę 30 1 31<o
Uwertura “Fledermaus” 
“Karnawał
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1587 W. Ogden. MO 6-3733 

1425 Wilson. LO 1-9280 
2003 W. Lawrene* SU 4-7241

Biblioteka Z. N. P. 
Będzie Zamknięta 
Na Dwa Tygodnie

Zawiadamia się tych 
wszystkich, którzy korzy­
stają z wypożyczalni ksią­
żek i czytelni Biblioteki 
Związku Narodowego Pol­
skiego, że z powodu wa­
kacji bibliotekarza — Bi­
blioteka będzie zamknięta 
przez okres 2-ch tygodni od 
dnia 25-go lipca do 7-go 
sierpnia, b.r. włącznie.

FRANCISZKA DYMEK,
Wiceprezeska Z.N.P., 

Przewodnicząca Wydziału 
Oświaty Z.N.P.

Kierowcy troków i autobu­
sów nie mają łatwego życia 
gdyż muszą prowadzić swe sa­
mochody w dużym ruchu ko­
łowym w mieście, nie mając 
możności przystawać przy 
chodnikach dla wyładowania 
towaroów lub pasażerów.

Rozwoziciel mleka mleczar­
ni Bowman Frank J. Widmar, 
liczący lat 43, z pnr. 5942 Wal­
ton, rozwoził mleko i gdy miał 
zatrzymać się przed składem 
Walgreena, u zbiegu 47 ul. i 
Ashland, przekonał się, że nie 
ma miejsca na zaparkowanie 
troku przy chodniku. Było tyl­
ko wolne miejsce dla autobu­
su, który przy staje na narożni­
ku dla wysadzenia i zabrania 
pasażerów. Widmar nie chcąc 
zatrzymać się w drugiej linii, 
przy zaparkowanych samo­
chodach, aby nie tamować ru­
chu, wjechał w miejsce prze­
znaczone dla autobusów i 
przystanął, aby dostawić mle­
ko.

W tym czasie nadjeżdżał 
przeładowany autobus miej­
ski, prowadzony przez kierow­
cę John J. Joyce, liczącego lat 
50, z pnr. 7932 Elizabeth który 
pracuje w CTA od 28 lat. Kie­
rowca autobusu zobaczywszy 
że trok zajął miejsce przy chód 
niku na przystanku, zmuszony 
był autobus zatrzymać przy 
troku, dalej od chodnika, aby 
wysadzić pasażerów.

W tym czasie z tyłu autobu­
su jechał trokiem, “Acme Bar­
rel Co.”, z pnr. 2300 W. 13 ul., 
Thomas Ray, liczący lat 24, 
który jest kierowca od 7 lat,

Po Dłuższych Upałach 
w Niedzielę Było 
Przyjemnie

Po sobotnich deszczach 
niedzielę, nieco ochłodziło 
ponieważ najwyższa tempe­
ratura doszła do 80 stopni, o 
godzinie 3ej po południu i by­
ło znacznie mniej wilgoci w 
powietrzu.

Mieszkańcy miasta po osta­
tnich upałach doznali ulgi. — 
Prorok od pogody zapowiada, 
że dziś nieznacznie pociepleje 
i najwyższa temperatura doj­
dzie - do 85 stopni, a w nocy 
spadnie poniżej 70 stopni.

Na skutek przyjemnego 
dnia zwiększyła się frekwen­
cja w rezerwatach leśnych, 
ponieważ było tam około 225,- 
000 wycieczkowiczów, a frek­
wencja na plażach nieznacz­
nie spadła. Temperatura wody 
w jeziorze była idealna do 
pływania i był lekki wiatr na 
jeziorze tak, że zaroiło się od 
łodzi różnego rodzaju.

Przedstawiciel departamen­
tu Stanu przemawiając wczo­
raj w Chicago apelował do o- 
bywateli Illinois i innych sta­
nów środkowego zachodu, by 
podpisywali więcej gwaran­
cyj pracy i mieszkania dla u- 
chodźców w Europie i w ten 
sposób umożliwili im przy­
jazd do Stanów. Apel taki wy­
powiedział Scott McLeod, ad­
ministrator programu sprowa­
dzania uchodźców do USA w 
Departamencie stanu, który 
przemawiał na dorocznym 
pikniku American Aid Society 
w Riverview Parku. Jest to 
krajowa organizacja Amery­
kanów, niemieckiego pocho­
dzenia, która stawia sobie za 
zadanie pomoc uchodźcom.

McLeod oświadczył, że aże­
by specjalny bil imigracyjny, 
który kończy się w 1956 roku 
mógł być wykorzystany, po­
trzeba więcej sponsorów. Po­
dał on, że na podstawie tego 
prawa przyjechało dotychczas 
do Stanów Zjednoczonych o- 
koko 40,000, ale przeszło 141,- 
000 czeka jeszcze na sponso­
rów. Prawo to bowiem zezwa­
la na wydanie wizy tym tylko 
uchodźcom, który odpowiada­
jąc innym wymogom ustawy 
także posiadają sponsora, któ­
ry zagwarantował pracę i 
mieszkanie. Bez tej gwarancji 
żaden uchodźca nie może o- 
trzymać wizy, a tym samym 
przyjechać do USA.
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1635 W. 47th, YArds 7-449»
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Wypadek Ten Miał Miejsce u Zbiegu 47 Ul, 
i Ashland i 11 Osób Zostało 

Poturbowanych

od 1-ej do 2-ej 

ZE STACJI

W. O. P. A.
1490 kc. FM-102 3 MC

Nowy Profesor 
Uniwersytetu Chicago

Nadzwyczajny profesor 
psychiatrii na Uniwersytecie 
Minnesota, dr. Knight Aldrich 
został mianowany profesorem 
psychiatrii i przewodniczą­
cym oddziału psychiatrii na 
wydziale medecyny Uniwersy­
tetu Chicago.

Dr. Aldrich jest graduan- 
tem Uniwersytetu Northwest­
ern, z 1940 rokn i odbył on 
praktykę lekarską w szpitalu 
powiatowym. Jest on autorem 
książki “Psychiatria dla leka­
rza domowego”.

SŁUCHAJCIE CODZIENNIE
PROGRAMÓW 
RADIOWYCH 

które prowadzi

25 Broad Street
ZAMÓWIENIA KIERUJCIE DO
CHICAGO. ILL.:

Bogucki W.. 1239 N. Ashland Ave. 
Cabańskl K., 1147 N. Ashland Ave. 
Kostrubała J„ 2032 W. Cermak Rd. 
Kuczewski T.»

4035 S. Richmond St.
Matuszczak R., z

1143 Milwaukee Ave.

Illinois Na Drugim Miejscu Co Do Ilości Pod­
pisanych Gwarancyj

Polonii Amerykańskiej, na 
■ czele którego stoi prezes Ka­

rol Rozmarek. Za pracę jego, 
, za energię w Jego zbożnym 
• dziele obrony praw Polski na 

forum międzynarodowym, a 
szczególnie na forum politycz­
nym Ameryki, składamy mu 
uznanie i podziękowanie. Wy­
powiadamy się za najszczer­
szym poparciem tej pracy i 
pragniemy, aby to nasze uzna­
nie było dla niego zachętą do 
dalszej akcji w obronie'spraw 
polskich.

Gorąco przywiązani do na- 
i szej organizacji Związku Na­
rodowego Polskiego, który za­
wsze przodował we wszystkich 

I sprawach narodowych, spo­
łecznych, kulturalnych, poli­
tycznych i dobroczynnych, zo­
bowiązujemy się dołożyć wszy­
stkich sił aby Sejm 32-gi od­
byty w Roku Jubileuszowym 
— był jaknaj bardziej twór­
czym, jak najbardziej zwar­
tym i manifestycyjnym w 
podtrzymaniu pięknej prze­
szłości historycznej, przepro­
wadzając takie uchwały, aby 
prace ideowe ZNP, zapocząt­
kowane 75 lat temu, dalej mu 
przyświecały dla dobra Sta­
nów Zjednoczónych, Polski i 
Polonii.

Dzięki wprowadzonemu w 
ostatnich kilkunastu latach 
systemowi ,w ZNP — jest on 
dziś potęgą, równającą się z 
największymi tego rodzaju 
organizacjami w Stanach Zje- 
dpoczonych. Jego bardzo wy- 

> • ent młodzieży, impo- 
• ini i obcym. Zasoby 
.e i finansowe wyno­

szą 75 milionów dolarów.
Powyżej przytoczone cyfry 

najlepiej świadczą o doskona­
lej gospodarce. Składamy ser­
deczne podziękowanie preze­
sowi Karolowi Rozmarkowi, 
jak i Zarządowi, który z pre­
zesem Rozmarkiem współpra­
cował.

Wyrażamy podziękowanie 
cenzorowi B. F. Guntherowi, 
za jego okazaną dla Kolegium 
Związkowego pracę, które by­
ło i jest naszą chlubą i sym­
bolem. Wprowadzenie koedu- 

zapewnia wykształcenie 
" ewno synom jak córkom 

u,zkowców. Kolegium 
[Związkowe dorównuje naj­
lepszym tego rodzaju uczel­
niom w całym kraju.

W ostatnim czteroleciu u- 
jawniła się również bardzo 
dodatnio praca Wydziału Ko-

Symfoniczne
Koncerty w Grant Pk.

We środę, 27 lipce:—Uwertura 
“te Corsair” Berlioza; “Siódma 
Symfonia” Bethoven’a; koncert 
skrzypcowy Brahms'a (solistą Os­
car Szumski,); Toccata i Fuga D- 
min. Bach-Stokowskiego.

W piątek, 29 lipca: — Uwer­
tura “Amelia goes to bali” Me- 
notti’ego. Druga symfonia Rach­
maninowa;
Mendelsohn’s 
Szumski); 3 
Coplanda.

W sobotę i 
lipca:
Strausa; “Karnawał zwierząt” 
Saint-Saens’a (soliści V. Appleton 
i M. Field, “Noc na łysej górze” 
Musorgskiego; “Życie paryskie” 
Offenbacha; Concerto pathetique” 
Liszt-Patticon’a (soliści V. Apple­
ton i M. Field) “Symfonia Nr. 5Vz 
(dla żartu) Don Gillis’a; “Rapso­
dia Rumuńska” Enesco. Dyryguje 
Milton Katims (dyrygent Seattle 
Symphony Orchestra). Wstęp bez­
płatny. Początek o godz. 8-ej wie­
czorem.
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Cleveland Dental 
Plate Laboratory

1800 Milwaukee *»•.. HU 3-3242 
450 W. North Ave.. MI 2-0221
2326 S. Cicero OŁ 2-7263 
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koncert skrzypcowy 
i (solistą Oscar 

tańce z “Rodeo”

New York 4, N. Y.
DO MIEJSCOWYCH DEALERÓW

ROCKFORD, ILL.: 
Bondick J. (Mrs.), 146—15th Ave. 

EAST CHICAGO. IND.: 
Pioneer Realty Co., 

490? Indianapolis Blvd.
GARY. (ND.: 

Amer. Exp. & Imp. Co., 
4349 Maryland St.

Aid. D’Arco Zasłonił Się 5 Poprawką 
Zeznając o Dochodach i Podatkach

110 Posłów z 4 Okręgów Indorsowało Gunthera, 
Rozmarka, Dymek, Lisowskiego, Rychlickiego i Sadleka

Kierowcy Utrudniają 
Oczyszczanie Ulic

Policja ukarała wczoraj 
mandatami karnymi (tikieta- 
mi) 46 automobilistów za za­
parkowanie samochodów na 
ulicach, które miały być czy­
szczone i dlatego wywieszono 
tam ostrzeżenia, że z tego 
względu nie wolno tam par­
kować. Samochody te były za­
parkowane w rejonie: Hud­
son, pomiędzy Dickens i Web­
ster i Webster pomiędzy Clark 
i Cleveland.

Odpowiednie ogłoszenia o- 
strzegające, że na tych uli­
cach nie wolno parkować w 
niedzielę, były wywieszone je­
szcze w piątek, ale automobi- 
liści zignorowali te ostrzeże­
nia.

McLeod Apeluje Do Chicagowian o 
Podpisywanie Gwarancji Uchodźcom

Kazimierz Cabański, R. Ph. G.
APTEKA—PHARMACY

1147 N. Ashland Avenue Teł. SPaulding 2-2460
Blisko Division Ulicy Chicago 22. Illinois. USA

LewanoofiSh)
Od Ponledziatau do -tatko 

2:00 do 3:30 popołudniu 
W Soboto 1:30-3:00 popoł.

W każdy Piątek 10:30-3:30 wlecz 

SPECJALNA AUDYCJA 
RADIOWA Z UDZIAŁEM 

PUBLICZNOŚCI

WHFC Radiostacja WH FC 
1450 Kł.

M _? 1AJ__ _ I _ Świerzbiące, Piekące, Przepracowane|AgOC]l W QS ES Ol Cl . Bolące, Pocące Się Stopy — Polecamy 3 “ wypróbowane Dwa Proszki
BOROCYL FOOT BATH i OXINE

Wykąp nogi w proszku Borocyl. po wyduszeniu, natrzyj proszkiem Oxine. 
Ulga niezawodna. Do nabycia w aptekach
BOROCYL CO, 1241 NO. ASHLAND AVENUE. Telefon AVeaue J-4L54

Liczne Ofiary 
Wypadków 
Samochodowych
Szczególnie Dużo 
Ginie Młodzieży
Tegoroczny absolwent szko­

ły Parker High, James McCor­
mick, lat 19 syn policjanta, 
zamieszkały pnr. 8029 Ellie zo­
stał wczoraj zabity, gdy samo­
chód w którym jechał rozbił 
się o wiadukt przy 79 ulicy i 
Wallace. Dwaj jadący w tym 
samym samochodzie koledzy 
zabitego, James Nolan, lat 19, 
kierowca samochodu i Tho­
mas Kenney, lat 19 zostali za­
brani do szpitala. Kenny jest 
w stanie bardzo ciężkim.

Dorothy Lindsley, lat 55, 
2147 W. 114 ulica została zabi­
ta przy zderzeniu samochodów 
na szosie nr. 72 i Barrington 
rd. Jej mąż, Allen został za­
brany do szpitala. Samochód, 
w którym jechali małżonko­
wie Lindsley został uderzony 
w bok przez samochód prowa­
dzony przez Eugene Warfield, 
lat 17 z Maywood.

Kobieta, która została w. so­
botę zabita przy zderzeniu sa­
mochodów na drodze nr. 41 o 
trzy mile od Hammond zosta­
ła rozpoznana jako Jean Cle­
ments, lat 26, Black Oak, Ind. 
Zabita jechała w samochodzie 
prowadzonym przez Stanleya 
Wagnera, lat 35, 4740 Baring 
East Chicago.

Sześciu członków gwardi na­
rodowej z rejonu Chicago zo­
stało rannych na skutek wy­
padków samochodowych, ja­
kie się zdarzyły, gdy członko­
wie gwardi wracali konwoj­
em samochodowym po dwu 
tygodniowych manewrach z 
Camp Ripley, Minn.

Najciężej ranni zostali: sier­
żant John Merrill Carter, lat 
27, 2316 Lister ave., i sierżant 
Richard Carl Lowing, lat 32, 
4310 N. Monitor. Wypadek ten 
miał miejsce w St. Cloud, 
Minn.

Wielka Ława Federalna Zwróciła Się Do Sądu, 
Ażeby Nakazał D’Arco Zeznawać

Wielka federalna ława przy- łożyła sędziemu między inny- 
sięgłych przesłuchiwała wczo­
raj aldermana John D’Arco 
(1 warda) w związku z zacho­
dzącą możliwością nieuiszcze- 
nia podatków. Aiderman D’­
Arco, jeden z członków tak 
zwanego bloku zachodniego, 
stawił się przed wielką ławą 
przysięgłych, oraz podawszy 
swoje personalia odmówił od­
powiedzi na jakiekolwiek dal­
sze pytania zasłaniając się 
piątą poprawką do konsty­
tucji i oświadczając, że zezna­
niami swoimi mógłby siebie 
obciążyć.

Ława przysięgłych zwróci­
ła się do sędziego dystrykto­
wego William CampelTa, aże­
by nakazał D’Arco odpowia­
dać na pytania. Ława przed-

Trok z Wadliwymi Hamulcami 
Uderzył w Autobus Miejski

Zamawiajcie
Z Dniem 15-go Lipca, b. r.

na
Zamówienia “DO WYBORU”

“Minimum” Zostaje Podwyższone Do $50.00 
Plus Normalna Opłata Manipulacyjna $1.00

Zamówienia kierować do:

Od Dziś Kolej North 
Shore Zaprzestała 
Obsługi

Stanowa Komisja Handlo­
wa zezwoliła kolei North 
Shore zaprzestania deficyto­
wej obsługi pasażerskiej i od 
dziś, po 52 latach kolej zasta­
nowiła bieg pociągów. Ostani 
pociąg odszedł z Chicago o go­
dzinie 12:45 w nocy i przy­
był do Waukegan o godzinie 
2:22 w nocy. Z przeciwnej 
strony ostatni pociąg wyje­
chał z Milwaukee, o godzinie 
lej w nocy i przybył do Chica­
go o godzinie 3:33 w nocy.

W związku z tym CTA uru­
chamia dodatkowe pociągi w 
godzinach o dużym ruchu z 
Evanston i Wilmette, a kolej 
North Western wprowadza o- 
siem dodatkowych pociągów 
podmiejskich.

DO POLSKI PACZKI PEKAO
PACZKI ŻYWNOŚCIOWE w cenie $8.50, $13.50, $15.00 $16.00 
40 FUNTÓW CUKRU......... $8.50 — MYDLĄ .................... $8.50
WĘGIEL, 1 tona bez dostawy $27.00, 2 tony z dostawa $60.00 
ROWERY MESKIE 1 DAMSKIE PO.........................................$35.00
NOWE MASZYNY DO SZYCIA ........................  $120.00
MATERIAŁY WŁÓKIEN. W KUPONACH. 3’/3 jarda (3 metry) 

PŁÓTNA — POPELINY — FLANELA
ZEGARKI SZWAJCARSKIE—DAMSKIE. MESKIE NA RĘKĘ 
CEMENT. 1 TONA $27.00—MEBLE. MASZYNY ROLNICZE. 
CEGŁY — DACHÓWKA ORAZ INNE MATERIAŁY — PIÓRA 
WIECZNE, POŃCZOCHY NYLONOWE. RADIA. ROWERY 
LODÓWKI ELEKTRYCZNE — MASZYNY DO PISANIA — 
WSZELKIEGO RODZAJU LEKARSTWA z recepta lub bez.

Przyjmujemy zamówienia osobiście—codziennie od lOej 
rano do lOej wieczorem, a w niędzielę i święta zamknięte

Jednogłośnie Przyjęto Rezolucję Indorsującą Na Zebraniu Posłów 
i Posłanek z Okr. 12-go, 13-go, 14-go i 15-go w Sobotę Na Wie­

czornicy w Sali Syrena
W ubiegłą sobotę w sali Syrena, pnr. 4270 S. Archer Ave., 

odbyło się zebranie Posłów i Posłanek Sejmu 32-go Z. N. P., 
jaki odbędzie się w dniach od 18-go do 23-go września w 
Minneapolis, Minn.’

Na zebranie to przybyli bardzo licznie, zapełniając salę 
po brzegi, Posłowie i Posłanki Okręgu 12-go i 13-go Z. N. P. 
z Chicago, 111., i okolicy, jak i liczne delegacje t Okręgu 14-go 
i 15-go Z. N. P. z części stanu Wisconsin i Indiana.

Z uwagą wysłuchano przemówień czołowych urzędni­
ków ZNP—Prezesa Karola Rozmarka; Wiceprezeski Fran­
ciszki Dymek i Wiceprezesa Lisowskiego. Serdecznie przy­
jęto przemówienie kandydata na skarbnika ZNP p. Józefa 
Rychlickiego z Detroit, Mich.

Mowa prezesa Rozmarka, w której wyłuszczył najważ­
niejsze punkty naszej pracy organizacyjnej, które muszą być 
omówione i załatwione na przyszłym Sejmie, była często 
przerywana żywiołowymi oklaskami, wykazując, że zebrani 
solidaryzują się z uwagami prezesa Rozmarka.
Indorsacje

Na zebraniu tym Komisja Rezolucji, do której wchodzili 
Posłowie i Posłanki: Franciszek Jendryaszek z Gm. 34; Ka­
tarzyna Buczek-Wegrzvn z Gm. 87; Filip Turbak z Gm. 3; Mi­
chał Pasek z Gm. 125 i Stanisław J. Kostrzewa z Gm. 75 ZNP, 
odczytała rezolucję, w której indorsowano na ponowny wy­
bór: Cenzora B. F. Gunthera, Prezesa Karola Rozmarka 
i Wiceprezeskę Franciszkę Dymek. Dalej indorsowano na 

. urząd wiceprezesa ZNP dr. Stefana Lisowskiego, na skarb­
nika—Józefa Rychlickiego z Detroit, Mich., i na lekarza na­
czelnego—dr. Wawrzyńca Sadlek. _

Rezolucja Odczytana przez prezesa Gm. 34, p. Franciszka 
Jendrvaszka, została przyjęta jednogłośnie a przeprowadzona 
przez sędziego Tadeusza Adesko, przewodniczącego Sejmów 
Związkowych w Cleveland. Ohio i Buffalo. N. Y. .

Sprawozdanie z przyjęcia Posłów i Posłanek Sejmu 32-go
Z. N. P. ukaże się w jutrzejszym wydaniu Dziennika ZwiązKo- 
wego.
Rezolucja

Poniżej podajemy tekst przyjętej rezolucji:

przez czas

d 15-go Lipca Do 31-go Sierpnia, 1955 r.

Gm. 143 Indorsowała Kandydatów Na 
Urzędy w Zarządzie Centr. Z. N. P.

Gunther, Rozmarek, Dymek, Lisowski, 
Sereda, Rychlicki

Posiedzenie Gminy 143-ej Maria L. Gierut oznajmiła, że 
ZNP., odbyło się w środę, dnia 
6-go lipca, b.r., w śali Im. Jul. 
Słowackiego pnr. 1700 W. 48- 
ma ulica. Posiedzeniu prze­
wodniczył prez. p. A. E. Sere­
da, a sekretarzował p. S. W. 
Józefiak.

Po odczytaniu i przyjęciu 
protokółu i korespondencji, 
przystąpiono do sprawozdań 
urzędników i poszczególnych 
komitetów. Obecnych delega­
tów i delegatek było 24, repre­
zentujących 11 Grup.
Komitety

Krótkie sprawozdanie ze 
swych czynności i reprezen­
tacji zdali — prezes, A. E. Se- 
rada; wicepr., Maria L. Gierut; 
wicepr., S. Wielgosz; sekr. 
prot., S. W. Józefiak i sekr. 
fin., L. Grzesiak, Skarbnik p. 
J. Stożek nie był obecny^

Krótkie sprawozdania za na­
stępujące komitety zdali — 
Komitet Rozwoju, pdn. Pie­
karz, Komitet Zabaw, p. S. 
Adamczyk; Komitet Młodzie­
ży, p. S. W. Józefiak, który 
oznajmił że obozowanie jest w 
toku; Komitet Oświaty, p. J. 
Sibik.

Sprawozdanie z Wydziału 
Kobiet zdała del. p. St. Pyra, 
zaś co do Stow. Dóbr. kom.

My posłowie i‘posłanki na 
Sejm 32gi ZNP — wybrani 
prąwnie przez ogół związko­
wy na podstawie konstytucji 
ZNP, Okręgów 12-go i 13-go, 
przy współudziale posłów i po­
słanek części stanu Wisconsin 
i Indiana, zebrani w dniu 23 
lipca, 1955, w Restauracji 
“Syrena”, w Chicago, III. — w 
celu naradzenia się nad za­
gadnieniami ogólnymi, jak 
również specjalnie dotyczący­
mi rozwoju naszej wielkiej 
organizacji Związku Narodo­
wego Polskiego uchwalamy i 
ogłaszamy:

Jako Amerykanie polskiego 
pochodzenia jesteśmy w pełni 
świadomi, że imperializm i mi- 
litaryzm Rosji sowieckiej, 
która od zakończenia drugiej 
wojny światowej, przez zagar­
nięcie szeregu krajów w Eu­
ropie i Azji, powiększyła swój 
potencjał o blisko 600 milio­
nów ludności i wielkie bogac­
twa naturalne, jest groźbą dla 
świata. Przejęci głęboką tro­
ską o przyszłość przyrzekamy 
wierność Sztandarowi Gwia­
ździstemu i ideałom amery­
kańskim.

Narodowi polskiemu prze­
syłamy braterskie pozdrowie­
nie. Bolejemy serdecznie nad 
losem ujarzmionego przez Mo­
skwę ludu polskiego. Składa­
my mu hołd za nieugięte i nie- 
zbinne stanowisko oporu wo­
bec R?.v?uęane' mu sowiety- 
zacji. Przyrzekamy, ie wier­
na swym tradycjom Polonia 
amerykańska, r ’ ‘ '
dalszej pracy i 3 
prawdziwie suw.ru 
szczuploną, z gr.tn\ uni na 
Odrze i Nysie na zachodzie i 
przedwojennymi na wscho­
dzie.

W myśl powyższych zało­
żeń wypowiadamy się za dal­
szym należeniem do Kongresu

PEKAO 
laczki z Natychmiastowa Dostawa 

nrzez czas

NIC NIE WIE. Burton W. Abbott, lat 27. w pobliżu kabin którego 
w powiecie Trinity w Kalifornii znaleziono zwłoki zaginionej 
jeszcze w dniu 28 kwietnia, 14 letniej Stephanie Bryan, oświad­
czył policji, że nie wie skąd tam wzięły się te zwłoki. W piwnicy 
domu Abbotta w Alameda znaleziono części garderoby zamor­
dowanej dziewczynki, oraz jej książki i portmonetkę. Obok Ab­
botta jego żona Georgia, lat 32.

Materiały męskie 
Nos. 1077-1086 
Brązowy, czarny lub 
granatowy w paski 
Podszewka w odpo­
wiednim kolorze.

bezwłocznie

Nr.1O3-*1300 Nr.1O4-ł1O00
Płótno czerwone na 3 pary pończoch
wsypy, pojedyńczej Wieczne pióro
szerokości. “Champion”

3 chustki do nosa
No. 1226 100 nożyków do go­
3 chustki do nosa lenia.


